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Od aflidimstMcyi J L  Reform?1*,
Cełein uregulowania nakładu, prosimy o mo­

ż l i w i  o n a j w c z o ś n i e j s z e nadesłanie pre­
numeraty.

„Nowa Ecibrina” wychodzi
awi razy dziennie;

o godzinie 5 rano i o pól do 6 po potudnitt.
Pomimo znacznie zwiększonych z tego powo­

du kosziów w ydawnictwa, pierwotna cena pre­
numeraty nie została podwyższoną.

Prconmcrata miesięczna wynosi: 
w Krakowie: 2 korony; 
w ki aju z ,i e d n o r a z o w ą przesyłką 2 kor. 

70 ha! z d y / u r a z o w ą  przesyłką 3 korony 
20 halerzy.

lAUKOSWl

kfódry p rzy  kład.
Czesi, który cli Niemcy gnębili przez wieki, 

których uważali już w pierwszej połowie ubie­
głego wieku za plem.ę wymierające, odrodzili 
się  ,tak f« * u  z popiołów i dzisiaj stanęli z Nient- 
t ami do skutecznej walki o równouprawnienie 
polityczne i narodowe. Dzisiaj około sporu nie- 
miecko-rzeskiego toczy się cała wewnętrzna po­
lityka anstryaeka jakby około swej głównej 
osi, u Czesi, bądź co bądź, odnoszą realne ko­
rzyści z walki, która prędzej czy później skoń­
czy się ich zwycięstwem. Ale toż wałcza, wy­
trwałe na wszystkich polach, solidarnie i bez­
względni! żadnemi uboczucmi względami się nie 
kierują.c, zwłaszcza nie dając sir. stropić z toru 
hasłem kfinteezn»ś*i państwowych, względami na 
dobro morfarcJ*

.lednyu, z ępi odów owej walki jest głośna 
sprawa dostawy rur żelaznych dla wodociągu 
miasta Dragi. Jak to już donieśliśmy', miasto 
Praga z przedmieściami budować ma nowy wo­
dociąg. do klorego potrzeba rur żelaznych za 
> miliony koron. O dostawę rur stara się osła­

wiony Kartel żelazny w Austryi. gnębiący wszel­
ką konkurencję nowo powstających fabryk, a 
w dodatku uprawiający ucisk wobec Czechów 
i Polaków. Ofertę na tę dostawę wniosło równie 
francuskie towarzystwo w Pont a Mousson, ie- 
dnakże wyższą o 2 3 G .8 I0  konni od oterty nu- 
st irackiego kartelu żelaznego.

Czesi wobec treli dwóch ofert zajęli stano­
wisko llaiouowe. Pomiędzy' hutam i, należącemi 
do kartelu żelaznego w Austryi. największą ro­
lę odgrywają. W i t k o w i c e, posiadające olbrzy­
mie huty' i fabryki żelaza Zarząd tych zakła­
dów obok wszystkich lepszych podrzędnych po­
sad znajdu je się  całkowicie w  rękach Niemców, 
którzy swoja władzę pracodawców, przewagę 
ekonomicsun • a wreszcie protekcyę władz wy- 
z.ysknją hrutahiie w cel ad  i german i-zow ania Cze­
chow' i Pcakow . Pohotnicy czescy i polscy' zmu­
szam są do posdauia swoich dzieci do szkół 
niem ieckich. tio używania w szęilzie języka nie­
mieckiego. do glosowania na Niemców, słowem 
tracą wszelkie prawa narodowe.

Czesi, widząc wrogie usposobienie żelaznych 
naronów kartelowych v lla  wszy>lkingo, co sło 
wiiitekie, rozpoczęli energiczną agilacyę, dążącą 
ao oddania do.dawy i nr wodociągowych francu­
skiemu Tow.nzystwu. liozumowmli zupełnie słu­
sznie i z pożytkiem dla siebie, że lepiej, ażeby 
pieniądz poszedł za granicę, do rąk w najgor­
szym razie obojętnych aniżeli miałby' się pie- 
iiiądzmi CZC--1 iego miasta Pragi wzmocnić liaka-

ZDttouy msMec.
(ilTalery Łukasiński).

Nowoczesna metoda badań dziejów i kultury, 
uznała sysiem monograficzny' za najbliższy ce­
lowi i n ijodpowiedniejizy sposób rozświetlania 
epok dziejowych. Tego kierunku najwybitniej­
szym j najbaulziej zasłużonym przmlstawicielem 
v uwjnowszej polskiej historyograti jest prof. 
Szymon AskeiuiKy. aiuor świetnego dzieła o księ­
ciu lozetie Pomatowsuim i całego cyklu po- 
miue.iszych historycznycznydi monograiij. Po- 
rozbioiowa epoka dziejów polektóh znalazła w 
mm jf duego z najbardziej powołanych l.adaczów, 
który z mepo.-politym wdziękiem słowa łączy 
wszechstronną znajomość i opanowanie przed­
miotu. Z fanatyzmem uczonego nie dającego się 
nastręczyć żadnemi trudnościami, przekopuje prof. 
Askenazy najtajniejsze ar chiwa, kancelario i Kbio- 
ry prywatno, aby tylko r/dteić liowe promienie 
świaila na opisywauycli ludzi i współczesne im
wypadki.

Podobnie jak najświetniejszy z irancuskioh 
in*tdiykó\v- publicystów Hipolit Taine anioi 
wi^ur1-  * rewoJucyą“, kanwę swych opo- 
l-i, aUi 1/'*ki°wych snuł na podłoża stosunków 
.}„j 7*'< ł)’ tak i pi'0l‘, Ask,-liazy daną postać

- ■juyaza tylko za punkt onareia dla pra- 
, ,  .lt>Su,*€Pj konstrukcyi opow kulania rlzie-

■’ o - t b \v - o , r>.'V Cirfoźci <»*&  w mistrzowski sp s spo cze-ną chwilę zadziwia bogactwem  
nowych szczegółów i birwnem ugianowamem  
całego nmteryału. -

Do pełni obrazu epoki porozbiurowej w ?oi- 
sce w pierwszej połowie XIN w „ k>1 brak 
dewszystkiem srnroko podmaloy aiu--'0 Ha Z ol- 
bi zymiogo dorobku pamiętnikowego, z' archi 
wów dokumentów i metryk iv,ydobyto dotąu 
małą zaledwie cząstkę niateryału dziejowego. 
Ileż to postaci bolmtei'ski,-li. oliarnycb zasłużo- 
nych zasunęło się w mgłę niepamięci, ileż po-

tystyczny kanol niemiecki, gnęhuu,y Czecłiow. 
M mm, żo. czynniki rządowe, za pośrednictwem 
namiestnika Czech, lir. Cotidcnhorego i mi ni.dra 
liaudlu Fieflłeug wysilały s ię ,  ażeby doprowa­
dzić do kompromisu, Czesi uio dali się ugła-kać, 
nie poszli na lep pięknych słówek, lecz wytrwali 
w swym zamiarze. Dnia 27 bm. odbyło się nad­
zwyczajne ..ad hec4* zwołane posiedzenie rady 
nadzorczej budowy wodociągów' pod przewodni­
ctwem dla Grosza, burmistrza Pragi — U a d a  
n a d z o r c z a  u c h w a l i ł a  j e d n o g ł o ś n i e  
d o s t a w ę  r u r  d l a  w o d o c i ą g u  m i a s t a  
D r a g i  o d d a ć  f r a n c u s k i e m u  T o w a r z y- 
s t w u  w' Pont a Mous/son.

Oczywiście Niemcy podnieśli ogrumny alarm 
z tego powodu, alarm bolejącego patryotyzmu 
austiyackiego. zarzucając Czechom, że wyrzu 
cają pieniądze za granicę z krzywdą dla prze­
mysłu auslryackiego, a więc dla państwa, a wre­
szcie i dla Czech, jako składowej części tego 
państwa. Prasa wuedeuska formułuje te biada­
nia w  artykułach wstępnych, ale Czeni dali już 
„a priori11 odpowiedź w motywach, które spo­
wodowały wspomnianą uchwałę ltady nadzor­
czej 'wodociągów w Pradze. Czesi powiedzieli, 
że lepiej ,.wyrzucić*1 p eniądz za granicę, niż 
dać go w ręce wwoga, jako broń pizeciwko so­
bie. Tak też uczynili. Niemcom pozostała jedna 
tylko pocim lia. Oto podnoszą, że. uchwalę, KuUj 
nadzorczej musi potwierdzić namiestnictwu cze­
skie.

Prasa polska na ćdąsku zajmuje .-dę uatural- 
nie żywo tą sprawą, która i dla nas jest aktu­
alną. „Gwiazdka Cieszyńska11 omawiając sto­
sunki, panujące w skartelowauycli ludach 
w frzyńcu, pisze: ..K tóżfest najlepszym odbior­
cą wyro boa trzynieckieb ? Przeszło %  produkcyi 
trzynieckioj idzie do Galicyi. A  czyż pomyślał 
ktoś w G alicji pójść śladami miasta Pragi? 
Pisze i mówi się w Galicyi bardzo wiele o tern, 
że naiezy popierać przemysł krajowy. Czyż nie 
możnaby doprowąuzić do tego, żeby austr to­
warzystwo butniczo-góruicze więcej uwzględniało 
Polaków przy obsadzaniu posad urzędniczych; 
żeby nakazało urzędnikom swoim wystąpić 
7 „Nordrna! ku“, żeby me wywierało nacisku 
w  kierunku germani/.acyjnym na sąsiednie gmi­
ny? Galicyjski W ydział krajowy, należący" do 
największych odbiorców trzynicekich, mógloy 
wiele zdziałać, gdyby tylko chciał. Byłoby bar­
dzo do życzenia, gdyby sprawą tą zaintereso­
wały się społeczeństwo polskie i prasa polska 
i gdyby postawiły austryac. towarzystwu hulni- 
czo-góiniczemu następujące żądania: J) Uwzglę­
dnienie urzędników Polaków przy obsadzeniu 
posad. 2) Zakaz należenia do „Nordmarku11 ze 
względu na to, że robotnicy są Polakami i okolica 
jest polską a „Nordmark" j«st towarzystwem  
wszeciiniemieckim i hakat-yst-ycznym. 3) Z  ikaz 
wywierania nacisku na sąsiednie gminy w k ie­
runku genuauizacyjnym. Wymagauia te są bar­
dzo skromne, niechże społeczeństwo i prasa 
poiska poświęci im trochę uwagi. Przykład
P r a g i  p o w in ie n  z n a le ść  n a ś la d o w c ó w  w G a lic y i '1.

Piszemy się w zupełności na to  wazwanie.

Z isiNWii prusklggo.
ę \ . , ,v e  w y liryk i h a k a ty . — S zy k an y  zo s tro n y  w hulz  p r a ­
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o n iy n a c \ 'i  ry d zy u sk ie j) .

Buta łiakatyzmu w zaborze pruskwn v.'zmaga 
się z  dnia na dzień. Objawia się ona jaskra­

wy « w  bohaterskich, czynów wzniosłych i rfiar- 
nycli, wysiłków niouznanycli zginęło w tej toni 
beznadziejnych targan wolnościowych, które 
były wyrazem silnej woli i gorących pragnień 
narodu.

J e łn ą  z takich postaci na pół legendarnych, 
w  gloryi męczeństwa przekazanych potomn >ści 
jest Walery, ł.ukasiński, major wojsk polskich, 
z armii w. ks. Konstantego, ów tajemniczy sj-.i- 
skowiec ■'). któi-ego w. ks. Konstanty uchodząc 
z Warszawy w chwili wybuchu powstania, ka­
zał na łam uchu przykuć do lawety armatniej

ze sobą uprowadził Pozostał on dla nas —  
jak słusznie autor we wstępie zaznacza —  czemś 
w rodzaju Maski żelaznej, symbolem męczeń­
stwa. Imię jego dzwoni głuchym brzękiem wie­
cznych kajdan, sama zaś postać błąka się na 
uboczu naszych ćzmjów porozbiorowycli, jak 
blady, mglisty zagadkowy cień. Ciemnia w ię­
zienna. która go pogrzebała z,a życia pochłonęła 
.również \vsż«łhie b° -'ira ślady zagrobowe.

Z  tych mroków legendarnej choć", tak nieod- 
■'oKi [,r ostrzeni wydobywa autor postać ł.u- 

niskiego. Dla historyka osobistość to nie 
wątp wie oi nała, aby dostarczyć mogła treści 
Ula dwatomowego dzieła. N,e to też było zamia- 
i em autoi a. lAiku-inski był -— zdaniem prof. 
Askenazego wykładnikiem p8wąiTcIi mniej 
"lianych a nader doniosłych stron życia we 
WWftfZfiego Kiólestwa Polskiego. Im ię‘jego po­
służyło aul onwi  tylko, za godło a sylweta jego  
osnuta na s. urym .skąpym wątku łdogralicznym 
była ni( jako żywą pochodnią, oświetlającą cie­
mną gtęoię tyj historycznej vido\Mii, na której 
rozgTywaiy .s(e dzieje i otełci kougicsou ej.

Tc dziej--, a n * a \j  elmrakteiystyka s^ s ^ Ł u  
świeżo utivoizonego Królestw? kongrefeow agp do 
cesarza Aleks uulra % sloainck W. ks. Roim an- 
tego do rządu i jego polskich przedstawimieli 
oraz /k ie  ogólny tej chwmjnej polityki, k órej 
ofiarą padło Królestwo kongresowe, wypełniają

wo. zwbiszcza na Gónwm kląsku, gdzie liczba 
pok-kicj l ilcligoncyi jest rnalą i gdzie ogiomną 
więk&zość ludności .polskiej' stanowią robotnicy, 
zalizu; pod niejednym względem od uiemieckKh 
prawodawców. Tam więc hakaty.sci występują 
jeszcze zuchwałej, niż w dwóch innych dzielni­
cach poUUich, wiedza, bowiem, że nie potrzebu­
ją się obawiać dosadnej - i  .doraźnej odprawy. 
Świeżo zmów *aszłv w śląskim okręgu przemy­
słowym dwa wypadki, świadczące wymownie 
z jednej strony o tern dzikiem rozwydrzenin 
się luk  ety, a z ehugiej o stra-znie ciężkiem  
połozeiuu tamtejszych Polaków. W  Katowicach 
pewien Niemiec zażądał w kawiarni od kilku 
członków „Sokoła11 spokojuie pijących kawę, 
a/.eby wyjęli z krawatów oznaki sokolskie. Gdy 
zaś ci oparU się temu żądaniu zmusił ich przy 
pomocy gospodarza kawiarni do opuszczenia lo­
kalu, Na jednej z tamtejszych kolejek konduktor 
hakatysia zakazał dwom jadącym Polakom roz­
mawiać po polsku, a napotkawszy również na 
opór, bez ceremonii wekluczył ich od dalszej 
jazdy mimo że byli w posiadaniu opłaconych 
biletów. Poszkodowani odwołają .się zapewne 
do s ą d u —  lecz mało jest nadziei, iżby ten ha­
katy styczny kolejarz za swój c /n i  brzpiawny 
należycie ukarany został. Zwykb bowiem takim 
„obrońcom11 niemczyzny, sądy przy-.noją opiekę 
paragrafu 1 PB, traktującego o ofnonie .-.upra­
wnionych interesów11, _

P/ iWić się zresztą gię można lvm wybrykom 
prywatuyeh hakatystów, ponieważ „m/.odnwnr 
nie mniejszych dopuszerają się" bo/pt aw i. Szero­
kie pole do tego mr-trączA inr,. jak już donosi- 
l'śmy, nowa ustawa o zgiomadzcniacli i stowa­
rzyszeniach. Albo zupełnie i>m znając jej prze­
pisów. albo też iguorująe je lozinyślnio, niższe 
oigana władz pruskich rozpędzają, polskie ze ­
brania nawmt tam, gdzie w myśl ustawy' są cne 
najzupełniej dozwolone. Tak na przykład p.zed 
dwoma tygodniami roz.wiązała polieya bez w s z e l­
kiej do tego podstawą' zebranie polskiego To­
warzystwa ludowego w' Czarni w Prasach za­
chodnich. Na wniesiono przez wj ci/i:J zażalenie 
nadeszła teraz po dwóch tygodniach od „land- 
wirta11 odpowiedź, że rozwiązanie było rzeczy­
wiście b e z p r a w n e ,  lecz podrzędni siepacze 
piuscy osiągnęli w każdym razie, to, że owo ze­
branie odbyć się uie mogło; żc rzeczone Towa­
rzystwo przez dw, tygodnie skazane było na 
bezczynność. —  Takich wypadków' wydaiza się 
muóstwo, a celem ich jest jedyne1 zrażanie lu­
dności polskiej do pilskich oiganizacyj i wogó- 
le do pracy na niwie narodowej.

Lecz " szystlrc tc. gw.Jty, nadużycia i bez­
prawia żadnego nie odnoszą skutku i to właśnie 
doprowadza hakatę pruska, do prawdziwego sza­
łu. 1 aiduość polska zamiast upadać, pod bize- 
niienicm ucisku i szykan rozrasta się liczebnie, 
podnosi ekonomicznie, wzmacnia sa-ypod wzglę­
dem narodowym. Na len skutek polityki antipol- 
slciej, tak przeciwnej zamierzonemu, rolowi wska­
zują co chwila naw et bezstronniejsze niemieckie 
dzienniki opozycyjne — wzywając przylem do 
zaniechania tej bezowocnej walki, lecz głusy 
takie s ą  g ło s a m i u o! ijąeogo na puszczy. Haka­
ta brnie dalej w toni b a g n ie  nienawiści raso- 
wrej.

Świeżo znów katolicka „Germania11 berlińska 
zamieściła artykuł, w którym bezowocność obe­
cnej polityki amipomkiei wykazuji na podsta­
wie dat statystyczny eh, dotyczących liczby dzie­
ci polskich w szkołach ludowych. —  Uiczby te 
i my już podaliśmy czasu swego, więt- ich nie

*) Szymon lsk& im j iit  kasiuski Tom. Ł dV.*r?2awa 
19C-3, NokLeb-m K. Weniłejo i Ski

pierwszy tom dzieła o f-uka.sińskira. Jest on 
przygotowaniem c?ytelnika do tomu następnego, 
który uwypukli lepiej posia< samego ł.nkasiń- 
skiego i jego tragiczne losy.

Łukasiński był spiskowcem. Założył tajny 
zwuązc-k wolno-mui.mzy narodowycli i za to całe 
życie przesiedział w fortecy szlisełbueskiej. Zdaje 
się, że W. ks. Konsranty działalność wmlnomu- 
Inrzy narodowych uważał za bezpośrednią przy­
czynę wybuchu powstania TS1H» r. i dlatego tak 
okropny los zgotował w odwecie' swojej oberże. 
Inaczej trudno soldy wytłumaczyć przyczynę 
tak srogiego znęcania się nad więźniem i po­
grzebanie go za życia.

Prof, Askenazy \y tę strone;. skierował swą 
uwmgę Kilka najbardziej z rjmującycli rozdzia­
łów' książki poświęca on ‘Charakterystyce taj 
nyołi związków ówczesnych. Po raz pierwszy 
mamy tu opis organizacji łC*'ż wmlnomr.larskich 
w Polsce, ich genezę. reRwój i udział ićh w pra­
cach koiisidraeyjnycii. Widzimy, jak Aleksan 
flor z początku najżyrzliwóoj dla Księstwa u- 
sposobiony, noszący się. z zaniiarem powiększe­
nia torytorynm Krótestwa pcw nenii częściami 
Litwy, zwolna stygnie w tych miłosnych zapa­
łach. w miejsrc Is . A. Uzartoryśkiogo, namie­
stnikiem robi gene rała Z;.’ączka, a póżniei rządy 
kraju oddaje, dwom ludziom W . ks. Konstan­
temu i ‘senatorowi Nowositeowowj, dodanemu 
do pomocy Konstantemu.

T o  sz k ic  o g ó ln y  dz ie ła , k tó r e  w y ś w ie tla  w 
sp o só b  b a rd z o  szczeg ó ło w y  k i lk a  n o w y c h  j a r -  
ty j  h is to ry c z n y c h , zu p e łn ie  d o tą d  nie. o p ra c o w a ­
n y ch . i  d a  zd o liy c ia  m n tm y a łó w  p rz e s z u k a ł a u ­
to r  lic z n e  a rc h iw a  s e k r e tn e  p a ń s tw o w e , do k tó ­
r y m  w y ją tk o w o  ty lk o  i z n ie m a ły m  tru d e m  p o ­
t r a f i ł  u z y sk a ć  w s tą p  i z ty c h  ź ró d e ł s k o n s tru o ­
w a ł c a ło k s z ta ł t  o rg a n iz a c y i ta jn y c h  zw iązk ó w , 
k tó re  b y ły  n a s tę p s tw e m  n ie z a d o w o le n ia  k r a ju  
i sp o łe c z e ń s tw a , ro z g o ry c z e n ia  i z w o ln a  p rz y g o ­
to w y w a ły  te re n  d la  p o w s ta n ia  1H J0 ro k u .

Postać W. księcia Konstantego była ulubio­
nym lematem historyków'. Prof Askenazy ma­
luje go sine ira et studio11 w konturach naj-

pizyUiczamy ponownie, .stwierdzają one, jak 
wiadomo, że storauek procentowy dzieci pol­
skich w szkołach pruskich stale Mą wzmaga; co 
dowodzi, że i ogólna liczba ludności polskiej 
pod lamowaniem pruskiem szybciej się powięk­
sza, niż liczba ludności niemieckiej. Lecz nawet 
takie argumenty przebrzmiewają bez skutku w 
obozie jiakatystycznym .

Na szpalty dzienników polskich w zaborze 
pruskim wwpłynęla ponownie smutna sprawa 
o r d y  u a c y i r y d z j  ń s k i e j w Iv s i ę s t w i e. 
Jak już donosiliśmy czasu swego, zanosi się na 
to, że ordynacja ta, obejmująca przeszło siedm 
tysięi y hektarów1 ziemi, przejdzie w' ręce rzą­
du —  po śmierci obecnego właściciela ks. An­
toniego .Sulkowskiego, fetory nic ma potomków' 
lucskidi. Jej twórca, generał k-i./aj Sulkowski, 
postanowił w akcie fundacyjnym,'przed stu dwu­
dziestu lały, żo wrazić wygaśnięcia rodziny — 
przejść ma oua na* własność ko m i s y  i e d u ­
k a c y j n e j  Ilzeczj pospolite,i 1’ol‘kicj. — Otóż 
rząd pruski twioidzi teraz, żc- spadkobiercą da­
wnej polskiej kom isji edukacyjne., jest poznań­
skie prowincjonalne kolegium szkolne, że więc 
po wygaśnięciu rodziną Sułkowskich wielkie te 
dobra puoj.ść powinni na wtasituść państwa 
pruskiego.

Toczyły się już o |(> pioce-y, lecz podobno 
z uiepotityAluyin dla strony polskiej wynikiem. 
Teraz atoli „GaraU B ydgoska1 otrzymała rze­
komo z bardzo poważnego żjNulIłt luformacyę, 
że sprawa ta mc jest jeszcze rozstrzygnięta. 
Rząd pruski bowiem mógłby dopiero wtenczas 
stać Się właścicieli ni dobr rydzyńraich giU by 
prawnie zdołał udowodnić, że poznańskie pro­
wincjonalne kolegium szkolne jesc niejako da1- . 
szyiii ciągiem polskiej komisji edukacyjnej. I : 
go” atoli iim udowodniono i znakomici prawnicy 
orzekło że dotychczasowo wyioki w sprawie 
iyd/.yń kicj na mocy tego możni obalić.

T.eez gdy sprawa miała wejść na najlepsze 
tory, zjawit się podobno po et dr Dziembowski 
i poradził, aby wejść w u k ł a d y  z rządem. 
Zaledwie propozycja taka została rządowi zro­
biona. zjechała niezwłocznie cala kompania naj­
rozmaitszych radców z Berlina i z niezwykłym  
pośpiechem dobito targu. Rząd daje 3 czy i mi 
liony marek, a w zamian bierze ogromny obszar 
polskiej ziemi

Tak przedsiawinją tę sprawę imm-macyc „Ga­
zety Bydgoskiej w Tymczasem poseł dr D z i e m ­
b o w s k i  oświadcza w „Dzienniku PozuA, ze 
jest to „nieuzasadniona napaśćg-że sprawa ma 
się inaczej, co się rzekomo p ó ź n i e j  okaże —- 
„iv czasie odpowiednim11.

IbuczOgo wówczas dopiero! dlaczego społe­
czeństwo polskie w zaborze pruskim nie ma 
już dziś dowiedzieć się całej p r a w d y  w spra­
wie, kuna je tuk żywo obchodzi? r

iri tu
(U w ybitnego posłu do l i  urn \ z Królestwa).

Korzystając z obecności w Krakowie jednego 
z o-ioiikow „Kola Polskiego11 w Petersburgu, 
u zarazem wyłnciing-o przedstawi.iiftla społeczeń­
stwa polskiego, udałcni się do mego, Ijv zasię­
gnąć źródłowych informacyj w sprawie szkolnej 
w królestwie. Nie przypuszczałem, bym przy 
tej sposobności mógł usłyszeć nieiedno rabinie, 
dotyczące całokształtu politycznej sytuacji w hró-

prawdopodobniejszych. Dzika jogo natura pod 
wpływmm otoczenia łagodnieje, a zarody uczuć 
szlachetniejszych biorą górę nad dzikością, tak. 
że kończy się na ten że Konstanty „wmijdzic 
narzneony Polsce, pełen do niej nienawiści, a 
odejdzie przez nie w ygnani, pełen za nią ża­
lu11.

Stosunek w. księcia do poi kiego rządu, rola 
księcia Adama Czetwertyńskiego i jego stano 
wisko nh dworze Aleksandra 1., malejący zwol­
na, ale stałe, wpływ i zaufanie, są świetnie opo­
wiedziane. W toku tego barwnego opowiad mia 
wyłania się postać kata młodzieży wileńskiej 
Now i.silcowa, wyc-ieniowana przedziwnie i oświe­
tlona tak wszechstronnie, że z zupełna słuszmo- 
ścią powiada prof. A-kcnazy. żo feył on w Pol­
sce „reprezentantem nienawiść) moskiewskiej11.

Stosunek cara Aleksandra do brata Konstan­
tego jest w dziele prof Askenazego oświetlony 
ze stanowiska z.upeinie nowego, —  Aleksander 
mima usilnych starań ks. Adama Czartoryskie­
go dlatego zatrzymał w Polsce Konstantego, bo 
pragnął, aby Konstanty, jako przyszły cesarz 
rosyjski, a zarazem i król jadra i, zżył się i przy­
zwyczaił do formy rząpiu konstytucyjnego i w 
ten sposób zamierzał ubezpieczyć tę nową lor- 
mę rządów i wogółe odrębny byt Królestwa na 
przyszłość.

śxc7.egół to niezmiernie i ciekawy i ważny, 
a bardzo logicznie przez autora wydedukowany.

J a k  s ię  s ta ło , ż.e te  s z la c h e tn e  z a m ia n  ro z ­
p ły w a ły  s ię , z w o ln a  p o d  wądy w em w ro g ich  p o d ­
m u ch ó w  z a g ra n ic y , t r u d n o  d z iś  z ro zu m ieć . Svm - 
p a ty o  p o ls k ie  A le k s a n d ra  s ą  ta k ą  sarna, z a g a d ­
k a . j a k  n ie n a w iś ć  M ik o ła ja  I. lu b  A le k s a n d ra
n i

P o w o ła n ie ‘N ow ośileow -a do Kból&ktwa w  c h a ­
r a k te r z e  d o ra d c y  K o n s ta n te g o  o tw a r ło  e p o k ę  
u c isk u , o b łu d y  p o li ty c z n e j i um o cn iło  ta jn e  
z w ią z k i, p iz e c iw  k tó ry m  s e n a to r  o rg a n iz u je  t a j ­
n ą  p o l i c ję  w e d łu g  w zo ru  p e te r s b u rs k ie g o .

W tern miejscu występuje po raz pierwszy 
na v Wtórni,- jako działacz, miody oiicei Watę 
ry Łukasiński, i zakłada „WołuciAnułfwstaw na-

lesŁwoc i bym wgl.idnął przy pad 1-0 wo w nieje­
dną zakulisową tajemnicę parlamentarną.

Zacząłem moje zapytania rozumie się od spra­
wy naszych szkol jinw atnych w  Królestwie.

Czy pan poseł nie. widzi groźnego niebezp.e- 
czenstwa w położeniu dzisiejszym naszego szkol­
nictwa —  zapytałem.

—  Owszem, nawet z dwóch względów' ho i 
warunki egzystencji polskiej szkoły wśród na 
ogół apatycznego społeczeństwa i wytknięta  
droga coraz silniejszego rządu, nie dobre wróż.t 
niespodzianki. ^

—  Czy jednak mo/na mówić seryo o bierno­
ści całego społeczeństwa?

— Zapewne, żo nie; ale gdy dawmiej opinia 
społeczeństwa wyrabiała się na drodze niedo­
strzegalnych przez rzad zrzeszeń, skn.d jakby 
z kuźnicy szły wielkie liasła. a wślad za niemi 
Małe, choć ukryte czyny, dzisiaj to życie ustało. 
Rozbiło się społeczeńslw '0 nasze, lecz nie na 
grupy, ściśle określone, z poteneyalną energią, 
lecz na jednostki puszczone samopas rrzewa- 
znie, żyjące z dnia na dzień, a zszercgowanc 
chyba sity bezwładności, która żadnej indywi­
dualności z nich prawne nie dobywa, owszem, 
nawet niweczejc.

—  Może za ostry, może za pesymistyczny io 
sad o naszych rodakach?

—  Nie, mój kochany panie! W  sercach zni­
komej liczby jednostek tli jeszcze za r/e w i no­
wych walk i wysiłków. Może przyszłość wydo­
będzie coś z tych wzniosłych dusz. Zwłaszcza 
najmłodsza nasza generacja może za teu i wv- 
ją tka nu pójdzie. Ale nasz obywatelski ogół, io  
masa bez ducha, tak znieczulona, że nawet 
odruch jakiś byłby zjawiskiem niespodziewa­
nym Pras/ę pana, przecież typ mieszkańca Kró­
lestwa, narzekającego na „ciężkie czasy ,, gdy 
wołają o pomoc dla Zagrożonych placówek, 
mieszkańca, strojącego domy mieszkalne w cho­
rągwie w' t zwr. galówki nawmt III go stopnia, 
typ Polaka, który wśród zupełnej bezmyślności 
f  bezczynności rozumuje jeszcze nad tern. pzy 
jednak rezultaty okresu rewolucyjnego nie są 
niezwykło, — ten typ nad wyraz smutny nie­
stety bardzo wśród nas przewaza.

Tak, to prawda. Cóż jednak stanie się 
w takim razie z naszą szkołą prywatną, której 
władza narznea obecnie język rosyjski w nau 
ce liisloryi i geografii powszechnej ?

— Pańskie pytanie —  przyznaję —  spadło 
na mnie nieco nieoczekiwanie Sądzę, że wido­
ki naszego zachowania się v-'ohec tych innowa­
c j i  są smutne, i że chyba młodzież tvlko z le 
cyduje się wytrwać na posterunku.

—  No dobrze, ale jakiż z tego rezultat dla 
szkoły i dla samej młodzieży?

— Jego  nie jestem w stanie przewidzieć, 
zwłaszcza —  . — upłynęło parę cliwll milcze­
nia -s- zwłaszcza, że napięcie energii bojko­
towej nie wszędzie wśród młodzieży jest je­
dnakie

—  Czyż nie ma vr takim razie sposobów' na , 
podwyższenie skal moralnych czynników', któ 
reby wzmocniły zapał do walki z rza.dera?

— Są i być powinny. Jednym sposobem jest 
wpływ obywatelstwa w kraju. Ten lypływ ró­
wna się dzisiaj zeru. Może jednak jednostki 
częściow'0 choćby uratują sytuacyę. D ligim 
czynnikiem moramego oddziałania na uczucie, 
w kraju, j e s t  a k c -y a  „Koła polssieco11 w PetOiS- 
burgu.

—  A ten czynni! ?
—  Mógłby należycie spełnić swoją rolę. gity.

iodow'e“. W instytucji tej chciał on zjednoczyć 
i spotęgować dneha naiudowego w całej Polsce, 
a szczególniej w wojsku. Równocześnie w  War­
szawie tyeoizą się głośni związki studenckie 
Filaretów, Filomatów, Promienistych, która d/.ię- 
fci wybitnym indywidualnościom, na jakich się 
wspierały, rozwinęły się silnie. Teror tajnej 
policyi rosyjskiej dławi te usiłowania. Łukasiń­
ski zmuszony do zamknięcia swego Związku —  
zakiada nowrą organuacyę pod nazwą „Towa­
rzystwa patr>otyczuego“. »

Te usiłowania idą równolegle także z re-jtre- 
syą strony przeciwnej. Czniny Nowosilcow udu­
siwszy spiski wileńskie co prędzej organi/uie 
w W arszawie tajną poiicyę i rząd jej zdaje 
w ręce gen. Rożnieckiego.

Życiorys i charakterystyka tego osławionego 
generała, twórcy i organizatora żandarmeryi, 
która w tym samym typie po dziś dzień się u- 
trzymała, jest jednym z najhardziej zajmujących 
rozdziałów książki. Jeden z najzdolniejszcch 
generałów, o  ile zdobywa sobie szybko rozgłos 
energią wojskową i żądzą zaszczytów-', o tyle 
nie przebiera w środkach tam. gdzie chodzi o 
zdobycie grosza t a  hulanki. Ta opinia towarzy­
szy mu wszędzie i idzie za nim. Ona w s k a z u je  
go, juko najodpowiedniejszego kicrownil-a tej 
machiny rządowej, a to*  sa m e m  pieczętuje go
iv ojiiuii narodu.

Na ty m  in te re su ją c y m  rozdziale Iran czy się 
p ie rw sz y  toni dzieła o Łukasinskim. O Samym 
tetułowym bohaterze bjło w nim bardzo nie 
wiele. Bosy jego będą f/.enzej opowiedziano 
w tomio drugim, który niebawem się ukaże 
z usprawiedliwioną oczekiwany niecierpliwo­
ścią.

Książka o Łukasińskim jest jednym z naj­
celniejszych -i najbardziej zajmujących nabyt­
ków naszej literatury historycznej, utrwala­
jących rozgłos imieniu jej zasłużonego autora.

W.
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by chciał. Bądź co bądź trybuna parlamentarna, 
jakkolwiek dzisiaj realnego pożytku by nie przy­
niosła, podnosiłaby jednak wysoko sztandar bo* 
jowy nieszczęśliwego, lecz wielkiego narodu. — 
Niezawodnie ci, którzy ster spraw polskich w 
swoje wzięli ręce, mają na oku konkretne zdo­
bycze, ale dotychczas ich niema, co więcej: mil­
czenie niejednokrotnie powoduje w konsektven- 
cyi ospałość i gnuśność w kraju niepożądaną, 
bo każdy rozgrzesza się z czynów i wyczekuje 
„czegoś lepszego1*, które samo spadnie dla nas 
z Petersburga.

—  Czy jednak były sposobności do zajęcia 
zdecydowanego stanowiska w Petersburgu?

—  Tak jest. Zamknięcie Macierzy, wypędze­
nie biskupa Roppa, zamknięcie wileńskiej ka­
pituły. Myśmy wówczas milczeli; jedynie przy 
dyskusy nad budżetem ministerstwa spraw we­
wnętrznych poruszył prezes Koła polskiego spra­
wę zamknięcia Macierzy, ale na samodzielną 
interpelacyę nie zdobyliśmy się wcale.

— L tcz dlaczego?
—  Tego panu nie powiem. A le gdyby dzi­

siaj —  przy dyskusji nad etatem ministerstwa 
ośw aty, co nastąpi w jesieni — postawioną by­
ła stanowczo kwestya interpelacji w razie, jeśli 
kurator okręgu naukowego zacznie stosować u- 
chw łę o języku państwowym w szkole prywa­
tnej polskiej, kto wie, c z y  z n ó w  w s p ó l n e  
p o s i e d z e n i e  „ K o ł a  p o l s k i e g o "  i „ko­
ła" , z k r a j ó w  z a b r a n y c h ,  t e m u  s i ę  nie 
s p r z e c i w *  Ostatecznie bowiem kraje zabra­
ne przedstawiają żywioły na wskroś ugodowe. 
Powiedziałbym nawet, że jest szczególna sposo­
bność do wniesienia interpelacji.

— Czy mogę wiedzieć, jaka to sposobność?
—  H a, n i c  i n n e g o ,  j a k  ó w  b n r s  n e o -  

s i o  w i a ń s k i. Tu właśnie, w chwali w uiesieoia 
interpelacji w sprawie prześladowania naszych 
szkół, z o b a c z y m y ,  c z y  b r a t e r s t w o  s ł o -  
w . a ń s k i e  j e s t  p o ż y t e c z n ą  d l a  n a s  
p o l i t y c z n ą  k o n c e s y ą .  Inaczej nie warto 
mówić o żadnych porozumieniach słowiańskich. 
I właśnie ci, którzy inmyowali cały kurs przed­
wstępny tej polityki, ci przedewszystkiem po- 
wim_. pamiętać o naszem szkolnictwie.

—  Przecież rezultat wniesienia inteipelacyi 
z góry da s i i  przewidzieć?

—  Właśnie dlatego. B o  n a s z e m u  n a r o ­
d o w i  p o t r z e b a  d o p i e r o  p o l i c z k a  m o ­
r a l n e g o ,  by  s i ę  o t r z ą s n ą ł  z a p a t y i . —  
Może wtedy właśnie to śpiące społeczeństwo 
otworzy oczy na nowo, a kw estya szkolna zuów 
w skrzesi „ s t r a ż  n a d  W i s ł ą " .  Castel.

[]i  polskiego l iw y s ii  peilagogiizneyu.
(Koresp „Nowej Reformy".)

Lwów, 28 sierpnia. 
Jed^ą z najdonioślejszych spraw dia szerokie­

go cgółn nauczycielstwa, jakie poi nszano w cią- 
i u dwudniowych obrad walnego Zjazdu członków 
i delegatów tego Towarzystwa, były bezpośre­
dnio referaty w sprawie zawodowych postulatów  
nauczycieli ludowych.

_ Reierent p. F  i u t o w s k i zaznaczył na wstę­
pie, że liczne, żywe przykłady nędzy wdów po 
nauczycielach, o w bardzo spotęgowanem stopniu 
u sierot po obojgu rodzicach, zwrócić musiały po­
wszechną uwmgę nauczycielstwa, władz i społe­
czeństwa na samą ustawę emerytalną Powsta­
wały więc ustawy emerytalne na wszystkich  
niemal polach. Nauczycielstwo odczuło boleśnie 
nędzę swych emerytów, wdów i sierot tembar- 
dziej, że n emal ci sami posłowie Sejmu, 
którzy -v Badzie państwa przyłożyli rękę do 
tworzenia takich ustaw, w galicyjskim Sejmie 
nie czuli byli na nędzę nauczycielską. To ppwo- 
dowało nauczycielstwo do zabrania głosu na ró­
żnych zjazdach i zgromadzeniach, wreszcie le­
wica sejmowa we wniosku dra Tomaszewskiego 
objęła zmianę ustawy emerytalnej 

W  zmianach naszych ustaw dziwne spotyka­
my zjawisko itaźda niemal ustawia przynosi 
nowe rażące luki, które znów stara się nauczy­
cielstwo usuwać u naszego Sejmu. To wyrobiło 
nauczycielom opinię: „niezadowolonych uiczem 
malkontentów*.

Do takich zjawisk należy na przykład to, że 
w  ustawir nauczycielskiej mieści się postano­
wienie, iż z chwila śmierci matki „dodatek na 
wychowani s“ zostaje obcięty i to w niektórych 
wypadkach do jednej trzeciej części. Drugą zna­
mienną wadą naszej ustawy emerytalnej jest 
fakt możliwości niestabilizacyi. Jeżeli nauczyciel 
miai odpowiednie warunki i spełnił swoje za­
lanie, powinien po kilku la tach , n. p. pięciu, 
być stabilizowany bez względu na nazwę posa­
dy. czy  o n a  jest etatową czy nadecatową.

W yświetliwszy dalej w rzeczowym wywodzie 
wszystkie postulata nauczycielstwa w kierunku 
ustawy emerytaalnej zaproDonował referent, aby 
na najbliższą sesyę sejmową wnieść następujące 
wnioski:

„Po 35-lettiiej służbie nie można oamowić ża­
dnemu nauczycielowi stałego przeniesienia w stan 
spoczynku. Prawa do emerytury nabywra nau­
czyciel lub nauczycielKa po uzyskaniu wymaga­
nej kwalifikacji. Do wymiaru przy emeryturze 
policzyć należy również dodatek na mieszkanie. 
U nauczycieli lub nauczycielek, którzy go mieli 
w naturze, doliczyć należy do emei ytury kwotę, 
jaką w odnośnej klasie płac wynFerza ustawa 
w gotówce na mieszkanie. Nauczyciel uznany 
za niezdolnego do pracy zawodowej po 30 la­
tach służby, otrzyma pełne pobory. W razie u- 
znama wcześniejszej niezdolności do pracy za­
wodowej, otrzyma emeryt po 10 tatach służby 
40•/* poborów, wliczalnych do emerytury, za 
każdy rok następny 2’4 */». Minimum pensyi 
wdowiej wynosi 800 K, w klasach dalszych 
płac nauczycielskich 1000 K, 1200 i 1400 K. 
Pobór dodatku na wychowanie dla dzieci i pen- 
sya s icociń sk a  trwa do 24 roku życia. Pensy a 
sierocińska wynosi najmniej 160 K dla dziecka, 
dla wszystkich dzieci najwyżej tyle, ile ich ma­
tka pobierałaby, gdyby żyła. Osobom stanu na- 
uczylskiego, pobierającym emeryture wedle da­
wnego wymiaru, mają być podniesione pobory 
w myśl postanowień niniejszej ustawy. W yso­
kość wkładki emeiytalnej wynosi 3% , zaś" od 
dodatku na mieszkanie 4%- Opłata wkładek 
emerytalnych ustaje po 35 latach służby, jeżeli 
nauczyciel lub nauczycielka nie przenosi się 
w stan spoczynku. Miasta, mające właspy fun­
dusz emerytalny, przy wymierzaniu odpraw i 
emerytur nauczycieli oraz zaopatrzeń, pozosta­
łych po nich wdów i sierót, nie mogą zejść po­
niżej postanowień powyższych artykułów".

P. G ł o g o s z e w s k i  uzupełnił referat po­
wyższy w obszernem umotywowaniu potrzeby 
regulacyi płac, twierdząc, że społeczeństwo przy­
chodzi do przekonania, że sprawa sprawiedli­
wego wynagradzania nauczycieli nie jest tylko 
wyłącznie ich sprawą osobistą, zadość uez.ynie- 
niem ien słusznych żądań, ale jest sprawą 
obchodzącą kraj cały, bo 'z nią zw lązana jest 
przyszłość kraju. Reierent wyliczył szczegółowo 
wszystkie kwestym na poparcie swego zdania, 
poczem postawił odpowiednie wnioski, z tem, 
aby Zarząd główny 1 ow. pedagogicznego w sto­
sownej chwili wniósł do Sejmu petycyę w myśl 
brzmienia tych wniosków. W adliwości dotych­
czasowej regulacyi płac usunięte być mają przez:

1) Zniesienie systemu płac miejscowo - klaso­
wego, a zaprowadzenie osoDowo-klasowego.

2) Zrównanie plac nauczycieli szkół luaowych 
pospolitych i wydział,wych z poborami urzędni­
ków państwowych czterech najniższych rang.

3) Zaprowadzenie awansu automatycznego, 
zależnego od lat służby i kwalifikacyi.

4) Zmiana ustawy c prawnych stosunkach 
nauczycieli i wydanie jasno określonej pragma­
tyki służbowej, zawierającej następujące prze­
pisy. o charakterze służbowym nauczycieli, o ja­
wnej tabeli kwalifikacyjnej, o dochodzeniach dy­
scyplinarnych, o karach służbowych, o przenie­
sieniach ze względów służbowych.

Wkońcu wzywa wniosek referenta Zarządu 
głównego Tow arzystwa pedagogicznego do opra- 
cowania piujektu pragmatyki służbowej, którą 
do petycyi dołączyć należy.

W nioski referentów przyjęto jednomyślnie, 
poczem uchwalono szereg następujących wnio­
sków, jakie wyłoniły się w ciągu dyśkusyi. —  
Poleca się Zarządowi głównemu, aby odniósł się
do Rady szkolnej krajowej z  prośoą, by szkoła
1-klasowa, 2-klasowa i 3-klasowa, o ile w nich 
przez trzy lata były czynne klasy nadetatowe, 
a szkoły 5-klasowe, o ile klasa piąta była roz­
dzielona na dwa oddziały, przekształcała na 
wniosek Rad szkolnych okręgowych na dwu-, 
cztero- i sześcio-klasowe, o ile pomieszczenie dla 
tych k h s  choćby drogą najmu jest stale zape- 
wn.one.

P. Teofil Mucha domagał się w wnioskach, aby 
wnieść do Sejmu przedstawienie w sprawie przy­
znania nauczycielowi już po otrzymaniu kwali­
fikacyi prawa do pięcioleci i do emerytury 
w takiej mierze, jak to mają nauczyciele stabi­
lizowani, zaś do Rady szkolnej krajowej, przed­
stawienie koniecznej potrzeby wydania drukiem 
w książkom ej formie statutu nauczycielskiego, 
w którym Dyłyby uwidocznione lata służby, 
kwalifikacye, stanowisko, pobory, religia i na­
rodowość każdego nauczyciela w kraju.

Dalej polecono Zarządom i głównemu odnieść 
się do Sejmu, aby nauczycielem kierującym  
dwuklasowych szkół z planem czteroklasowych 
szkół, przyznano za kierownictwo te same po­
bory, co r.eczywistym  kierownikom szkól cztero­
klasowych, oraz aby Sejm załatwi! sprawę uregu­
lowania pięcioleci. Polecono też Zarządowi głó­
wnemu, aby nie ustawał w staraniach o osta­
teczne uregulowanie płac nauczycieli i zrówna­
nie icu z czterema najniż.szemi rangami urzędni­
ków państwowych, i aby na podstawie zebra­
nego mareryału przedsfawil Radzie szkolnej kra­
jowej i Sejmów, zły stan budynków szkolnych, 
nie tylko uawnych, ale i nowych.

Przy końcu przemówił jeszezo reprezentant 
nauczycielstwa czeskiego p. Skalicki, poczem 
przewodniczący zamknął obrady.

Nowym &;la*rfCłtz.
(Z Tryestu do Bledu.)

Śm iałam  rzu tem  w spiął si? nasz pociąg  n a  szlak  
nowy i now ą koieją uwozi nas z T ry e s tu  n a  pół­
noc. P rzeciąg łym  św istem  lokom otyw y żegnam y mo­
rze, jakbyśm y j'ego zw ierciad ła  ju ż  oglądać m e 
mieli. Morze serdeczność n aszą  dla siebie odczuło 
i oblicze nam  sw oje pokazać jeszcze przyrzekło. J a ­
rem  wśród m urów  m iejskich  pniem y się w ciąż w 
górę i łukiens zam aszystym  okrążam y miasto,

W yjeżdżam y z murów i spostrzegam y winnice, 
to znów ga je  prześw iecające i rozrzucone zarośla  
na  praw o i lewo od szlaku naszego. —  Słońce się 
skryło za m głam i, oddech oceanu p rzesłon ił nam  
b lask i słoneczne. Nad w ybrzeżną górą  obręcz złota 
ty lko ja śn ie je  i  tęcza jednobarw na św ieci nad cie­
m nicą chm ury. —  Z ło ta  p rzepaska  przez czoło lub 
aenreola św iętych —  tak ie  podobieństw o w idzi oko 
w z jaw isku  tern cudnem. Słońce się z chm urą sza­
mocze i w yrw ać się p ragn ie  z objęć pagórków  za­
chodnich.

T ry e s t się ukazał. My już nad  nim  wysoko. On, 
jak b y  czując sw ą niskośc, ty lko  przedm ieście w y­
sunął ku naszym  widnokręgom , b łysnął długim  go­
ścińcem  zbielonym  i zaraz  się u k ry ł za  kopce ga- 
jow e. Czy schow ał się napraw dę? Zapew ne ju ż  go 
oglądać n ie będziemy, bo w jeżdżam y w tunel i  pe­
w nie w ypłyniem y za  górę jak ą ś  wysoką, gdzio ca ł­
kiem już św ia ty  odmienne nas przyjm ą.

Ledw ieśm y z czeluści tunelow ej się w yrw ali, 
T ry e s t śm ieje się do nas, uśm iecha się rozkosznie, 
szybko sw ą sza tę  i postać zm ieniw szy. J a k  roze­
słany  żagiel fa łdzisty  leży n a  w ybrzeżu płaszczyzna 
m iejska z w ieżam i błyszczącem i i migocącym da­
chem budrnków . Po  zw iereiedle wodnem p ływ ają  
s ta tk i ja k  m otyle, kołysząc się ledw ie dostrzega l­
nie. Kolosy z m asztam i s to ją  nieruchom e i tw orzą 
d la  oKa odległego widmo lasu  ty k  grochow ych, albo 
żerdzi chmielowych.

W tem  gó ra  znow u jak aś  nas w chłonęła w sw e 
łono i obraz zn ik n ą ł by zaczarow any. W ypłynął za 
chw ilkę i znow u w innej, zm ienionej postaci. Mia­
sto  tw orzyło te raz  barw ny tró jk ą t od lądu  ciem ne­
go ku morzu jasnem u leżący. S ta tk i i parow ce w 
czasie k ró tk ie j chw ili w inne się strony  przerzuciły  
i rozbiegły.

Ju ż  T ry e s t się schował.
W n e t sk iy ło  się i  morze, ocean lazurow y, ocean 

żyw y i ruchliw y. J a k a  p iękna stacya  kolejow af b u ­
dyneczek k sz ta łtn y , ściany jego  zielen ią  opiecione, 
ogrodzenie św ieże, w oknach fa lu ją  pask i deszczu- 
łek  zielonych i ciem ne mieuze między zagonam i de- 
szczułkowym i. W szystko  nowe, s. ta k  odm ienne od 
znanych  typow ych budynKów kolejow ych brudnych 
i żółtych, że m e chce człek w ierzyć, aby to by ła  
s tacy a  kolejow a. A  tak ie  one w szystk ie  p rzy  tym  
nowym szlaku. B czsp izeezn ie  miło tu  m ieszkać i 
przyjem nie czekać n a  parow iec, który przez morza 
kam ieniste  się wije.

Bo K ras to  m artw e morze. Morze napraw dę n ie ­
urodzajne, co an i traw ń i ni jodnej nie rodzi. To
morze —  jego fale  skam ieniały  i zam arły  w n a ­
giej skale. S zczerbate  złomy kam ienia  rozprysły  się 
po w ielkim  obsznrzo i jak b y  law ą zala ły  życie 
w szelakie. T rudno  zobaczyć człow ieka —  w idzisz 
lite  kam ienie; nie uśw iadczysz dębu n i jodły, an i 
ja b ło n i  —  w okół la » y  s k a ln e ' i  sady opoczno; n a d ­
słuchujesz szczekania  psów i  stada ' pastersk iego
szukasz — a 'tu  p rzed  okiem sam e zw aliska złomy 
i słyszysz tylko m ilczenie kam ieni.

N areszcie zaciem niało coś n a  zboczu skalnom . To 
p a ra  krzew ków  w inogradu. Dziwno, skąd ziemi do­
sta ły . L ęka się snąć wrogów szczęśliw y w łaściciel 
szczepu w innego, bo tej g leby szczyptę otoczył d ro ­
bnym i g rubym  kam ieniem , by w ia tr  je j  nie uniósł, 
an i deszcz nie spłókał.

O jak ie  pół mili w idna ska ł grom adka. S kały  te 
innym  kszta łtem  się zbiły, ich postać jak ieś  wa- 
bm ejsze me Darwy, białe i czerwone. G naty to Sło- 
w ieńców, m ieszkańców  tu tejszych .

Zwolna ożyw ia się k ra jobraz. Ju ż  i zieleń  m ignie 
kępą g ęstszą  i domy się częściej ukażą. Jesteśm y  
u sk ra ju  m orza m artw ogo, dobijam y do lądu żyw e­
go, zbliżam y się do św ia tła  ż jjącego . Jak b y  z S a ­
h a ry  lub L in ii nad brzegi nilowe,

Z ajaśu ia ła  nam  G orycya na  obioczu z.elonych sa ­
dów, gajów  i ogrodów. I s tn a  oaza, rozkosz d la  oka, 
spragnionego  odm iany. Pociąg i, ludzi tfum y, wozy, 
konie, gw ar i k rzyk  —  życie. J a k  fa ry s każdy peł­
ną  p ie rs ią  oddycha. O dtąd tw arze  w eselne chętniej 
do okna pociągowego się  cisną.

N ie w idzieliśm y staw u , jez io ra  n i rzek i ta k  d łu­
go, an i wody w dzbanuszku n ie  pokazano nam już 
dawno. P ociąg  m knie i pędzi, a  z okien w ychylone 
głow y podają  sooie sygnał radości. S łychać jedno 
słowo: Isonzo —  Socza —  Socza —  Isonzo!

N apraw dę nie wiem, czy je s t gdzie na  św iecie 
rzeka  do Soczy słow ieńskiej podobna. N u rt ja sn y  i 
p rze jrzysty  w dziękiem  miłosnym  w abi oko ludzkie. 
Na łagodnym  prądzie zdaje się niebo swoje lazu ry

rozlało tak ie  apokojuo i tak ie  uprzojm e. U skalnej 
k raw ędzi kołysze się p iana  n ie  m ętna, lecz śnieżna, 
by puszek ze sk rzydeł anielskich . F a la  n ie huczy, 
ale sie ślizga  po sk rzyza li p łask ie j i bez trzask u  
i wrzasKU cnow a sic pod brzegiem . T am  w cieniu 
n a  chw ilę się chłodzi i znow u z uśm iechem  w esoła 
i żyw sza skacze na  ostra  skaliska , co śm iały je j 
lu s tro  rozbić i zdzióraw ić.

B łęk it i la zu r m ienią się ciągle. K ażdy prom ień 
słońca nowy inny  b lask  rzu ca  na  falę, za każdym  
kam ieniem  n u r t inaczej św ieci. W  najg łębszej toni 
aż czarno, ja k  gdyby m iesiąc p rzesłon ił nam  słońce 
i ciem ność zausiła  w szelką siłę  św ia tła .

W  b łęk itach  Soczy p rzeg ląd a ją  się ściany  n ad ­
brzeżnych osiedli, k ąp ią  sw e liście i k w ia ty  bujne 
sady i w innice. Ju ż  i lasy  się w ychy la ją  i w net 
w zniesienie p rzysłon ią  sobą, że jeno  łąk i w dolinie, 
a  pod niebem  drzew a, w głębi zaś ciąg le  uśmiech- 
n iona Socza, ciągle s tro jn a  szafirem  i coraz g ło­
śn iejsza, coraz sw aw olniejsza. Spokojne wprzód wo­
dy, araby  się p rzyzna ły  do swych -s iostrzyc  tu te j­
szych. N ik t ,ednak odczua tego nie chce, każdy się 
p ław i rozkosznie we falach boczy.

Jez io re  B ledzkie m ignęło tam  w dole. J a sn e  b łę­
kitem  błyszczy ja k  niebo, gdy chm ury rozbije. Na 
jego kręgu ciem na kępa leży, a  z kępy s trz e la  w y­
sm ukła wbsżyca. W okół jez io ra  rzędem  łukow ym  
w .dn ie ją  łaźn ie  i hotele, a  n a  chudnikach i ścież­
kach ro jno. i

W  parow ach i ja ra c h  Y in tg a ru  rozkoszniej nam 
będzie! J a n  M agiera.

Z  K i r z y r M y  i  p r a c o w n i .
(Ta ;emnicze odgłosy w powietrzu. — Badania Alippiego, 
Spostrzeżenia nad lodowcami. -  Zapas ciepła słonecznego 
Nowa łódź ratunkowa. — Telefon w pociągu kolejowymi

n .ek tó rych  okolicach z.em i ju ż  oddaw na spo­
s trzeg a  ludność, że pow sta ją  tam  w pewnym  porach 
w pow ietrzu  ta jem nicze  odgłosy, k tó re  dały powód 
do pow stan  ą licznych legend  i opowieści. Z auw a­
żono tak ie  odgłosy nad m glistem  w ybrzeżem  mor- 
skiem  H oiandyi i dano im  nazw ę „strza łów  m gli­
s ty ch " , po ho lenderska  „M isipoeflor". N ad bagni- 
sterni ujściam i G angesu i B ram aputr.y w Indyach  
odgłosy owe m ają nazw ę „B arisa l-G n n s" , albo 
„dzia ła  B a ris a ln " , od m iejsca B arisa l. R ów nie we 
W ołszech ludność n iek tó rych  okolic zna podobne 
z jaw iska  akustyczne, k tórym  dała  nazw ę „B ron tid i"  
z powodu podobieństw a do grzm otu.

N ad z jaw iskam i dotąd nie czyniono spostrzeżeń 
naukow ych i podjął je  dopiero profesor A lippi, d y ­
rek to r zak ładu  m eteorologicznego w  Urbino, a  w y­
niki sw ych badań ogłosił obecnie. Odgłosy, obser­
w ow ane przez profesora A lipp i’ego, były po w iększej 
części głuche, jakby przyduszone, podobne do echa 
dalekiego w ybuchu. W  przeciw ieństw ie  no wybrzeży7 
no lenderskich  odzyw ają się we W łoszech owe od­
głosy po najw iększej części podczas pogody i ciszy, 
bardzo rzadko w porze w ie trzne j i dżdżystej. P rócz 
tego w ystępu ją  częściej po południu, niż p rzed  po­
łudniem  i w lecie liczn iej niż w zim ie. Pochodzą 
w reszcie zazw yczaj z  południow ej albo zachodniej 
strony  horyzontu,

! Zw iązku tych z jaw isk  z trzęsien iem  ziem i n ie 
zdołano się dopatrzeć i praw dopodobnie m ają  one 
swój początek  w atm osferze. Czasem są ta k  silne, 
ze pow odują drżen ie  szyb. P ro feso r A lippi rozesłał 
d la  zb ad an ia  te j k w esty i a rkusze  : py tan iam i, ale 
odpowiedzi, dane przez ludzi, n ie  um iejących obser­
wować, n ie  m iały  żadnej w artości N iek tórzy  zw ra ­
cali uw agę, ze oogłosy w spom niane mogą i,yć echem 
dalekich  strza łów  działow ych, albo w ybuchów dyna 
m itu  w kam ieniołom ach, aio pizeciw ko tem u p rze­
m aw ia fak t, że z jaw iska  w spom niane są  zw yczajną 
rzeczą w okolicach, w k tó rych  niem a kam ienioło­
mów, an i żadnych ćw iczeń w ojskow ych. P rzyczyny  
nie są  więc sztuczne, lecz n a tu ra ln e , a  w y jaśn ić  je  
może ty lko  cały  szereg  spostrzeżeń.

Zajm ująco obserw acye poczyniono w A lpach bie­
żącego, tudzież ubiegłego rokn. Otóż w rokn b ieżą­
cym, podobnie ja k  w r. 1 9 0 7 , stw ierdzono dalsze 
zm niejszenie się lodowców alpejsk ich . W  r. 1907  
czyniono obserw acye nad 67 lodowcami, przyczem  
skonstatow ano, że 56  lodowców zm niejszyło się bez­
w arunkow o, 4 w ykazały  praw dopodobny ubytek, 
1 pozostał niezm ieniony, a  n a  12 spostrzeżone 
zw iększenie się A le to zw iększenie należy  p rzy p i­
syw ać po części przypadkow ym  i lokalnym  p rzy ­
czynom, jak  np. law inom , k tó re  spadty  n a  owe lo ­
dowce, po części zaś z łudzeniu  optwcznemu, będą­
cem u w ynikiem  te j okoliczności, że lodowce zm ie­
n iły  k sz ta łt, zyskaw szy w iększą długość przy  równo- 
czesnem zm niejszeniu  się grubości i szerokości, 
Jed en  ty lko lodowiec „V orabg le tscher“ w dolinie 
B undner w ykazuje  słabe i no toryczne zw iększanie 
się, m ianowicie od roku 1 9 0 4  w zrósł o 13 3  m etry. 
T rzy  lodow ce: „K anderfirn ", „B liim lisalp" i „8cex 
R ouge" w kan ton ie  Y and w z ra s ta ją  od 2 Jat.

Ae te  w jją tk i  n ie obala ją  spostrzeżenia , że lo ­
dowce a lpejsk ie  zn a jd u ją  się w s tan ie  ubyw ania, 
Lodowiec „Z anfleuron" w A lpach w alijsk ich  w la tach  
1 8 9 2  — 1907  zm niejszy ł się o 4 4 4  m etry , lodowiec 
„D urand" koło Z inal o 4 6 3  metry7, w berneńskim  
Oberlandzie najw iększy  ubytek wykazuje lodowiec

„G rinde lw ald" (291  m. od r. 1 8 9 5 ); lodowiec dol­
nego A aru  (1 7 0  m.); w reszcie lodowiec „W iiah o rn "  
(1 3 0  m.). Małe s tra ty  poniosły lodowce: „G órny 
łr in d e lw a ld " , B liim lisa lp", „K anderfirn" i „E ig e r" . 

W  E ngad in ie  w  ciągu  10  la t  lodowiec „Fioseg" 
zm niejszy ł się o 156  m., „M ortera isch" o 1 0 4  m., 
„F icu o g l"  o 106  m etrów , „F orno" o 138  m etry, 
„P a lu "  o 15 0  m.

T egoroczne zim ne la to  n iew ielką  p rzyn iesie  szko- 
dę- lodowcom. Mamy znaczny deficyt w cieple, a  de­
ficyt ów zadziw i nas jeszcze w ięcej, gdy się dow ie­
my, jak ie  olbrzym ie zapasy  ciep lika posiada słońce, 
k tóre  się nam  w ydaje tego roku. bezwładnom- W  
zajm ującej rozpraw ie p. t. „O w ieczności św ia ta  
wobec n a u k i" , ; nap isanej przez re a to ra  u n iw ersy ­
te tu  Jag iellońsk iego , ks. F ran c iszk a  G abry ia , a  ogło­
szonej w „P rzeg lądzie  pow szechnym ", znajdujem y 
dane, św iadczące o potędze cieplika słonecznego. 
Otóż obecnie w ydziela  słońce 1 8 .5 0 0  k a lo ry j z je  
dnego k ilom etra  kw adratow ego.

Całe słońce prom ieniuje więc w jean e j sekundzie 
kalo ry j 1 1 4  z 21  zeram i. Z  tego łatw o obliczyć, 
żo roczna wyda iność cieplna słońca wynosi ka lo ry j 
3 5 3 5  z 27 zeram i. T a  ilość roczna prom ieniow a­
nego ciepła je s t  ta k  w ielka, że po trafiłaby  w je 
dnej m inucie stopić p ierścień  lodu, o taczający  słoń­
ce n a  grubość 1 0 ‘5 m etra  lub  podnieść tem p era tu rę  
p ierśc ien ia  wodnego naokoło słońca o grubości 1 
m etra  w jednej m inucie z 0  stopni na  8 1 6 ’61 sto ­
pn i C. G dybyśm y zaś • połączyli słońce ze ziem ią 
mostem z Iodn, długim  n a  2 0  m ilionów m il, a  sze­
rokim  . długim  n a  3 km , to słońce potrafiłoby  całą  
sw ą en e rg ią  cieplr.ą stopić ten  lodow y m ost w je ­
dnej sekundzie, po 8  sekundach m ost ten  zam ie­
n iłby  się w parę! Obecnie tem p e ra tu ra  słońca wy- 
Losi według obliczeń C hris tian sena  6 0 0 0 °  C, a  w e­
dług uczonego G ray a  8 0 0 0 °  C J a k i to  je s t  ż a r 
olbrzym i, można w nioskow ać przez porów nanie z 
tem pera tu rą ... wody w s ta n it/w rz e n ia . W oda w rząca 
w ynosi 1 0 0 °  C , zatem  słońce je s t gorętsze od niej 
8 0  razy  Odległość ziem i od słońca i lokalne vvpły- 
wy są  powodem, że owe olbrzym ie zapasy  ciepła 
słonecznego nie mogą nam  czasem  zapew nić na le ­
ży te j tem p era tu ry  n aw et podczas pory  kan ik u la rn e j,
■ Pom ow m y te raz  o w ynalazkach. P rz y  w zm agają­

cym się ciągle ruchu  okrętow ym  i w zrasta jących  
ciągle k a ł astro fach  na  morzu, zw łaszcza u w ybrze­
ży, udoskonalenie łodzi ra tunkow ych stało  się sp ra ­
wą p ierw szorzędnej doniosłości. Chodzi tu  o to, 
ażeby na  m iejsce łodzi, poruszanych żag lam i i w io­
słam i, zbudować łódź poruszaną zapomocą nary . 
A le rozw iązanie tego zad an ia  nie było łatw em , 
gdyż koła i śruby, jako  śiodk i poruszające, okazały 
się n iep rak tycznem ,. Ś ruby  z tego powodu, że u le ­
gały  łatw o uszkodzeniom  przy  dob ijan iu  do okrętu  
rozbitego, ko ła  zaś d latego, że podczas burzy  p ra ­
cow ały raz  we wodzie, to znow u w pow ietrzu, to 
znaczy bezskutecznie. Zwrocono w reszcie uw agę na 
hy d ian liczn ą  siłę po ruszającą  i inżyn ie r okrętow y 
G reen zbudow ał w r. 1 8 9 0  łódź ra tunkow ą, zaopa­
trzoną  w m aszynę i kocioł „T o rn y w o ft" . B y ła  to 
p ierw sza łódź m echanicznie poruszana.

Łódź posiada 3 tonny  w ęgla, załogę złożoną z 9 
ludzi, m iejsca d la  3 0  osób, 1 m e tr zag łęb ien ia  i 21  
ton pojem ności. P o ru sza  się zapom ocą żag li i w io­
seł, ale głów nym  m otorem  są  prom ienie wodj7, k tó ­
re, odbija jąc  się od pow ierzchni wody, po ruszają  
łódź. W odę w yrzuca pom pa cen try fuga liia  po obu 
stronach  łodzi. G dy po obu stronach  prom ienie wo­
dy b iją  w  m orze w  ty ł łodzi, w tedy łódź porusza 
się naprzód, gdy prom ienie b iją  wnrzóó łodzi, w te­
dy łódź się cofa. G dy połowa prom ieni bije naprzód ,
fv p o ł o w a  w  t y ł .  ł ó d ź  s t o i  w  m i e j s c u .  J e d e n  p r o -

m ień, uderzający  no jednej stron ie  w ty ł, a d rug i 
prom ień po d rug iej stron ie  w przód, da je  łodzi 
obrót: W  ten  sposób m aszyna porusza łódź i s te ­
ru je  n ią  zarazem . "

N ieste ty  łódź w ynaleziona daw no, je s l  dotąd je ­
szcze now ością. I  tak  w A nglii T ow arzystw o „R oyal 
L ifeboa t In s titu tio n "  posiada 4 tak ie  łodzie, na  kon­
tynencie  europejskim  m a obecnie H o iandya jednę 
podobną łódź dla p o rtu  Iloek  van H olland, k tó ry  
był niedaw no w idow nią znane j k a ta s tro fy  okrętow ej. 
Cena łodzi, w ynosząca 1 0 0 .0 0 0  koron, je s t  za  w y­
soka d la  tow arzystw  żeg lug i, chcących ty lko w yso­
kich dochodów, choćby kosztem  życia  ludzk iego .'—  
O kręt je s t  asekurow any, w ięc może zatonąć, a  po­
dróżni n iecna j sam i o sobie myślą.

N aosta tek  wspoinniemy o najnow szem  zastosow a­
n ia  telefonu  do pociągów  kolejow ych. Możność po­
rozum ienia  się zapom ocą telefonu  podczaz jazd y  po­
ciągiem  kolejowym  byłaby n iezaprzeczenie ogrom- 
nem udogodnieniem  W ie lu  inżynierów  pracow ało 
ju ż  nad tem  zagadnieniem , jednakże  bez rezu lta tu . 
N a raz ie  zaspokojono potrzebę częściowo w ten  spo­
sób, że na  licznych ju ż  lin iach  kolejow ych z chw i’ą 
nade jśc ia  pociągu n a  w iększą s tacyę , w łączą 8*ę 
go w sieć m iastow ą telefoniczną- a jad ąc y  m ają  
możność porozum ienia się ze znajom ym i, m ieszka­
jącym i w tom w łaśn ie  mieście. W ynalazcy  n ie  dali 
jed n ak  / a  ty y g ra rą  i, ja k  donosi „P rom ethens" , 
mo/.na ju ż  zapisać w ielk ie postępy w drodze do 
celu. M ianowicie na  lin ił kolejow ej z W arth in g to n  
do Corollton, należącej do tow arzystw a kolejowego 
louisvilisk iego w A m eryce rozpoczęto n iedaw ne p ró ­
by z aparatem , skonstruow anym  przez A m erykanina

l a l k M g g i ! i  i i -
Ż y c i e .

Widziałam ptaki o górnym locie, i ptaki z po- 
łamanemi skrzydłami, i moc, moc ptaków... cho­
dzących po ziemi.

To ostatnie, były to kury i koguty, gąsiory 
i g ęsi, kaczki, pantarki, indyczki; stworzenia 
zadowolone ze siebie, oswojone i przystosow ane 
do życia , dobrze odżywione, no... i bardzo po­
żyteczne.

Miały zapewniony byt... na podwórcach i cie­
pły kurnik.

Ale nic niema doskonałego pod słońcem.
Kurnik ten miał jedną, v lelką wadę —  nie 

równe grzędy, po prostu dla braku miejsca. W ięc 
wszystkie ptaki pchały się na najwyższą, a te, 
co siedziały najniżej, dławiła zazdrość i złość, 
ale że były słabsze, siedziały eicho.

A  tymczasem wielki ptak buja! samotnie w 
obłokach — a ptaki z połamanemi skrzydłami 
słabe i bezdomne, konały z głodu i zimna.

Ta, wieczna...
Krok w krok, od kolebki do trumny, idzie za 

n'omi Ironia życia.
S tara , jak św ia i, pochyla nad nami zimną, 

bezkrwistą twarz i śmieje się nam w oczy ohy­
dnym. zgryźliwym śmiechem.

A  wtedy, gdy się jawi —  j'est w nas najczę­

ściej cicho i błękitnie, więc dusza wzdryga się 
i omdlewa w przerażeniu.

Ale ona nic odchodzi — i nie da się ode­
pchnąć, bo jest silna i nieubłagana, jak śmierć. 
Tylko obejmuje nas ramionami, garnie pod swo­
ją suchą, trupią pierś — pizygniata —  ujmnje 
w swoje zimne, kościste ręce naszą g łow ę, pa­
trzy w najtajniejszą głąb naszej duszy —  i 
śmieje się... śmieje...

I oto poczyna nas owijać obłok ciemny i nie­
przenikniony— i dławi smutek, bo oczy pamię­
tają jeszcze błękity, a asta szepcą już: „zapó-
zno

M i ł o ś ć .

Mówiono mi często i wiele o Miłości.
Traduoby mi było dzisiaj powtórzyć te wszy­

stkie piękno słow a, tak różne, a tak podobne 
do siebie, tryskające wielobarwną kaskadą ogni 
szLucznych, lub szemrzące zcicha, jak ożywcze 
strumienia wśród „dziwnej łąki".

„Dziwną", wieczną zieloną łąką było w ów- 
czesnem mojem pojęciu życie; a Miłość była w  
niem najbardziej upojnym z kwiatów. Nie, nie 
potrafię powtórzyć zadnfcgu z tych pięknych 
słów, tak zbladły mi dzisiaj, tak się kędyś roz­
pierzchły —  tak wiele z nich zapomniałam.

„Wtedy" —  byłam jeszcze bardzo młodą, sło­
wa brałam zapraw dę, a ognię sztuczne za wie­
czyste, ofiarne znicze.

Dużo później danem mi było poznać życie, a 
z niem i  Miłość.

Nie sądzę, ażeby moje życie było cięższe od

życia wielu i wielu ludzi -— złamało mnie je ­
dnak doszczętnie
' I wtedy to, kiedy cierpiałam najsrożej — po­

znałam, iż była to właśnie M i ł o ś ć

Ś m i e r ć .

W szystko w życiu jest smutne i nieskończe­
nie małe wobec Śmierci.

A Śmierć jesi wszędzie i we ws/.ystkiem. Oień 
jej pada na młodą zieleń drzew, na rozkochane 
w słońcu kielichy kwiatów, na jasną giowę dziec 
ka i na ludzką pierś. I wszystko umiera — 
kwiaty — dzieci — ludzie. W obec śmierci jakże 
wszystko jest nędznem i malem —  —

i umysł ludzki, który szuka i nie znajduje 
i wiara ludzka, która sądzi, iż znalazła... 
i życie ludzkie, które jest tańcem szalonych 

nad brzegiem przepaści...
i łzy i śmiech — i cierpienie i rozkosz — i 

dobro i grzech...
„Grau ist jede T heorie1.
Albowiem jedna tylko rzecz jest pewna —  

Śmierć.
Idzie ku nam dobra czy zła —  ale zawsze 

straszna; idzie z niewzruszonym spokojem —  ci­
cha , zimna, obojętna, a coraz bliższa —  bliż­
sza — bliższa.

A my czekamy ze drżeniem chwili, w której 
pochyli się nad nami i powie nam: „Już czas".

W szystko umiera —  i w  śmierci wszystkiego  
jest piękDO spoczynku i uśmiech gasnącego 
d n i a  jeno człowiek sto.' zalękły u zapar­

ty c h  drzwi Tajemnicy, i trwoży się, i boi po­
łożyć rąk na klamce.

’ A  jeżeli tam, poza ten i drzwiami, jest jedyne 
dobro ludzkiej doli — C i s z a  w i o s e n n a ? . .

0 śmiej się!...
Gdy brat mój, zmożony cierpieniem, płakał 

n moich nóg, rzekłam ma-.
W stań —  i śmiej się. Czyż jest cośkolwiek 

w życiu, coby nie było warte śmiechu ? Popatrz 
uważnie przed siebie i p w iedz mi, czy widzisz 
coś takiego A  może znalazłeś to w sobie sa­
mym ? —  Milczysz ? — ale wieszaj mi, moja 
rada jest dobra, Spróbuj się śmiać z tego, co 
Cię najbardziej boli, gdy zagłuszysz „ to “ w so­
bie, potrafisz się juz potem śmiać ze wszystkiego 
Łzy, gardzę łzami! O śmiej się!...

W tedy on podniósł giowę, popatrzył na mrie 
uważnie i spytał: ' *

A ty ?  —  ty nigdy me płaczesz?
Nigdy —  odpowiedziałam mu. —  Czyż nie 

widzisz, że wypłakałam już dawno oczy?

Szczęśliwy filozof.
Miałam przyjaciela który był doskonale szczę­

śliwym, odkrył był bowiem niezawodny środek 
na uszczęśliwienie ludzkości; ponieważ jednak 
natura odmówiła mu zupełnie oaru wymowy i 
żadną miarą nie mógłby był zostać trybunem 
ludowym, pisał ogromne dzieło, w którem naj- 
zwnioślejsze idee mięszały się w iście niezrozu­
miały sposób z niedołężnymi pomysłami wpro­
wadzenia tychże w życie

Życie mojego przyjaciela nie układało się zbyt 
pomyślnie; był stary, słabowity i ubogi (jedy­
nym środkiem jego utrzymania były lekcye pry­
watne) — zdawał się jednak nie odczuwać tego 
tak bardzo —  „źródło uszczęśliwienia" leżało 
bowiem daleko poza obrębem t. zw. warunków 
zewnętrznych — głęboko, vr nim samym.

Gdy zobaczyłam go zuów po dłuższem niewi­
dzeniu się, był ciężko cborym Nędza wyzierała  
z każdego kąta izby, którą zamieszkiv[,ał —  on 
sam jednak, był spokojny i powitał mme nie­
frasobliwym uśmiechem dziecka.

Jestem szczęśliwy —  odpowiedział na moje 
pytania —  przed kilku dniami ukończyłem moje 
dzieło, mogę więc spokojnie umierać. Jestem  
stary i czas mi już spocząć, pracowałem całe
ż y c ie  Nie, to nie śmierć nawet, wszak
wszystko co było mną zostanie żywem, to spo­
czynek utrudzonego pracownika. Za lat sto, 
jakże też wszystko będzie inaczej! W szak aby 
zmienić wszystko z gruntu, trzeba tak małe 
jenc dobrej woli silniejszych.

„Tale m aio! ? —  jeno dobrej woli silniej­
szych" —  Cóż mogłam mu odpowiedzieć ?... uści­
snęłam mocno jego obie ręce; czyż złudzenie nie 
jest najlepszą i najpiękniejszą rzeczą *aką mo­
żemy osiągnąć w życiu.

Umarł.
A  jego książka ? —  Nie potrzebuję chyba uo 

dawać, że nie znalazła nakładcy.
Murya Baczyńska.

Nie drogie. a dobre w łasnego wyrobu  
UBRANIA GOTOWE Trw alsze od w iedeńskich tylko w Związku^ katolickich k raw ców

Kraków, Floiyanska 7. (Tuż przy Rynku). Lwów piać Halicki 7.
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A, D. Jonesa. N a razi o u rządzenie ma ty lko  na 
cola kom unikację  telefoniczni: m iedzy prow adzącym  
pociąg, a  urzędam i kolcjowem i. jeżeli jednak  nie z a ­
w iedzie pokładanych w nim  nadziei, będzie także  
^aatosow aue do użytku podróżującej publiczności, 
t a m  sposób połączenia je s t  bardzo pomysłowi*, ł a ­
n ię telefoniczną tw orze dru t, przeprow adzony wzdłuż 
to rn  koitjow ego i połączony ztelefon.uni na  s taą jac li 
kolejow ych Trudność połączeiua telefonu lokcm orywy 
z przew odem  rozu nizał w ynalazca w ten sposób, że 

fW k ierunku  przewód u przeprow adził z lokom otywy 
Cienką ru rkę , z k tó re j uderza w  d ru t s trum ień  p a ­
ry  w odnej, napojonej chem ikaliam i. Poniew aż już 
sam a p a ra  w odna jest dobrym przew odnikiem , więc 
p rąd  k rąży  przez n ią  p raw ie  bez przeszkody, a 
fconsirnkeya ma funkcjonow ać zupełnie zadow ała- 
jąco

Z Anakreonta,.
—  H ej. drużyno! ucisz gwary... 
Oto kielich, pełnej m iary,
A  w kielichu w ina moc..

Szum ią drzew  pogw ary lotnie 
D źw ięczy harfa , g ra j j. iie tn ie  
AA księżycow ą, w onną noc...

winie!,..JfcTiy są  w
— • Do snów' owy ch 

Róż m i daje, róż ponsowycn,
Aby m arzeń pow stał cud!

—  AAToo w dzbanie —  piosnka pusta  
W oń w arkoczy —  młode u sta  —  —  
K w itną  czary sennych złud ..

Z greckiego przełóżvł J a n  1 'ieln i/ckL

K r o n i k a .
K r a k ó w ,  29 sierpnia.

Przed nowym rokiem szkolnym, R uchliw y i 
g w arn i nad w yraz od dni k ilkunastu  K raków  oży­
w ił się obecnie jeszcze w if f t j ,  a  powodom tego 
rozpoczynający sic w nadchodzący w iórek  nowy 
rok szkolni którego poprzedzająca k ilka  dn i po- 
śtiięcone są głownio spraw om  szlcoluym. A zb liża­
jący  się dzień 1 w rześn ia  je s t Każdego roku dla 
m ło d z ic y  szkolnej, począw szy od lal chłopięcych, 
a skończyw szy na młodzieńczą eh, bardzo w ażną d a ­
tą . P rzez  12 la t. czasam i i dłużej. J e s t rów nie w a­
żną i d la  rodziców. W szakże to początek  roku 
szkolnego. Sześcioletni dzieeiak  rozm yśla ju ż  odda- 
w na nad tem , ja k  zacznie chodzić; do szkoło z ta ­
bliczką i  elem enlarzem , dziesięcio letn ie  chłopięta 
z dumą opow iadają, że ju ż  zaczną uczęszczać do 
g im naz jum  inh szkołą rea lne j, młodzieńcy z w yż­
szych k ias ze spokojem wracają, ilo znojnej pracy, 
k tó ra  ma im otw orzyć w cześniej czy później po 
dwoje w yższych zakładów  naukow ych. Rodzice, k tó ­
rzy  przez w akacye, m ając w domu uczącą sio w 
obecni mioście (lziatw.ą, uczuli pew ną ulgę w w y­
datkach , przygotow ali się na  nowe i to wzmożone 
koszta. T rzeba  zapłacić stancyę, coraz droższą, 
t r a o b n  uporządlcowa-' garderobę ucznia, trzeb a  ku­
pi. 1 jiążki i przybory naukow e, opłacić n ieraz  cze­
sne, ponieść dziesiątk i przeróżnych w i datków , o k tó ­
rych wiedzą ty li.o  rodzice, w ysyłający ucznia do 
zam iejscow ej szkoły. 1 w tym  naw et w ypadku k lę ­
ski elem entarne, któro naw iedziły  k ra j nasz, ode­
g ra ją  w ażną i w ielce u jfinną rolę. W łościanie, d z ie r­
żaw cy dóbr ziem skich, słabsi ekonom iczni w łaści­
ciele w iększych posiadłości, do tkn ięci k lęskam i, z tr u ­
dem i poświęceniem w łasnych p o tr z e b  zdobyw ają 
grosz n a  dalszo k -z ta łcen ie  sw ych dzioci, Ogólna 
zaś drożyzna odbije się i na  tyci) uczniach, k tó ­
rych rodziny przebyw ają w m iejscowościach, posia­
dających szkoły

W  zw iązkn z tą  sp raw ą przypom ina się inna 
u jem na okoliczuość. Oto młodzież szkolna nic m iała, 
izec  m ./.na, w akacyj tego roku sku tk iem  długo­
trw ałe j słofy. Możuiłńy na  palcach policzyć pogodne 
duio, k tó re  .nom dał lipiec i sierp ień . Młodzież wol­
ną b i ła  od u a uk. nio * n ie mi tła sposobności do 
w zm ocnienia sił n /y ./ .t i jc l i ,  a  co za  tem  idzie i 
urn. łowę ch. Chłód i deszcze zm uszały młodzież do 
przepędzauia  cały cli dni pośrod .ścian pom ieszkania, 
g.lyż d łuższe pobyt, na słotnem  i zimnem pow ietrzu 
s taw a ł się n iep rzy jem nim , a dla jednostek  ntmoj 
odporny cli szkodliw ym . Z szorokieh sfer społeczeń­
stw a naszego za pośrednictw em  w ybitnych osobi- 
bisiości i pow ażnych stow arzyszeń podniesiono myśl, 
ażeby w ładze szkolno przedłuż.yłj z tego powodu 
wakacyo do 15 w rześnia, ażeby młodzież m ogła je ­
szcze skorzystać z  praw dopodobnie p eknej pogody. 
AYładze szkolne n ie uwzględniły tego ż ą d m ia  i 
m łodzież rozpocznie p racę  pośród trudniejszych, n i­
żeli zazw yczaj w a iu n k o u , gdyż nie w ypoczęta n a ­
jeżycie.

K raków  ożyw ił się! Przybyłą w ielkie rzesze s tu ­
dentów , ażeby w ypełnić sale (u nas zw ykle „liiciis 
a non lueendo11) pięciu gim nazyów, dwóch szkół 
realnych , Szkołę przem ysłow ej, A kadem ii handlow ej 
i t. d. P rzepełn ien ie  cnroniczno zakładów  naukow ych 
w zrasta, o czem potuewimy pewniej. P rzy b y li s tu ­
denci z  prow incyi, w rócili m iejscow i z w ileg ia tu ry , 
p rzybra li w reszcie m undurk i ci, k tó rzy  przez w a­
kacye nosd i zw ykłe stro je , p rzez  co sta li się w i­
docznymi d la  publiczności. W  księgarn iach , a  zw ła­
szcza an tykw arn iach  ogrom ny ruch, szukanie „ s tan ­
c / j -  odbyw a się jeszcze w o sta tn ie j ciiwiii, w sk ła­
dach inebli, w m agazynach kraw ieckich  i sk ładach 
obuwia w idać rów nież oży w ioną sprzedaż. Ze s tu ­
dentam i p rz i uy-wają do m iasta  rodzice i z a ła tw ia ją  
p rzy  sposobności sw oje spraw unki.

Jesteśm y  pod znakiem  nowego roku szkolnego. 
Obv Stał się pomyślnym dla naszej młodzieży.

Pnwrot z kolonij wakacyjnych. W czora j o go­
dzinie 5 po połuduiu n astąp ił pow rót uczniów  szkół 
średnich  K rakow a i Podgórza z kolonią w akacyjnych 
z Porąb ię  u tiz \ m yw anych staran ic iu  krakow skiego 
'Tow arzystw a kolonij w akacyjnych uczniów szkół 
średnich. P ow róc ili m ianowicie 0 0  aczniói -azem 
z k ierow nikiem  kolonij profesorom Kociiem. ! cznio- 
wio. k tó rzy  spędzili w Bom bie całe ieryc, w yg lą­
dali w szyscy rum iano, czerstw i i weseli. N ajlepszy 
'■ dowód, że spędzili w akacye przyjem nie i z po- 

żytkiem  d la  zdrow ia.
s» 'dw orcu oczi k iw ała pow rotu kolonii uczniow ­

skiej liczna piililicz.ność, złozouit przeważnie, z ro ­
dziców uczniów i rodzeństw a, lin ieniem  T ow arzy ­
stw a p(Twitał uczniów  w iceprezes T o iyarzystw a ko- 
louij d r B ednarsk i, dy rek to r gim nazynm  św. Jack a , 
w raz z członki mi w ydziału T ow arzystw a Ucznio­
wie, na  k tórych znać w yraźnie  zbaw ienny wpływ 
pobytu  na wsi, po pow itaniach z rodzeństw em , n io­
sąc w' rękach  \v„lizki i tłom orzki z odzieżą, szvbko 
rozeszli się po mieście, spiesząc do domów*, by w 
najb liższych  dnLcft rozpocząć now ą kam panię szkolna. 

Z Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pięknych.
N iestrudzony  zb ieracz ho liog raw ur prof. Jó ze f S ie­

dlecki. p ragnąc  zapoznać krakow ską publiczność 
z rozw ojem  now ożytnego m a la rstw a  rosyjskiego, 
w ystaw ił w  gm achu T ow arzystw a  P rzy jac ió ł Sztuk 
P iąku ., w sali „Ś w ie tlica11 bardzo z jtnnjąca ko­
le k c ją  holiograw ur. podług obrazów najce ln iejszych  
w spółczesnych rosy jsk ich  m alarzy , jak : A jw arow - 
skij. Fłow iekij; Jaroszonko, -  Ko/.uchin, K ranm koj, 
LewitiUi. LcwioW j, M akow skij, Maksimów, Miasojc- 
ilow. Pakizew , R iepin, iun ikow , 'W asiljcw , W aśn ic- 
eow, AATreszczagin.

P rócz  tego nadeszły nu w ystaw ę nowe praco 
arty s tów -m alarzy : Ciałka, ( iro tta , < i wozdeckicgo,
proi. P a ła ła , Podgórskiego, Skoczylasa, Żażneckiego 
i innych.

Z teatru ntiejSK iego. Afisz niedzielnego p rzed­
s taw ien ia  zapow iada d ram at h is to ryczny  Ignacego 
G rabow skiego: „K ról S tan .s ław  A u g u st11, który' w 
sezonio ubiegłym  g reny  był z ta k  stałem  powodze­
niem . AV poniedziałek w spaniały d ram at S łow ackie­
go „Złota czaszk i"  z p. dolskim  w ro li ty tu łow ej. 
Roliy Koniecpolskiego g ra  po raz  p ierw szy  p. Ma- 
sta lsk i. A gnusi p. O rliczów na, U. p row ineyała  p. 
Szymborski., a  sk ry b eu ta  p. J .  W ęgrzyn.

A le w torek pow raca n a  afisz „W ese le11 W ysp iań ­
skiego.

Z teatru ludowego. D zisiaj w sobotę po raz  
p ierw szy  w odewil m ieszczański zc śjiicwaini i ta ń ­
cam i w 4  ak tach  pt. „O byw atelka z K row odrzy11. 
S z tuka  ta  pow tórzoną zostanie nastąpn io  wr n ie ­
dziele n a  w ieczornem  przedstaw ien iu , a popołudnio­
we w ypełni wodewil pt. P rzygody p e n s jo n a rk i11 
( Mamseile Nitoueho).

Wie w torek p ierw szy gościnny w ystęp  p. Anto- 
niego S i e ni a s z k i w znak  omitej komedj i B a łu ­
ckiego „G rube ry b y " .

Czyszczenie wodociągu. Zarząd wodociągu m iej­
skiego rozpocznie czyszczenie sioci ru r  w odociągo­
wych, d la  usun ięcia  nagrom adzonego w m ej osadu, 
k tó ra  to  czy nność spow oduje chwilowo zm ącenie w o­
dy. AV dniach 31 sierpn ia , 1, 2, ?>, 4  w rześnia, 
w godzinach popołudniowych oil 3 — 7 w ykonanem  
będzie w  m ieście p rzep łuk iw anie  rurociągów  wodo­
ciągow ych kolejno w poszczególnych dzieluieafcli w 
następującym  porządku .

D nia  3], sierpn ia  w części m iasta  m iędzy ulicą 
Z w ierzyniecką, W iślną , R ynkiem  do ul. Szew skiej, 
a  następn ie  u licam i: .Szewską, K arm elicką do kolei 
obwodowej i w zdłuż te jże do ulicy Z w ierzynieckiej

D nia I w rześnia w części m iasta  m iędzy p lan ­
ta c ja m i od ulicy K arm elick iej do ulicy L ubicz, a 
następnio  u licą  P a w ią , O grodow ą. AYarszawską, 
Szlak  i Jlelzlów  do kolei obwodowej, w zdłuż te jże  
do ulicy K arm cli-'k icj i u lieą K arm elicką do plan- 
tacyj.

D nia 2 września, w śródm ieściu, w obrębie plan- 
ta c j j ,  z w yłączeniem  części p rzep łukanej w  dniu 
31. sierpn ia , t. j. m iędzy ulicą  Szew ską. Rynkiem. 
AATślną i p iantacyam i.

D nia  3 w rześnia we wschodniej części m iasta, 
m iedzy u licam i: K olejow ą, Lubicz, B osacką. Iwibo- 
mii skiego do g ran icy  m iasta , a  z drugiej s trony  od 
ulicy ko lejow i i w zdłuż u li.y  K olejow ej do G rze­
górzek.

D n ia  4 w rześnia w dzielnicy „AYawol", w czę­
ści dzielnicy 111, to je s t  między u licą  Z w ierzyn ie­
cką a W isłą , w części dzielnicy VI m iędzy ulic.j 
W ielopole, św. G ertrudy , śiv. S ebastyana i D ictiow - 
ską. o raz  w całej dzielnicy VIL i A III.

Czyszczenie to spowodujo chwilowo zm ącenie «o- 
dy, kturo  u stąp i po p rzep łukan iu  rurociągów  w  po­
w yżej w yszezególnionycn częściach m iasta. D la po­
w strzym an ia  dopływ u zm ąconej wody do u rządzeń  
wodociągowych, należy  przez czas trw an ia  p łukania  
rurociągów  w odnośnej części m iasta , zam knąć do­
pij w wody do realności za  pomocą głów nego w en­
tylu, um ieszczonego w óii.-dalacyi w odoeiągotiej, w 
piw nicy lub sutery nic realności.

Po Sirajklł Stolarzy. Cech sto larzy  w K rakow ie 
nadsy ła  nam  następu jące  pismo :Dnt» 27  s ierpn ia  b. r. 
odbyło się w sali posiedzeń Izby rękodzielniczej w al­
ne zgrom adzenie cechu smolarzy i bednarzy w K ra- 
kouio , na którem  uchw alono regu lam in  w  p raco ­
wniach, zatw ierdzono umowę z aw artą  z robo tn ika­
mi 22  s ie rpn ia  b. r. i  cenniki, w ybrano 4  człon­
ków i 2 zastępców  sądu polubow nego i w yrażono 
podziękow anie delegatom  m ajstrów , uczestnicząc., m 
pry.y zaw arciu  tin iouy  7. robotnikam i. S ta rsz y  cocliu.
Jan  AAolny,

Ostrzeżenie przed pruskiemi aje ntarni ubez- 
pteczemowemi. Jed n a  z p reuum erato rok  naszego 
pism a, pi„ze nam : „AYobc ■ bojkotu 1’rnsaków  uio
od rzeczy będzio zw rócić uw agę szerszego ogołu 
na  eksploatu jące nas p rusk ie  tow arzystw a  ubezpie­
czeń. M iędzy innem i g rasu je  po naszym  k ra ju  to­
w arzystw o ubezpieczeń „ATctoria zu B e rlin 11, a  jak  
ono w yzyskuje sw ych k lien tów  niech posłuży n a ­
stępujący  p rzyk ład : Nu podstaw ie poliey n r IB S !'T G  
z d 2 kw ietn ia  1 8 9 8  r. b iL n i  ubezpieczoną w po- 
wyzszoiu tow arzystw ie piz.-z la t 10 , w płaciłam  ty ­
tułem  p r .m ii kwotiy koron 13 0 0  jio m yśli s ta tu tu  
tow arzystw a, m iałam  otrzym ać po upływ ie la l 10,' 
oprócz 8 l/a#/« odsetków  od w'płaconego kaju t iłu 
takżo  2 ó “/ ,  dywidendy w zyskacii tow arzystw a od- 
jmwicduio dh stosunku  mego w płaconego k ap ita łu  
do całego k ap ita łu  to ivarzystw a. fidy  dn ia  2 kw ie­
tn ia  b r  j.olica moja zapadła, zażądałam  w ypła­
cenia należącej mi się sumy. N a to tow arzystw o 
listom  z dn ia  30  m aja  lir. zaw iadam ia mię, iż n a ­
leży mi się kw ota koron 1211  97 hal., a  więc
0 8 8  koron 3 hal. m nioj, an iże li zapłaciłam . J ’o 
daję fak t powyższy do publicznej w iadomości, bc-z 
dalszych kom entarzy' jak o  ostrzeżen ie  przed n a trę ­
tnym i agen tam i powyższego tow arzystw a, k tórzy  
d la zrob ien ia  in te resu  i nap e łn ian ia  swoich k ieszeni 
czynią rozm aito obiecanki, któro oczywiście są  ilu- 
zorycznem i"

Ze sw ojej strony  nadm ieniam y, że a jenc i tego 
tow arzystw a obrali za  te ren  sw ej działalności takżo
1 K raków , gdzie n ies te ty  dosyć zna jdu ją  klientów . 

Semmaryum żeńskie T. S. L. W p isy  do semi-
naryum  nauczyciele!Jego żeńskiego im. F r. P ro isen- 
danza, będącem począw szy od tego roku szkolnego 
w łasnością Tow aiv.ystw a Szkoły Indowej, odbędą się 
na  H , III. i Ja  k u rs  I i 2 w rześn ia , a  na  T kurs 
o w rześn ia , zaw sze od godz. 9 —  1 po południu w 
k a n c e la r ii  'an c e la w i d y rek c ji (ul. T oseiska 9, p. T). Semi- 
n iry lim m ieści się obecnie w nowym, od gm iny 
m iasta  K rakow a wy '.a j ę t , m i odpowiednio adap to ­
wanym lokalu w realności, kupionoj od p. E s tre i­
cherów. i 'p ła ta  toczna  n a  l f — JA’ k u rs ie  \vvnosi 
120  kor., a na I  ku isio  l i0  kor. P odw iższen ie  
czesnego na  1 kursie spow odowane zostało  nowou 
u staw ą o sciuinaiwacti nauczy ciclsitich, k tó ra  lypro- 
wadza* grę  na skrzypcach w zak res  przedm iotów  
obowiązkowych i ogranicza ilość uczennic, mogących 
uczęszczać na  jeden  k u rs  do 41

Ze szkoły przemysłowej. W pisy  do w yższej 
szkoły przem ysłow ej i n a  oddział artystycznego  
przem ysłu odbyw ać się będą w b. r. szkolnym  w y­
jątkow o w dniach od 9 — 12 w rześn ia  1 9 0 8  r. w 
giów nym  budynku szkolnym  przy blicy G ołębiej
I. 20, w godzinach od 1 0 — 12 przed południem .

Szkołą muzyczna M arcelego S te ina  (K raków , uL 
F lo r ia ń sk a , 1. 6) rozpoczyna rok  szkolny z dinam 
1 w rześnia. N auka obejm uje fortep ian , skrzypce 
i teoryę.

Skargi na pokztę. £ w ielu stron  otrzym ujem y 
od dłuższego czr.su sk a rg i na  stosunki, ja k .e  p a ­
n u ją  w filii urzędu pocztowego przy  ulicy Fodw ale. 
Skarg i te  odnoszą sie głów nie do oddziału p ien ię­
żnego, k tó ry  ma niepraw idłow o funkeyonow ać. AAr 
działo tym  urzędow ało zw ykle dwóch urzędników , 
z k tó rych  jeden  m iał oddany sobie dzmł pocztow ej 
kasy oszczędności, u d rug i przekazy pieniężne. Obe­
cnie, poniew aż jeden z  tych urzędników  w yjechał 
na urlop, funkeye obie spełn ia  jeden u rzędn ik , gdyż 
na  m iejsce nieobecnego nie dano żadnego zastępcy. 
Poniew aż ruch w dziale pieniężnym  je s t n ad e r oży­
w iony, do jednego ok ienka cisną się tłum y in te re ­
santów , k tó rzy  wielo czasu m uszą strac ić , zanim  
spraw y ich zostaną zała tw ione AA'ywołuje to  ogól­
ne niezadow olenie, tem więcej uspraw iedliw ione- iż 
n ie jednok io tn ie  stroni- po długiem  czekaoiu  m uszą 
odchodzić, bez za ła tw ien ia  swoj spraw y, gdy go­
dziny urzędow ania się skończyły. N ależałoby raz  
położyć koniec, podobnie ja k  i w głów nym  urzędzie, 
gdzie rów nież w iele czasu- trzeba  trac ić , nim  się 
za ła tw i przy  okienku sw ą spraw ę.

Kradzieże na placach targowych. T a rg  na  
R ynku oraz na  jdacu Jabłonow skich i n a  placu 
B ernardyńskim  jest ja k  wiadomo, n ies te ty , jednym  
z lepszych terenów  eksp loatacyjnych d la złodziei 
kieszonkow ych. 8kcro  jednak  zab ie ra  się do dzieła 
p ierw szy lepszy dy le tan t, a  w  dodatku kobieta, 
sp raw a ma się całkiem  inaczej. W ów czas cały św ia­
tek  jirzekupeb sp rzym ierza się n a  głowę niezręcznej 
złodziejki. T rzez  tak ie  opały przesz ła  w czoraj lieigo 
G erber, k tó ra  w ykradłszy pug ilares pan i E ugen ii 
K. na R ynku, rozpoczęła szybki odw rót. P rzekupk i 
zdołały ją  jed n ak  p rzy trzym ać, i w śród krzykliw ych  
kazań, oddały ją  no rą k  jiolicyanta.

Rów nież p rze trzym ano  n ie jak ą  Apolonię Mielia 
łouską , k tó ra  usiłow ała sk raść  K ata rzy n ie  K uchar 
skiej pu g ila res  z kwol t 1 kor 4 0  hal. D opiero 
jakiś 13 -lo tn i fachow iec ponozył, ja k  się robi po­
dobne in te resa . AYyrwał bowiem z ra k  p. Ludw ice 
Scbrem el p ug ila res  z kw otą 3 koron i uciekł.

Ju k  to już  donosiliśm y, p o lic ja  k rakow ska w 
celu udarem nien ia  kieszonkowych kradzieży* w ściska 
na ta rg u  odbyw a w dniu ta rg u  ryczałtow e obław y 
na w szystk ich  w ałęsających się w yrostków  mimo 
tego jednak , k radzieże zdarza ją  się bardzo często.

Z kroibki wypadków. AA czoraj wieczorom w o­
źnica Józef Sew eryn  jad  je u licą  św . Sebastyana 
najechał na  s ta rsz ą  kobietę, zydowkc, zadając jej 
ciężkie obrażenia. Po  p rzejechaniu  w oźnica podciął 
konie i p rag n ą ł ujść, zdołano go jednak  jw zytrzy- 
tuać i aresztow ać. Poran ioną  s ta ru szk ę  przew ieziono 
do żydow skiego szp itala .

Z Potigurza. (R nch budow lany, budowa kościoła). 
Tegoroczny sezon budow lany w  Podgó izu  nie zna­
mionuje w iększego ożyw ienli. P rzy czy n  tego n ie  
trudno  dopatrzeć sio w ogó lnem , podniesieniu  się 
cen m a te ria łó w  budow lanych oraz w rozlicznych 
s tra jk ac h  robotniczych, jak ie  w roku bieżącwm dały* 
się w ielu przedsiębiorstw om  wc znaki. Mimo tych 
przeciw ności można pow iedzieć, iż Podgórze w szyb- 
kiom tem pie rozszerza  się, a  szczególnio znać to 
w strom e irschoduiej m iasta  od Zabłoeia i oil zu- 
choau. Od strony  wscitodnioj wyrosły* całe kom ple­
ksy budynków , sięgające aż pod to r  g łów nej lin ii 
kolejowej. N a ulicach Józefińsk ie j, Lw irw sktsj, S a­
linarne j, A\’andy i A Yieliekkj wybudowaoc w sezo­
nio obecnym k ilk a  budynków  czynszow ych. G m ina 
m iasta  Podgórza buduje przy  u licy  Józefińsk iej 
ochronkę d la  ubogich dzieci * na placu fu n d a c ji sp. 
Bojar.oiv3kiego, P rz y  ulicy K o łłą ta ja , K alw ary jsk ie j, 
od strony Ludw inow a rów nież nie b rak  nowych bu- 
powli, k tóro  ju ż  w roku bieżącym  będą zam ieszka­
ne. AA nowo o rw arte j ulicy 0 0 .  R edem ptorystów  
rozpocznie się budow a bursy  g im n az ja ln e j. Ż! pię­
kniejszych  budow li notujemy w illę lek a rza  m iej­
skiego d ra  Bm orągiewicza p rzy  ul. Józefiiisl iej i 
w illę p. K le ina  na t. tw . „ 1’o d ska lu '1. Z  budowli 
ziem nych zaznaczyć należy  budowę nowego c e n tra l­
nego kanału  jak i w ybudowała gm ina w u licy  K a l­
w ary jsk ie j. R ów nież podjęła gm ina na  w ielką skalę 
roboty brnkar.-kie. AAy Drukowano betonowe mi p ły ­
tam i Mały* rynek, a  kończą sio roboty  w' nlńcy*
I w owskiej. AY okolicy Podgórza, a  mnm owicio w 
L orki Jahjckio], zanosi się, jnk  .-.Jechać, n a  bndówę 
Vj w ielk ich  fab ry k . Mają tam  s tan ąć  w ielka p a ­
p ie rn ia  i lu ita  szklana. P oniew aż w Jio rku  sto ją  
już fa b ry k a , sody i w ielka w alcow nia, m iejscowość 
ta  w niedługim  czasie ztimR-ni się w w ielką osadę 
fabryczną.

Budów i kościoła postępuie w szyhkicm  tem pie 
naprzód. Roboty zew nętrzne  są ju ,. pro wic n a  w y­
kończeniu O becnie odbyw a się k rycie  wieży ko- 
śrie ln c j b lachą m iedzianą. Dachy kościoła są już 
pokryto .. całości dachów ką czerw oną, co nader 
e f  ktow nic harm onizu je  z całością. F asad y  są już 
na nkońezeniu. N ad głów nem  w ejściem  do kościoła 
um ieszczono p iękny w itraż , p rzedstaw ia jący  św. Ro­
dzinę. AYitraż ten  kom pozycji a rty s ty -m a la rzn  St. 
M atejki w ykonał zakład  w itraży  inż. S t, Ż olm skiego 
w K rakow ie. N ad w cjściew  głównem umieszczono 
w m isternych  niszach fign ry  św iętych AYogólo ro ­
boty m urarsk ie  m ają  być ju ż  w przyszły m m iesiącu 
ukończone Tok robót or.-óznia w ielce p rzygotow anie 
posadzki m arm urow ej k tó ra  niedaw no z AATocli n a ­
deszła. Posadzkę tę  dla oszczędzenia w ysokiego cła 
p rzesłały  kopalnio m arm uru n ieoszlitow aną i obecuio 
odbywa się szlifow anie. P osadzka  ta , nad er efek to­
wna, zajm ie obszar 1 3 0 0  ni. lew. i s tan ie  n a  pod­
m urow ania cementowem i

N iem niej opóźnił roboty  s tra jk  sto larsk i W e ­
w n ątrz  kościoła zask lep ia ją  roootn icy  Kopułę, s ta ­
now iącą podstaw ę w ieży g łów nej. AA' kap licy  N. P . 
M aryi odbyw ają się przygotow aw czo roboty pod 
ołtarz , wr naw ie głów nej s tan io  na  raz ie  prow izo­
ryczn i o łtarz . W szystkie, okna obsadzone ju ż  są 
pięknym i w itrażam i o n ad e r harm onijnych  barw ach , 
co w yw ołuje w kościele ■bardzo1' dodatni n astró j. 
Kościół ośw ietlony ma być. o lektrycznie.

Do bliż.szycli szczegółów budow y powrócimy po 
wykońezoiu całkow item  kościoła k tó ry  będzie rz e ­
czyw iście jed n ą  z nnjńit-knh js-zych budowli tego 
rodzaju w kraju .

Z k r a ju .
Zjazd T S. L. Program  X \T  yialncgo Z jazdu 

T ow arzystw a Szkoły Ludowej, odbyć sio m ającego 
w Jaro s ław iu  w dniach fi. 7 i 8  yyrześma 1908  
roku obejm uje:

D zień p ierw szy  (dn ia  6 w rześn ia). G odzina 8 1/ 2 
rauo : Msza św ię ta  w ko .c ie le  farmom. G odzina 
rano : I  posiedzenie p lenarne  w stępne w sa li „So­
k o ła 11: 1. Z agajenio  p rezesa T . S. L . 2. Przem ó- 
w ien ia  rep rezen tacy jne . 3. odczytanie protokołu XA' 
AValuego zgrom adzenia  T . S. L . 4 . yvybór komisyi. 
G odzina 4 — 8 po południu: C iąg dalszy  I  posie­
dzenia p lenarnego . 5. re fe ra t p. posła prof. d ra  J ó ­

zefa B uzka pt. „S tan  obecny ośw iaty  narodow ej w 
naszym  k ra ju “. D yskusya  i rezolncye. O odziua 
8 1/ 3 w ieczór: AYieczormca iT sa li „S okoła11.

D zień drug i (dnia 7 w rześnia). G odzina 9 rano:
I I  posiedzenie p lenarne ; I  re fe ra t p. S tan isław a 
■srokowskiego pt. „Środki rozszerzen ia  i pogłębie­
n ia  p racy  T . S. L . . ;  godzina 4  po południu: P o ­
siedzenie kom isyjne

D zień trzeci (dn ia  8 w rześn ia), godzina 9 rano:
I I I  posiedzenie p len a rn e : I. R efe ra t K om isyi sp ra ­
wozdawczej oraz budżetow o-dnansow ej odnośnie do 
działalności Z arządu  Głów nego T . S. L . w  r. 1907 .
2. dyskusya. 3. głosow anie nad  w nioskam i R ady 
N adzorcze; w  spraw ie absolutoryum  d la  Z arządu  
Głównego. 4 . wybory do Z i r ząau Glótynego oraz 
R ady N adzorczej. G odzina 4  po po łudnia: c iąg  d a l­
szy II J  posiedzenia p lenarnego. 5. re fe ra t kom isyi 
czytelniano-odczytow ej, dyskusya. 6 . re fe ra t komisyi 
szkolnej i Kursów nauki początkow ej, dysknsya. 7. 
pozostałe re fe ra ty  kom isyjne. 8. w nioski i  m terpe- 
lacye. 9. zam knięcie AYalnego Z jazdu.

Teiefon K-akow-Zakopane. D yrekeyu poczt i 
te leg rafów  kom nnikuje nam : D n ia  5 w rześn ia  b. r. 
odda się do publicznego uży tkn  m iędzym iastow ą l i ­
n ię te lefoniczną n r. 3 7 7 6  K  r a k ,ć  w - Z a k o p  a n e  
ze stacyam i cen tra lnem i w M yślenicach, R abce 1 
i w Zakopanem  1 ; z publicznym i m ów nicam i w My­
ślenicach, R abce 2, Poroninii i w  schronisku nad 
„M oiskiom  O kiem K i tolefonicznem i sieciam i lokal- 
nemi w  M yślenicach i Rabce.

R ów nocześnie zo staną  przypuszczone do między- 
m iasiow ego rnciin  telefonicznego is tn ie jące  ju ż  p rzy  
urzędach w Zakopanem  nr. 1 2 i 3 publiczne m ó­
w nice telefoniczne.

Brutalna napaso policyanta gminnego Odno­
śnie do korespondenc ji naszej ż  AYieliczki pod po­
wyższym  ty tu łem , zam ieszczonej w  N r. 387  „N owej 
R eform y11, o trzym ujem y od p. K aro la  Ja ro s ik a  za 
pośrednictw em  jego  obrońcy, adw. d ra  G old lingcra, 
sprostow anie. O brońca Ja ru s ik a  tw ierdzi, że „n ie ­
p raw dą jes t, jakoby J a ro s ik  by ł k ilkak ro tn ie  ka 
rany* i pozostaw ał pod śledztw em  dyscyplinarnem . 
natom iast p raw dą je s t, że K arni Ja ro s ik , kap ra l 
p o lic ji gm innej, n igdy  n ie  karany , u ją ł się zu k rzy ­
w dą syna swego, F ran c iszk a  Ja ro s ik a , uczn ia  gi- 
mnazy alnego, k tórego p. Mart-ynowicz bez na jm n ie j­
szego pow oda k aza ł z gm achn policyjnego w yrzucić 
i udał się do b in ra  p ' M artynow ieza z zapytaniem , 
dlaczego ta k  postąpił. A\ ow czas p. M artynow icz, za ­
m iast udzielić odpowiedzi, bez w szelkiego powodu 
uderzył K aro la  Ja ro s ik a  w p iersi ta k  siln ie, że 
tenże upadł na szafę z ak tam i, gdy zaś Ja ro s ik  
zdążał ku drzwiom , aby  w yjść, p. M artynow icz ude­
rzy ł J a ro s ik a  ta k  silnio w p raw ą skroń, że też 
obrzękła, gdy zaś K arol J a r o s ik . zw rócił nw agę 
p. M artynow iczow i, aby rozw ażył, co czyni, zam ie 
rzy ł się p. M artynow icz pow tórnie n a  Ja ro s ik a , 
a  tenżo, będąc w służcie i n ie chcąc dopuścić do 
drugiego uderzenia, w ydobył szablę, aby odeprzeć 
napad i uderzył szablą w w ierzchnią  część fu try n y , 
z k tó re j szabla się odbiła i zboczyła w k ie ru n k u  
osoby p. M artynow ieza.

S p raw a pow yższa j* s t przedm iotem  dochodzenia 
sądowego w sądzie pow iatow ym  w \A'ieliezce, k tó ra  
w yjaśn i w łaściw y je j przebieg.

Z kroniki kąpielowej. Do R abki przybyło do 
dn ia  21 s ie rpn ia  b. r. ogółom rodzin  800 , w liczbie 
2 8 2 4  osób.

Do Iw onicza przybyło do dni;>. 21  sie rp n ia  b r. 
ogółem rodzin  2 0 8 3  w liczbie 03Ób 4 4 4 5 .

Z MilóWKi piszą nam : AAT Ciścu obok Milówki 
zm arło onegdaj tro je  ludzi z  z a irn c ia  grzybam i, 
a dwoje je s t  chorych śm ierte ln ie  i zdaje  się, że 
ca ła  fam ilia  padnie ofiarą  za tru c ia . AV Milówce 
stw ierdzono urzedow nio przez s ta ro stw o  w Żywcu 
ty fu s b rzuszny. D otąd jed n a  dziew czyna 18-Ietn ia 
zm arła  w tym  tygodniu  na  tyfus, zaś w rodzin ie  
G ellcrów  w Milówce, k tó rzy  m ają  sklep korzenny 
i b low atny, chory* je s t obłożnie na ty fu s ich syn, 
a  w ładze mimo to sKlcpu nio każą zamitnąc,

Przejechany przez pociąg. *  Jaw o rzn a  piszą 
nam : S tra szn ą  śm iercią zg inął tu  onegdaj 2 4 -le tn i 
robotnik  F ranc iszek  Szlachcic z B yczyny przez 
w łasną nieostroż.ność. D n ia  25  s ierpn ia  br. we w to ­
rek  o godzinie 6 rnno zdążał z domn do zw ykłej 
codziennej roboty w  now ej kopalni w ęgli n a  B o­
rach ad Je leń  w szybie „S obieskiego11 i szedł torem  
kolejow i ni, aby sobio drogę skrócić, pomimo, że 
to je s t surowo w zbroniono. P oniew aż był głuchy 
i nio oglądał się, n ie  dostrzeg ł nadjeżdżającego  od 
C urzanow a pociągu i nie słyszał daw anych przez  
m aszynistę  sygnałów  ostrzegaw czych. M aszynista 
nie zdołał n iestety  w strzym ać długiego pociągu 
z próżnym i w ęglow ym i w ozam i zjeżdżającego szybko 
po batdzo znacznej pochyłości, to też  koła lokomo­
tyw y pochw yciły nieszczęśliw ego robotn ika, p rze ­
rw ały  ciało przez b m w k  n a  dw ie połowy, p rzecz  :m 
głow a u leg ła  rozbiciu, i Zwłoki w i dobyte z pod kół 
pociągu, przew ieziono n a  cm entarz  w Jaw orzn ie  
około południa. |

Nieład na pocztach. 7. A lw ernii pisze nam  je ­
den z obyw ateli Od jak iegoś czarni korespondentki, 
nadaw atie i w ysy łane z u rzędu pocztowego w  Al­
w ern ii n ie  dochoil/ą ad resatów  i tak  zaginęły k a rtk i 
pisane do AA’adow ier«K rakow a, Złoczowa, Okocima 
itd . Zniew olony jestem  przeto  zw rócić uw agę w ładz 
w yższych pocztow ych n a  n iedbalstw o i lekcew aże­
nie' poczl w doręczan ia  ko respondencji, pom inąwszy 
nowiem, że tra c i się czas i pieniąd/.o na  opłatę 
korespondentek  w dodatku joszcze in teresow an i m ają 
sku tk iem  tego nieporozum ienia i n ieprzyjem ności. 
AATdoeznie korespondentkam i n a  pocztach rznea się 
jak  śm ieciam i i n ie  zw aża się n a  to, że się za to 
płaci a przecież co chw ila żąda ją  podniesienia opłat 
pocztow ych. A za c o '( czy za tak ie  doręczanie ? 
K tóż tu ponosi w tn ę f  jedyn ie  ty lko poczty. Mo- 
żeby w ładzo wyższo pocztow e raz  w reszcie w glą- 
dneły  w  te  nieporządki.

Cygamewicz W Czorniowcach. N asz korespon­
den t z Czeruiow iec donosi: 1’rzod kilku  dniam i 
przyl>yf tu  cy rk  L inota Obocnie p rodukują  się 
atleci. B aw i ich ta  k ilku : Serb  K ajkow ie, T u rok 
K adzi H ali, N iem iec AATbcr z I r a n k tu r tn  nad M e­
nem, R ogalsk i 7 K rakow a, Specht i Zbyszko C yga­
nie wicz. N ajw yższa nagroda przeznaczona zw ycięzcy 
w zapasach  w ynosi 4 tis ią c o  koron. R ów nież p rzy ­
znanym  m u zostan ie  zło ty  m edal m iasta  Czernio- 
wiec. Podczas w czorajszych zapasów  Zbyszko poko­
n a ł Korba R ajkow i n. M ają się odbyć zapa«y mię- 
(lzy C yganie wieżom a Niemcom AYebercm, k tó ry  
przybył ta  z P a ry ża , gdzie zdobył nagrodę w  kw o­
cie ty s iąca  franków . Z apasy budzą powszechno z a ­
in teresow anie.

Ze św ia ta .
Z Warszawy. (S kazanie p o licm a js tra  Jo u in a . —- 

Ujvcie bandytów . —  E cha zabójstw a w  C zęstocho­
wie.)

—  Izba sądow a w arszaw ska  ro z p a try w a ła  w czo­
ra j g łośną spraw ę po licm ajstra  a  r a b ja n ie  Jo n in a  
i s trażn ik a  R ostinszk i. oskarżonych o zam ordow anie

w ięźnia. N arcyza G ryzła. Jo n in a  b ron ił adw okat 
B ułacel z P e te rsb u rg a . R ozpraw y p rzeciągnęły  się 
do ran k a  dn ia  dzisiejszego, do godziny 5. AA~yro- 
ki:-m sądu Jo n in  skazany  zosta ł n a  pozbawieni 
w szystkich p raw  s ta n n  i  12 la t  robót ciężkich. 
Kostiiu-zka zaś n a  8  la t  robó t ciężkich.

Z zeznań świadków p ły n ą ł dowód oczyw isty, że 
po licm ajster rozm yślnie z a s trze lił N arcyza  G ryzła. 
AANzelkie zaprzeczen ia  oskarżonego i w ycieczki o- 
brońcy jego, B ułacela, przeciw ko św iadkom  i „p ra ­
sie p o lsk ie j11, jakoby fałszyw ie p rzedstaw ia jące j dz ia ­
łalność urzędników* państw ow ych (?!), nie lT-ogł’* 
w płynąć n a  p rzekonanie  sąda.

—  P o licy i w zręczny sposób powiodło się ująć 
kii Ku młodych bandytów . Do k a n to ra  inż. Leopolda 
G oldm ana, w  A lejach Jerozolim skich , p rzeszło  one- 
gdaj dw óch n ieznanych młodzieńców, a  przybraw szy  
ton  dość g roźny , zażądało  n a  rzecz kom itetu  rew o­
lucyjnego 3nmy k ilk n se t rubli. P . G oldm an odparł, 
że da, lecz w* godzinach, gdy  będzie k a s je r  od 10 
do 12 i od 3 do 5. E

Is to tn ie  w czoraj zgłosił się in n y  m łodzieniec w 
czapce szkolnej, lecz zaw iadom iony kom isarz  cy r­
kułu  13, p. K am iński, u rządził zasadzkę,-S  gdy  w 
k an to rze  kasy  er odmówił w ypłaty  żądanej sum y 
pod pozorem niedokładności w  nazw isku k w itu ją ­
cego, młodzieniec ów w yszedł na  ulice i w pobliża 
spotkał się z dwoma swoim i tow arzyszam i, n a ra ­
dzając się co m ają dalej czynić. AYówczas ofoczili 
ich p o lic jan c i. P rz y  re w iz ji  okazało się, żo areszto 
w ani są  złodziejam i zawodowym i. M ichał L ibek 
la t 22 i Ju lia n  Puzdyga, la t 21, daw niej kraw cy, 
k tó rzy  porzucili sw oje zajęcie. T rzecim  w spólni­
kiem i o rgan izatorem  te j o p e ra c ji był nczeń jednej 
zo szkół, AATncenty Gospodarczy!,* Z naleziono przy' 
nim  sfałszow aną książkę do zb ieran ia  sk ładek  na 
rzecz dzieci w ięźniów, p rzy  pomocy k tó re j w yłudził 
ju ż  od różnych osób k ilkadz ies ią t rubli.

P rzy  badan ia  T azdyga i LibeL o tw arcie ośw iad­
czają, że są  złodziejam i i w edług ich w yrażen ia  
„sportem  politycznym " nie za jm ują  się.

—  Onogdaj w K m ow ia i w  okolicach, w  pow ia­
tach  now oaleksandrejskim  (puław skim ), .p o lic ja  a- 
resztow ała 26 osób, podejrzanych o należen ie  ao 
bandy rozbójniczej, k tó ra  ja ż  od r .k u  operujo bez­
karnie w pow iatach : now oaleksandryjskim , lu b a r­
towskim i lubelskim .

.— D nia 25 bra. aresztow ano  niejakiego K.e- 
liszka, zam ieszkałego n a  „O statn im  G roszu11 A resz­
tow any by ł autorem  lis tu  z pogróżkam i .ynierci, 
pisanego w swoim czasie do zabitego m a js tra  A\'i- 
znera.

Kongresy. C entra lne  biuro  a u s tria c k ic h  stow a­
rzyszeń  d la  zw alczania alkoholizm u, m ające sw oją 
siedzibę w  AA’iedniu, rozesłało podp san.a przez w y ­
bitne osobistości odezwę, zachęcającą do energ iczne­
go zw alczania  alkoholizm u i zap rasza jącą  do w zię­
cia udziału  w kongresio  przeciw alkoholow ym , k tó ry  
zostan ie  o tw a rty  w  JY iedniu d n ia  12 październ ika.
. aj w yb itn ie js i profesorow ie un iw ersy te tów  w A u­
s t r i i  p rzy rzek li odczyty i w ykłady w  te j sp ra n ie .

W  sa li w iedeńskiej Izby  handlow ej i p rzem ysło­
wej, odoywa obrady AT między narodow y kongres 
robotników  transportow ych . Podczas spraw ozdan ia  
7. działalności o rg a n iz a c ji pow stał o stry  konflik t po ­
między delegatam i ang ielsk im i i niem ieckim i. —  
AA' sp iaw ozdau tn  podniesiono m ianow icie, że w cza ­
sie o sta tn ich  stra jków , k tó re  u rządz ili m arynarzo  i 
robfttnicy portow i w H am burgu i Stokholm ie, A n­
glia  dostarczy ła  łam istra jków  D eiega t angiolski, 
członek parlam en tu , B en  T ile tt , zażądał usunięcia 
tego ustępu  ze spraw ozdania, n a  co delegat n iem ie­
cki M uller odpow iedział, żo jeże li o rg an izac ja  aa* 
g ielska je s t za  słaba, ażeby przeszkodzić masowemu 
w ysyłan iu  na kon tynen t angielskich  łam istrajków , 
to o rg an izac je  k o n tynen ta lne  działać będą. n ie  og lą­
dając się na A nglię. AA'reszcio zała tw iono  spór w 
ten sposób, ze delegaci niem ieccy ośw iadczyli, iż 
ustęp  ów spraw ozdania n ie nNał n a  cela obrażenia  
Anglików .

D uszenie*  s k a z a ń c ó w  J a k  donoszą z B arcelony, 
onegdaj uduszono tam , czyli, ja k  brzm i urzędow y 
w yraz  „zgaro tow ano11 an a rch is tę  J a n a  R u lla . kvóry 
przez  parę  la t ostatn ich  rzucał bomby w tem
mieście w rozm aitych okolicach jed y n ie  d latego,
żeby szerzyć postrach  AA' JTLzpanii sądow a k a ra
śm ierci odbywa się zapomocą uduszenia M ‘anow i- 
cio skazanego sadzają  n a  zydlu, opatrzonym  sp e ­
c ja ln y m  przyrządem  złozouym  z dwsklt drążków , 
zląc/.onych sznurem  —  i duszą go A narcft.sta  ten  
w stąp ił ilo p o lic ji jako  agen t, tam  zdolnościam i 
i sprytom  w ysunął się rychło n a  jedno z p ierw szych  
stanow isk  w śród agen tów  policy jnych  i K orzystając 
z zan fan ia , ja k ie  do n iego żywiły* w ładzo wyższe, 
ta k  k ierow ał zw ykle śledztw em  po zam aclin przez 
siebie dokonan im , to  jes t po rzuconej gdzieś nom- 
bie żo p o lic ja  w ięziła  n iew iunyeh  ludzi, rob iła  r e ­
w iz je  u  zupełnie spokojnych obyw ateli, u nie i. pa 
dała na  domysł, że je j w łasny a je n t te  bomby 
rzucał. AYreszcie pokłócił się J a n  R u ll zc swoimi 
w spólnikam i an arch is tam i i jeden  z  n-isfc w ydał go 
p o lic ji.

Chorągiew wdowieństwa. G d , w E uropie i jtr.h?j > 
zw yczajow y czas żałoby po śm ierci tuczą, w kolonii 
francusk ie j K ongo ow dowiałe kobiety -wyv ioszają 
obok swego domu chorągiew  n a  w ysokiej żordzi. 
Dopóki płótno, z  którego zrobiona jo s t chorągiew , 
trz  rm a się w  całości, wdowa n<e może w yjść za 
m ąż, dopiero gdy bn tza  zerw ie chorągiew , albo gdy 
ją  zniszczą w pływ y atm osfery , m ężczyźni mogą 
s ta rać  się o rękę  wdowy. N io było wypadku, ażeby 
wdowa sztucznie  usiłow ała przyczynić się do zn isz ­
czenia chorągw i S traszno  k a ry  spadłyby na  n ią . 
B yw ają  w ypadki, żo burze zerw io cUftrągiow za raz  
w piorw szą noc pa pogrzebie: w tedy w dow a możo 
już rozporządzać sw oją przyszłości.* niekiedy zaś 
chorągiew  nL zczy się domoro po > ikn la tach , k rę ­
pując wolność wdowy rozporządzan ia  sw oją 03obą.

lak powstał mrrsz żałobny Chonina? W  cza-
sopiśmie „M agazinc11 nodajo J a n  A \'iktor B ates 
zajm ujący  opis życia  F e lik sa  Z tcm 'a, znanego fraa- 
enskiego m ala rza  z A\'enecyi, k tórego  łączył z < h»- 
pinem  b lisk i stosunek  przy jaźn i.

O pow stan iu  żałobnego m arsza Ch«pii<a yod.it 
Ziem ciekaw e szczegóły M ieszkał on podówczas w 
N iżzy w skrom niuikun pokoju którego j c«vr  mi 
ozdobami były fortepian  i kościotrup „ rzed w iola 
ja tv  —  ta k  opowiadał Ziem daw odom u s ic ji«  
w n m  m ałim  ookoju k o ła c ę , nio w sp an ia li, gdyż 
w szjsi y* h ILmy biedni tak , żo naw et p ro s ta  ko- 
la . ca  była dla nas niezw ykłem  zjaw isk iem . A le co 
to szkodziła ? B yliśm y m lotlz1 i lekkom yśln i, a  n ie ­
jeden z pośród nas. gdyby był ty lko  chciał, byłby 
zasłuży ł n a  to . aby zasiadać, do sto łu  cesarzem . 
Było to  około połnocy. fświece w ypaliły  się ju ż  do 
połowy, gdy w tem ktoś poprosił m nie, bym  z&gral 
w alca AV drodza do fo rtep ianu  natknąłem  s iv na 
kośc io tru p a  —  s ta ł on na  tem  sam em m iejscu, gdzie 
dziś sto i. Śm iejąc się, pochw yciłem  szk ie le t i ko- 
ścistem i jego palcam i zacząłem  n a  fo rtep ian ie  w y­
g ryw ać pierw sze tony* w alca. N ag le  w yrw ał i®  
kto? kościo trupa z rąk , a  m nie sam egc odsunął

Wszelkie środki do zapuszczania i odświeżania podług i posa­
dzek. Najtrwalszą g l a z u r ę  b u r s z t y n o A v ą  . glazurę s p i r y t u s o -  
wą Prędko s c h n ą c e  linoleum Specyainą masę f r a n c .  do po- 
==■ sadzek i  do linoleum. Szczotki do frotoroAYania. =====

Taniej niż wszędzie 
= »  poleca =

KraKów. ul. Ouiga Nr. 18.

Znakomite pasty, kremy, lakiery ameryk. i krajoAYe uo o d ś A Y i e ż a -  
nia obuAYia. Szczotki i śoiereczld do czyszczenia tychże. Wszelkie 
pasty, proszki, mydła d o  czyszczenia srebra, metali sprzętów do* 
mn wy ch. =  Wysyłki da prowaicyę oawrotną pocztą 2 razy dziennie.
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w raz z trzęsłem  na  buk Zanim zrozum iałem  co się 
.ta ło  zobaczyłem przy fortep ian ie  Chopina, g ra ją ­
cego „Comme ange, comma diab>e, c’e s t ćgal, mon 
D ien !14. A ja k  on g ra ł! Jeszcze  dziś w idzę przed 
sobą pełne podziw u i zachw ytu  tw a ize  A lfreda de 
H i  sse t’a, B alsae 'a , H oyssayA a, Je rzeg o  S an d a , 
R ossin i’e6 o i D elacro ix’a. Świece pogasły, znikła 
poc le tn ia  i zac^.lo  już św itać, tciedyśmy się obu­
dzili z zachw ytu . I  te j to w łaśn ie  nocy w ow^m 
pokoju nap isa ł Chopin sw ój m arsz żałobny"...

W res taurac ji  ogródkowe,),,
— K elner, ta  ryba  je s t bardzo m ała!
— P raw d a , proszę jegom ościa.
—  \  pozatem  Jest nieśw ieża!
—  W  takim  raz ie  szczęście pańskie, że jes t 

m ała '

Nowy iiensyonat ala uczniów szkół średnich
otw iera  p A ntoni Lekszycki z dniem  1 w rześnia 
b. r. w obszernem , jasnem  m ieszkaniu  z nowocze- 
sm mi urządzeniam i w domu p. C. C zynciela w 
R ynku  głównym S praw a um ieszczenia uczniów  za­
miejscowych na  s ta n c ja c h , to jedna z piekących 
kw esty j, łączących się ściśle ze sp raw ą w ychow a­
nia. T rzym anie uczniów n a  s ta n c ja c h  sta ło  się 
środkiem  zarobkow ania, bez w szelkiego dowodu 
uzdolnienia, bez w szelkiej g w a ra n c ji. Jednostk i w y­
jątkow e, oddające się zawodowo i z zam iłow ania 
oprawie w ychow ania młodzieży nie podejm owały do­
tychczas tego żm udnego zadania, pomimo, że R ada 
szkolna k ra jow a uznaw ała od daw na potrzebę re ­
form y w tym  k ierunku , a  o s ta tn ia  k o n fe ren c ja  dy­
rek torów  szkół średnich  w yraziła  zapatryw an ie , że 
pożądanem by było tw orzenie pensyonatów , d la  uczniów 
szkół średnich  przez  jednostk i zawodowo w yksz ta ł­
cone, odczuw ające należycie odpow iedzialność za 
jro w ad zen ie  m łodzieży i m ające na  oku cel wyższy, 
oby w atelsk i

Z tych  powodów pow stan ie  nowego zak ładu  w y­
chowawczego pow inno być pow itane z życzliw ością 
i uznaniem , zw łaszcza, że  jego  k ierow nik , m iłością 
m łodzieży, dośw iadczeniem  pedagogiezuem  i znajo­
mością spraw  szkolnych daje rękojm ię, że d la  wy­
chowanków będzie n ie ty lko  nauczycielem , ale i w y­
chowawcą. ■ -  -

Dzisiejszy numer „Nowej Reformy ‘ obejm uje 
2 ł/ j  arkusza, to je s t 10 stron  druku. N a stron ie  5 
zam ieszczam y opow iadanie F . F lu d e ra  pt. „ Ju d a sz 11.

Wieczór Mor. .aa Rosenfelda. W  skład programu wie­
czoru, który odbędzie się w poniedziałek w budynku Tea­
tru  Judowego, wchodzą następujące punkty: R ecytacja
I zez poetę uiworcw: Historyczni vęarowcy Moralność 
< iheifa. Żydowski żołnierr O ii ary pogromu Odczyt dra 
Schippma o stanowisku Murrisn Rosrnfelda w mlodoży- 
dew stiej literaturze: śpiew p. Tomaschewsky’ego.

Bilety sprzedaje przez cały dzień w poniedziałek kasa 
T  atru  Indowego — wcześniej siow. „Przedswit-Hascha- 
ehar" ni Zielona 7.

Repertoar Teatru miejskiego w Krakowie:
Ponicdziałe\: „Złota czaszka14 pięć obrazów dramatu 

Słowackiego.
W tW l „)Vesele" dram at w 3 aktach Stanisława 

Wy jpiańjkiege
środa. , W arszawianka- pieśu z roku 1831 Stanisława 

Wyspiańskiego; „Ożenić sic nie mogę“ kom. w 3 aktach 
Al. hr. Fredry.

Czwartek: „Car Samozwaniec14 5 Jikt. z kroniki dra­
matycznej A. No warzy ńskiego.

Piątek: „Król Stanisław A ugust11 10 obrazów na tle 
Izicjowein 5 r. 1764 i 1768 Grabowskiego.

Sob ta : „Podczł iwiek* kora. w 3 akt. Tadeusza Jaro ­
szyńskiego (nowość).

Niedziela: „Podczłowiek" kom. w 5 akt. Tadeusza Ja ­
roszyńskiego.

Poniedziałek: „Iyordyan" poemat dramatyczny J  Sło­
wackiego.

2 krlendarz? W  aiedzielę 30 sierpnin 7oach!ma w. 
i Róży; w poniedziałek K ajm nnda w i Paulina bm; we 
wt< t ab 1 września Idzi !go op. i wyzn.

Wschód słońca 30 sierpnia o godz. 4 m. 54, zachód o 
g. 6 m 28; długość dnia 13 godzin min 34.

I  krakowskiego obserwatorynn Dnia 28 sierpnia t e r ­
mometr duszedł od 11 5 do 25'7 C.; baruuietr po połu­
dniu rwoln; zaczął iść w górę.

Dnia 29 sierpnia o godz, 7 rano stan barometru 7398 
mm., termometru 16'8 C.; — w;a tr  południowo-zachodni.

£ 5 .  G a t i r ^  - a l b fcc&s K r z y s z t o f o r y ,  
K p a k ó w .  Wynajmuie i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, ha-mo- 
me i pianole za gotówką lub na spłaty nawet 
dwudzifcstomiesięcziie. Instrumenty używane od 
cen najniższych.

WiaaoiHosci gamę, itljsljm i NietacKie.
—  Dymitr rterezkowski: „ P io tr  W ie lk i14 (P io tr  

i  A leksy). T łom aczył z rosyjskiego W a le n ty  (io- 
stom ski. N ikl«ad G. G ebethnera i Spółki. K raków , 
1 9 0 8  r.

K siążka zaciekaw iająca zarów no tem atem , jak i 
sposohem opracow ania znam ionnjącem  pióro św ie­
tnego^ pow ieściopisarza. A utor, nie siląc się na  stw o­
rzen ie  m onografii, czy to P io tra  I, czy też  dzie­
jów  K09yi, za jego  panow ania, da je  po pro9tu fra ­
gm ent z życia P io tra  [ jako  osoby p ry w atn e j —  
w kółku rodzinnym  i jako  panującego, tw órcę no­
w oczesnej b in ro k ra tjczn o -cen tra lis ty czn u j Rosyi, daje 
rów nież fragm en ty  z życia  Indu rosyjskiego.

Z tych w zględów  książkę m ożna rozbić na dwie 
części, dotyczącą P io tra  i dotyczącą ludu. P io tr  I, 
jak o  człowiek pry w atny w obcowaniu z rodziuą po­
siadał, zda się, zupełnie odm ienny ch a rak te r od te ­
go P io tra , k tó ry  rząd z ił R o jy ą  — w ładzą  od B o­
g a  nadaną. B ył bezw zględny, surow y, co s ię  dosa­
dnie ch arak te ry zu je  w stosunku  do syna Aleksego, 
k tóry , za  p ro jek tow any  zam ach s-ann, zeszedł p rzed ­
w cześnie z tego św iata . P io tr , m ia ł za  ideał życia  
państw ow ego i a d m in is tra c ji m echanizm  zegarka, 
p rag n ą ł on i kościół p raw osław ny  do tego m echa­
nizm u w łączyć, tu  się jed n ak  pczeliczył, s taw ia jąc  
się na czele kościoła, tw orząc sobie ślepo posłuszny 
synod (rozłam  w kościele wschodnim, staroobrzędo­
wcy) i um acniał g ru n t podatny  d la  teo ry i na  tle 
ascetycznym  lub bestyaln ie  erotycznym , o czem tra - 
k ta ie  au to r w d rug ie j części sw ej pracy.

P io tr  W ie lk i je s t  dodatn io  op isany  w ch a rak te ­
rze  budowniczego okrętów , k tóre ta k  co do dobroci 
d rzew a dęoowego, używ anego Jo  budowy, ja k  i w y­
konan ia  roboty , przew yższały n aw et fab ry k a ty  am ­
sterdam skie . i N.

/vntoloqia współczesnych poetow polskich —
ułożył K azim ierz K r ó l i ń s k i .  N ak ład  księg. Ma- 
n iszew skiego i M ciuharda. Lwów  1908-

W obec ogrom nie bogatej dzis ia j l i te ra tu ry  poe­
tyczne j, m ieniącej się całym  przepychem  w ersy  fi- 
^ a to rsk iegu  kunsztu , form y doprow adzanej do n ie ­
byw ałej doskonałości i  koncepcyj niew yczerpanego 
u  w iecznie ożywczego źródła, trudno  je s t  w ejść w 
je j is to tn ą  treść  i znaczenie, a  jeszcze trudn ie j 
ogarnąć  zakreślone przez dzis ie jszą  p re s ję  w idno­
kręg i.

N ieskończone i w bezbrzezie m yśli Iudzzie j idące, 
■ą drogi naszych poetów ., zaw ro tne  są  w zloty 
w spółczesnej nam  duszy polsk iej; co dzień nowe 
problem y, n ieznane praw dy, odkry to  tajem nice,

i rozw iązane py tan ia  w ydobywa nam  duch poetycki 
i li..że się nam  na nich uczyć, brać pełnem l dłońmi 
sk arb y  ni zuć i m yśli w  sm utne dusze, czerpać 
z nich, tchnąć i żyć niemi.

P rąd y  i strum ien ie  w poezyi z p rzed k ik t f  dzie­
sią tek  la t, a  n aw e t k ilkunastu , bądźto w cnłonęły 
w  siebie rw ące, o n ieustalonych gran icach  s trum ie­
nie w spółczesnej m yśli, bądź w kom prom isie, zwy- 
cięskiem , nieskrępow anem  w płom ienistych wziotaeh, 
kipiącem  życiem młodem pokoleniem poetów poszły 
nowemi drogam i.

P rzez  to w ytw orzyła  się w poezyi pew na roz­
bieżność kierunków .

Zarazem  przyszło w n iej zsum ow anie w szystk iej 
treśc i życia, nadzw yczajne bogactw o idei i poglą­
dów, pogb-bianych przez pierw szorzędnej w artości 
tał elity — stanę ła  p o ez ja  na  piedestale słonecznego 
rozkw itu  i k rólew skiej w spaniałości — pozostającej 
w równym stosunku  do bogatej k u ltu ry  współcze­
snego życia . — -

Zestaw ić k ierunki n u rtu j.s. e w poezyi dzisiejszej 
w osobach ich przedstaw lcieli, 1 dać je j możliwie 
najrozleg lejszy  całokszta łt, to  było celem K róliń- 
skiego. I  jego „M itologia1* osięga to w zupełności. 
Na 4 2  arkuszach  zebra ł on najw spanialsze kw iaty 
poezyi, od p ierw szorzędnych tirm (J . K asprow icz, 
K. T etm ajer, L. S taff, 3. W ysp iańsk i, M. K onopni­
cka, A. L ange, J . Żuław ski i i ) ,  w eszłyeh w li te ­
ra tu rę  nazw isk  (Or-ot., W  Goinulicki. M. 'W olska, 
Z. D ębicki, J, Buffet-, H. Zbierzchow ski i i.) do 
młodych, owych najm łodszych, " w pływ ających na 
fale poezyi ta len tów  (K. M akuszyński, J . Naw rocki, 
B. B utrym ow icz, B, O strow ska, J. P ie trzyek i, E. 
B ieder i i.).

P ra c a  przew ażnie  bez zarz iuu , dokonana w  po­
praw nym  zespole, dającym  dokładne odzw ierciedle­
n ia  potęgi współczesnego ducha poetyckiego.

K siążka w ydana bardzo w ykw intn ie , z po rtretam i, 
w a rty s ty czn e j okładce. P . K róliuskiem ti, k tó ry  je s t 
autorem  ju ż  w ielu cennych prac lite rack ich , wobec 
w yczerpania poprzednich A ntulogij, należy  się szczere 
uznanie. A . Dobrowolski.

— Sprawozdanie uyrekcyi g.mnazyum św. 
Jacka w K rakow ie za  rok szkolny 1 9 0 7 ;8 zaw ie­
ra  na w stępie rozpraw ę profesora, ks. d ra  Ja n a  Ko- 
rzonkiew icza p. t /  „E x orieutb  lu x “ S ladv Iz rae la  
w zabytkach  daw nego wschodu. R zecz ta, nap isana  
na podstaw ie znacznego ap a ra tu  naukow ego jo s t po­
żądanym  przyczynkiem  do dziedziny badań h is to ry ­
cznych, mało u nas upraw ianej.

W  części urzędow ej znajdujem y spis g rona  n au ­
czycielskiego, k tóre sk ładało  się w roku ubiegłym  
z 3-1 sił. prócz nauczycieli re lig ii m ojżeszow ej i 
przedm iotów nadobow iązkow ych. N a czele zakładu 
sto . dyrek tor, S tan isław  B ednarsk i. Z rozdziału, t r a ­
k tu jącego o nauce i w ychow ania uczniów  tego g i­
m nazjum , dow iadujem y się, że uczniow ie w ciągu 
ubiegłego rokn szkolnego urządzili w  sali „S okoła44 
w ieezór trzech  wieszczów. K apela  i o rk ies tra  roz­
w ija ła  się pom yślnie. C zyteln ia  zakładow a rozw i­
nęła wzmożoną działalność, k tó ra  znalaz ła  w yraz  
w 4  kółkach: literack iem , przyrodniczem , history- 
cznem i filologieznem . C zyteln ia  n rządziła  w ieczór 
listopadow y i w ieczór n a  cześć W yspiańskiego. P o ­
moc koleżeńska m iała dochodu 2 3 6  koron, w ydała 
na  zapomogi 93  k o r , pozostałość więc w ynosi 143  
korony.

L iczba uczniów  w zak ładzie  głów nym  (ul. S ien­
na) i filii (ni. S ebastyana) Wy nosiła 63 0  publicznych, 
a  6 p ryw atnych . Do egzam inu dojrzałości w te r ­
m inie le tn im  b r. p rzystąp iło  3 2  uczniów  publi­
cznych i 8  eK sternistów. Ileprobow ano na  poł rouu 
2 ekste in istów . n a  rok 1 ek ste rn is tę , n a  czas n ie ­
ograniczony 2 ekstern istów , od egzam inu ustnego 
odstąp ił 1 e ts te rn is ta .

W  kronice zak ładu  znajdu je  się pom iędzy inne; 
mi w spom nieniam i pośm iertne, pośw ięcone braciom  
T adeuszow i i Januszow i B ednarskim , oczniom V I[ 
klasy , zgasłym  przedw cześnie, wzorowym i bardzo 
u talen tow anym  młodzieńcom, synom d y rek to ra  za­
kładu^ k tórych  śm ierć w  szerokich kołach m łodzie­
ży, w yw ołała głęboki żal i szczere w spółczucie.

—  „Świata1* lir 3 4  zaw iera : „W ęg ry  współcze­
sn e14 przez Cz. Łulcaszkiew ieża, „K ról A ndrze j"  
pow ieść K. T e tm aje ra , „T ysiąc lecie  K rak o w a14, 
„P rzyk ładem  Jag ie łło w y m 14. przez A. Chołoniew ­
skiego, „Z w ielk iej w ystaw y  w L ondyn ie14, „W zo­
row a w ieś p o lska14 (w rażen ia  z A lbigow y), „W y ­
staw a  rv P rad ze  czesk iej" przez A. Nowaczyńskio- 
gn, „N a m orzu —  w g ó rach 11 ( i lu s tra c je  sezonowo), 
„T ajem nicza  postać spiskow ca" przez d ra  P aw łow ­
skiego, „P o lsk i biskup w A m eryce", „Z Widowni 
eu ro p e jsk ie j14, „Z te a tró w 14, „Sam ochodam i po G a­
l i c j i 11 i t. d. Z eszyt zaw iera  56  i lu s tra c ji .  Adres 
„ Ś w ia ta " : K raków , ul, Zyblikiew ieza, 8, P renum e­
ra ta  k w art. 6 kor.

Dział ekonomiczny.
x  Dostawa materyałów tasiy nowych. D nia 3 

września ł». r odbędz'e się w kierownictwio budo­
wy regulacji Dunajca w Tarnowie rozprawa ofer­
towa celem zabezpieczenia dostawy materyałów fa- 
szynowych do budowli na rzece Dunajcu. Bliższych 
intormacyj udziela Izba handlowa i przemysłowa 
w Krakowie

X  Rozoisanie dostawy. Dyrekcja kolei pań­
stwowych w Stanisławowie ogłasza rozprawę ofer­
tową na dostawę wyrobów żelaznych, stalowych, 
miedziauycli itp. Oferty należy wnieść do 20 wrze­
śnia b. r. Bliższych informacjj udziela Izba han­
dlowa i przemysłowa w Kiakowio.

Z niejakiej centralnej targowicy na bydło w Krakowie
Kraków, 28 “ierpnia. Na dzisiejszy ta rg  spędzono bydła 
rogatego 6 ł7 . cieląt 305, owiuc i kóz 19, nierogacizny 
282, razem l i5 3  zwierząt Płacono za jeden cetnar me­
tryczny żywej wagi: DUhaje od 43 '— do 621— woły 
50-— uo 681—, krowy od 48’— do 52’—, jałownik od
501— do 58’ —, cielęta od 72 — do 8 0 '—, nierogaciznę
tuczną od 96 '— do 100'— ; bitej wagi: nierogaciznę od 
136 — do M l--- . Z zakupionych na oko. płacone za 
sztukę: woły z paszy od 180 -  do 230" —, krowy od 
1001— do 150‘—, buhaje i jałówki od 7 3 — do 1 1 0 —, cie­
lęta  od 20"— do IG1—, owce i kozy od 14 — do 2 0 —.

Ze spędzonąch na ta rg  zwierząt sprzedano na miejsco­
wą konsumcyę 769 sztuk, na konsumcyę innych gmin 
kraju  280, na ekspor1, za granicę kraju  bydła rogatego 
5i», na eksport za granicę kraju nierogacizny 43.

Oeny powyższe obliczono bez opłaty akcyzowej.
Cenńi’K ziemiopłodów. Kraków 28 sierpnia, Płacono za 

100 kg. Pszenica uszkodzona la-50 do 20 50. czerwona 
i żftłti 21-80 do 23 40 węgierska 33-10 dc 23-60: Zyto 
krajowe 18-— do 19 40, węgierskie 19'80 do 20-80; ję­
czmień na krupy 16-— do 181—, browarny — do —1—, 
na paszę 14-— do li-8 0 ; »wies s opłatą akcyzową 1610 
do l i '1 0  proso 13 50 do J Ł 20 jagły  2 4 '— do 26 — ; ta ­
tarka 17-60 do lb -80; kukurydza 18-50 do 19'50, gruch 
2 1 -  do 29"— ; fasole \ T — Jo 28’— wyka — •— do 
— ; rzepak zimowy 98 '— do 3 P — ; koniczyna na­
sienna czerwona — do — , biała — do — ■— ; 
tymotka — do — ; esparsutta — do ; so­
czewica 20-— do 34-— ; sioma 8-— io 9 — ; siano 31— 
do 9’20; koniczyna pastewna 8 SC do K)'80; ziemniaki 
5" — do 6-— ; ja ja  za kopę 3 20 do 3 60, masło za 1 kg. 
•2-00 do 2-S0: opi ytue na 95° Tralesa za 1 hi. —•— do 
210-— ; okowita na 75" T ra le sa—•— do "— 170.

Budapeszt, 29 sierpaa. P tien ica na październik 11-08 do 
l l -07; żyto na październik U  o7—l l -3b; ow>g na paź­
dziernik 9-25 do 9-26; kukurydza na lipiec 8 06 do 8 07, 
kukurydze na sierpień 7 90 cm 7-91, kukurydza na maj 
7'2i> do 7-26; rzepak na sierpień — - do —1—.

Oferty nominalne, chęć kupna mierna, usposobienie 
spokojne, pięknie i ciepło.

&rosriK& lwowska.
L u  t łU .  29 sierpnia,

.Włyoor aa Kady państwa. N a wczor.njszem po­
siedzeniu  R aJy  m iejskiej doitonano w yboru człon­
ków k o m isji w yborczej podczas w j borów do p a rla ­
m entu posła w m iejsce śp. M ałachowskiego. W ybór 
odbędzie się du ia  7 w rześn ia , a  dokonyw ał się bę­
dzie w trzech salach, Do ko m isji w yborczej w y­
brano p p .: S eyfiieda  K am ila, W in k le ra  .Maks., 
C zarneckiego W łodzim ierza, F li t te ra  H erm ana, B li­
charskiego M ieczysława, B re itm ay era  W ilhelm a, 
M alewskiego L eonarda, K opernickiego M arcelego 
i H udeca Józefa, a  jako zastępców : d ra  K o rjtk ę  
i inż. KrobicKiego.

Wyjazd na wystawą do iarostawia, N am iestn ik  
dr B o b iz jń sk i i m arszałek  hr. B adeni w yjechali 
w czoraj do Ja ro s ław ia  n a  ju trze jszą  uroczystość 
o tw arc ia  tam tejsze j w ystaw y  rolniczo-przem ysłow ej.

Wycieczka akademicka. W ycieczka 7 -dniowa do 
K rakow a, W iednia, S igm tm dsherberg , Sehw aizenau  
Gmtind, Tabor, Beneschau, po zw iedzeniu tychże na 
w ystaw ę do P rag i, skąd potem  do K ud ie lbadu  4 
kim. od P rag i, m iejsca leżącego u stóp w yniosłości 
pokrj te j lasem , urządzona s taran iem  akadem ickiego 
K lubu tu rystycznego  Z w iązku sportow ego odbędzie 
się we w rześn iu  dnia 4 — 10 1908 roku. W yjazd 
koleją nascąpi w p ią tek  4  o godzinie 9  wieczór 
z głów nego dworca, powrót. 11 lub 12 w rześnia. 
K oszta  bez kolei w ynoszą 30 koron maximum. K o­
sz ta  podróży koleją tam  i napow rot w ynoszą 30 ko 
ron z kw aterą . P u n k t zborny w w estybulu g łów ne­
go dw orca pół godziny przed odjazdom pociągu. —  
F iesze j drogi tam  i napow rót dziennie w edłng mo 
żności. W ycieczka n ie  w ym aga w praw y tu ry sty  
cznej. Jedzen ie  dostan ie  się w m iejscu. Zgłoszenia 
na  dworcu, z Diletem kupionym  w ręku, poł godzi­
ny przed odjazdem.

W  w jeieczkach  b rać  m ogą udział także  osoby 
nie będące członkam i klubu, a  to, akadem icy za o- 
p ła tą  20 hal., n ieakadem icy 4 0  hal. W ycieczka od­
będzie się bez w zględu na pogodę. In fo rm ac je  u- 
dziela się w domu akadem ickim  (ul. S enato rska  u 
po rty e ra  o godziny 1 2 — 1 w południe.

Ekaplozya w pasażu Mikola»cha. W osofaj około 
godz. l i  przed południem  eksplodow ała w pasażu 
M ikolascha beczka ze sm arow idłem  benzynowem . 
O gień zasypano łatw o piaskiem . Szkoda n ieznaczna, 
ogranicza się do k ilku  pękniętych szyb.

MoDiiine 1 telepiatlm
tiittóMioścl „ M  Reformy"

z dnia 29 sierpnia.

St&n zdi-ewia cesai^a.
Ischl. Stan zdrowia cesarza jest dzisiaj w y  

D o 1 n y, katar znikł. Cesarz podczas uroczysto­
ści położenia kamienia węgielnego pod szpital 
im. cesarzowej Elżbiety, mimo chłodu, zdjął 
płaszcz.

Pupiuu im. Cbsarzowej Elżbiety.
Ischl. Dzisiaj nastąpiło w uroczysty sposób 

położenie kamienia węgielnego pod szpital im. 
cesarzowej Elżbiety. Na przemówienie burmistrza 
odpowiedział cesarz, co następuje:

Żywą radością napełnia mnie, że ku uczcze­
niu mego 60-letniego jubileuszu rządów powsta­
ją dzieła, poświęcone miłości bliźniego i dobrn 
publicznemu, które z pewnością wUtejszej ludno­
ści przyniesie pużytek i błogosławieństwo Nad­
zwyczajną radością napełnia mnie jednakże to, 
że gmina miasta Ischlu, nadając miano szpita­
lowi, dała wyraz swemu pełnemu pietyzmu u- 
cznciu dla spoczywającej w Bogu cesarzowej. 
Moja niezapomniana małżonka, tak samo jak i 
ja, żywiła dla Ischlu gorące zainteresowanie. 
Ńieciiajże ta budowla, pod którą teraz mam po­
łożyć kamień węgielny uwieczni pamięć drogiej 
zmarłej

Agraryusze przeclir traktatowi 
z Serbią.

Grac. Styryjska partya agrarna zwołała na 
jutro przeszło 40 zgromadzeń publicznych w ca­
łym kraju celem zaprotestowania przeciw akty­
wowaniu traktatu handlowego z Serbią.

Sprawa aneksy 1 Bośni.
Sarajewo Wiceburmistrz dr Munaicz na wezo- 

rajszein posiedzeniu magistratu zdał sprawę ze 
swojej wizyty u szefa kraju, feldmarszałka- 
porucznika Windsora, w sprawie anoksyi Bośni 
przez Austro-Węgry. Di Man licz zaznaczył, że 
nie rozmawiał z Windsorem, jako wiceburmistrz 
miasta Serajewm, ale jako rzecznik gorących 
pragnień katolickiej ludności Bośni.

Rozprawa Slczyńsk^ego.
Wiedeń. Obrony Mierosława Siczyńskiego przed 

trybunałem kasacyjnym : podjął się adwokat tu­
tejszy, dr Ryszard P r e s z b u r g e r .  (Rozprawia 
kasacyjna przeciw Siczyńskiemu odbędzie się 
dnia 2 września. Przyp Red ).

Prezyaybm tn. Paryża w Pradze.
Praga. Dnia 2 września przjbęazie tu całe 

p r e z y d y r .  m Rady municypalnej miasta 
P a r y ż a .

Akcya Rumunów węgierskich.
Budapeszt. Na wielkiem zgromadzeniu R u ­

m u n ó w ,  które odbyło się w Taszwaret, urhwa 
louo, że Rumuni łączą się z każdą partyą w Sej­
mie węgierskim, która walczyć będzie o zapro­
wadzenie prawdziwie powszechnego i równego 
prawa w j borczego.

Cesarz Wilhelm w Alzacył.
Frankfurt. ^Frankfurter Zeitung** donosi, że 

cesarz W i l h e l m  w najbliższej przyszłości ob- 
jedzie automobilem c a ł ą  A l z a c y ę ,  którą się 
obecnie bardzo żywo interesuję. Do podróży tej 
przywiązują w  A'zacyi wielką wagę, ponieważ 
spodziewają się, że po niej nastąpiłoby ogłosze­
nie konstytucyi.

Rewoincya w Persy!.
Londyn. „Daily Mail* donosi z Teheranu, że 

centralny komitet rewolucyjny mający swoją sic- 
lzibę w Tebris ogłosił, iż uważa się za p a r ­

ł
l a m e n t  p e r s k i  i  dopóty będzie prowadzi 
z b r o j n ą  r e w c l u c y ę ,  dopóki nowy parla­
ment nie zostanie zwołany. Sytuacya szacha 
jest trudną. Wprawdzie bowiem A n g l i a  i R o- 
s y a  wyraziły gotowość przyjścia mu z p o m o ­
c ą  p i e n i ę ż n ą ,  ale pod warunkiem, że będzie 
im p r z y z n a n e  p r a w o  k o n t r o l i  nat1 w y­
datkami. Szach waha się z przyjęciem tego wa­
runku.

Wybory w Turcylr
Konstantynopol. Wczoraj rozpoczęły się tutaj 

w y b o r y  do  p a r l a m e n t u .  W najbliższych  
dniach oczekują powrotu blisko 10.000 zbiegów  
politycznych z Ameryki, przeważnie Ormian.

WybiBC-b bemyny.
Budapeszt. Wczonij popołudniu wydarzyła się 

e k s p l o z y a  b e n z y n y  w domu stojącym  
z tylu poza jednym z domów przy ul. Lajosa 
Kossutha, której o i  i a r ą p a d ł o  w i e l u  l u­
dz i .  Eksplozya nastąpiła wśród następujących 
okoliczności. Niejaki Kreuscn zajęty w tym do­
mu, niósł przez schody rezerwuar zawierający 
25 litrów benzyny, który mu podczas wstępo­
wania do góry po schodach u7} padł z rąk i 
stłukł się. Kreusch był na tyle nieostrożnym, 
że zapalił zapałkę stojąc nad rozlaną benzyną. 
Nastąpił wybuch i pożar który ogarnął kilka­
naście sąsiednich mieszkań prywatnych, który 
jednakże wkrtdce ugaszono. Prąd powietrza po­
wstały po wybuchu wybił szyby w domu poło­
żonym naprzeciw. Sprawca katastrofy ranny 
z m a r ł  w k r ó t c e ,  6 innych osób odniosło p o ­
w a ż n e  o b i  a ż e n i a .

Buaapeszt. Z pośród zranionych podczas eksplo- 
zyi berzyny, dwie o s o b y  z m a r ł y  w n o c y  
Stan reszty rannych pozostających w szpitalu 
jest poważnym.

Powoazie w Ameryce.
Nowy Jork W edług otrzymanych tu v’iado- 

mości, szkody wyrządzone przez powodzie w pół­
nocnej i południowej K a r o l i n i e  dosięgają 
sumy 2 i pół m i 1 i o n ó w d o 1 a r ó w W  pe­
wnej miejscowości 15 o s ó b  u t o n ę ł o  Woda 
pozrywała całe domy i 12 mostów kolejowych

Prognoza dla Gallcyi zachodniej. (Telef. infor­
m a c ja  centr. B iu ra  m eteor, w  AYiednin).

P rzew ażn ie  pochmurno, m ierne w ia try , tem p e ra ­
tu r a  mało zm ieniona N iezdecydow any ogólny cha­
ra k te r  pogody trw a  dalej.

NftitKę śpkewir solowego
rozpoczyna z dniem 1 września 

Wanda Szklarska, dyplomowana nczenica i asy­
stentka profesora L a m p e r t i e g o  w Dreźnie, 
ulica Raaziwiłłowska L. 8, II. piętro. *612 1 3

Poszukujemy osób, które mogą stało 
pracować dla naszego przedsiębior­
stwa wywozowego. —  Zgłoszenia do 
30 wT,,ześn.a 1908. Zażądać prospe­

ktu od
Komandytowej Spółki przemysłu do-_ 

— mowege
ffacnar Ac Comj. <?raga.

Odpowiedzialny redaktor 
Władysław Prokescłi

Wydawca:
Michał Konopiński.

n l A U E S Ł A M E .
(Artykuły w tym działo nie pochodzą od 

redeLoyi).

( M r  był istotnie cuifoa/ny,
ale  dz is ia j muszę też  znow u pokutow ać. N ie 
mogę ju ż  p rzebyw ać n a  wolnein pow ietrzu , 
abym  potem  n ie  k a sz ia la  w nocy; n ie  śpię 
i jes tem  ociężałą i s łabą  przez  k ilk a  dni.

A le dlaczego tez  kochana pan i n ie  zaży­
w a praw dziw ych sodeńskich m ineralnych p a ­
sty lek  P a j a ?  R adziłabym  pan i zażyć k ilka, 
kiedy pan i siedzi n a  u o lnem  pow ietrzu ; a 
potem  wieczorem przed zaśnięciem  jedni; lub 
(lwie, a  zobaczy pani, żo kaszel n ie  będzie 
je j d ręczy ł i pan i będzie spać doskonale.—  
P udełko  praw dziw ych  sodenskieh pasty lek  
F a y a  m ożna dostać za  P25 kor. w każdej 
aptece, drogueryi lub składzie wód mi­
neralnych, 396

i w n e  z a s t ę p s t w o  n a  Alistro-Wegry: 
. Guiitzert, Wien IV., Grosse Neugasse 17.

LCCZNłCA Dra TM ltM KIEGu
w  Kosowie

(stacya kolei Zabłotów) otwarta od t maja do 
końca października. 2276 1 4 0 

Leczenie wodą, kąpielami powłetrzno-sloueczne- 
mi, dyetą ętakże jarską i owocową), gimnastyką, 

przysposabianie do życia higienicznego. 
Prospekty w księgarni Gebethnera i Wolfa,

naturalna
szcawa alkaliczna

Ltcytacya tabrykł.
Dnia 10 września br. o godz. 9 przed połn- 

dmem odbędzie się w c. k Sądzie powiatowym  
w Gorlicach egzekucyjna sprzedaż fabryk1 mąki 
kościanej i kleju, należącej do masy ko ikurso- 
wej firmy: Meilech & M Pinkas Landau w Gor­

cach. 'Jena szacunkowa > ei fabryki, korapie- 
ti .o urządzonej i do ostatnich czasów w  ruchu 
będącei, wynosi wraz z gruntem kwotę 129.0u0 
koron —  wadyum 13.000 koron 

Bliższych wyjaśnień udziela Towarzystwo za­
liczkowe w Gordcach, lub podpisany zaiządca  
masy konkursowej.

Dr Jozef Radomyskl
adwokat w Gorlicach

W i i m i i l i i i n a
w ^akopanfeiH. otwarty cały rok.
K ąpiele pow ietrzne, zw ykłe, gazow e, etc. G im na­

styka, m ięsienie, najnow sze p rzy rządy  zangerow skie, 
etc. K uchnia  wy k w itn ą  i zdrow a. O ddzielny stó ł 
ja rsk i. C en tra lne  ogrzew anie, św iatło  e lek tryczne, 
w odociąg, k an a liz a c ja , desinfokeya. Cena od 8 K  
w zwyż z  całem  u trzym aniem . 2 3 5 2

Dr M s ł n u  Kurczyński.
były sekundaryusz szpitala św. Łazarza, ordy­
nuje w chorobach wewnętrznych od 3— 4 po­

południu. Ul. Sierna 7. Telefon 617.
, 1947 14 0

D r ^tazfcl&fów Jaugusiyft '
powrócił ' 4 6 0 5  1 3

1 ordynuje od 3-&, Sławkowska 20.
Zwracamy uwagę na ogłoszenie o „Sam o­

uczku" PI. v. Reiiśsnera, zob. ogłoszenia.

ZakM  ortopedyczny
Kra W. SHLUMSKYEG*)

docenta Uniw. Jagiell. 4629 1 0 
Kraków, Rynek Klepa^ski L. 12, tel. 540 

otwarty jest podczas wakaeyj. Gimnastyka le­
cznicza; leczenie skrzywień kręgosłupa, koń­
czyn i chorób stawowych. Leczenie reumaty­
zmu i artie tyzmu gorącem powietrzem. Rontgen.

Pierwszorzędny

Peiuyoniit lic  uczniom szkół M ilc h
znajduje się

w Zakładzie wojskowo-naukowyni emerytowane­
go majora A K o r n b e r g e r a  i K.  M o s c h e -  
n i e g o  w K r a k o w i e, ul. Stachowskiego L. 
15, w illa Wandą. —  Kursa przygotowawcze do 
Egzaminu intellijiencyjnego rozpoczynają się I 
września 1908. — Óoacz insetat. 4545 f  3

Wypadame wkosów^
w&dy  D i o d y  c e r y  t w a r z y

leczj się .w  lecznicy lekarsko - kosmetycznej

Dra LUSTRA.
Braków  ̂ ni. Fkoryansba, 37.

Brodawki, znamiona, pryszcze itd. usuwa się 
radykalnie prądem elektrycznym. 4515 4 5

me li
wyrobu

H. Maiinowsitie}!*
Ogórkowo 

Orchidee. 
Vioiette. 

Trefle.
Do nabycia w renomowanych składach.

Dr Fryderyk We*w*5; ker
. otworzy.

kaiicelaryę adwokacką w Krzeszowicach.

Specjalisto chorób skui nycli i wenerycznych,

Dr BASCBKOPF,
byty sekundaryusz  szp ita la  śsv. Ł azarza , o rdynu ją
od 8 — 11 i 0(1 2 — 5. Floryańska 25. 4140 4 1 0

Pensgotmt Jiyfropatyczny
DRAEBERSh w krynicy

otwarty od 1 czerwca do końca września w nowym za­
rządzie Józefa Downarowicza, właściciela pepsyonatń 

„Ukraina w kraKowie. — Prospekty na iądapio. 
3050 16 18

Skład główny: Kraków, ulica Grodzka, 48.
3081 1? 0

GimnnsiyKn hyyieniczna dla dzieci, 
Leczenie sKrzymleft Mesostunn, cho­

rób M in  i Kofti
Zakład Zaademaski kiewieza
tel. 796 —  otwarty od godziny 9 — 1 i od 4

Dr Merz. Dr Starzewski. Dr f f a c n te l .
1400 26 O

6.

mm dla przejezdnych.
obiady i kolacje na miejscu i na miasto. Pen- 
svonat A- Boroiisklej, ulic? Karmelicica, ł. 24

3 6 3 8  9 0

C i r i e l c l a , .
N, Ref’,1.'), Zamknięcie o g. 3.Wieden, 29 sierpnia. (Tel.

Akcye:
austr. Zakł. k red y t t 36 £5 
węg, » . 73f 50
Anglobansn . , . 2tk> 50
Unionbanicu . . . 642 —
Laenderbanke . . 43v —
Bankvereinn . . &Jf> 75 
Bodencredit . • 1063 —
Gal. Lanka lnpot. . — —
Kolei państw. . . 589 76

Dotudu'owej . U 6  50
l  Klbcthal .451  —
„ północnej . . 6110—
„ Crerniow. . . 559 —

Alpiny . . . . .  674 50 
Rima Muranyi . . 556 — 
j ’rag. Tow. żel. . . 2701—
1 abryki broni . . 643 —
Tureckie tytoniowe . 388 60 
Gai, Tow. kop. n . 567 -

Usposuoienie: Reze-wowane z powodu końca tygodnia. 
Lombardy pilnie.

Oblig. węg. indemn. 
R enta majowe . . 
Austr. R enta kor, .
WftiTł  Mes* n   n *
56 Listy T. k '  z, 
4®/0 Listy Banku hip. 
f 1/: u/o „ „ n
5V« „ » »
i *U „ kraj,
p?, „ ,  »
4‘7„ Gal. Obi prop. 
4“/„ Gal. poć. kr. 1893 
4°/j Poż. m Lwowa 
Losy turecie . .
M a r k i ......................
R u b l a ......................
Rosyjska pożyczka .

96 15
96 25
92 80
93 45 
93 85 
99 80

110 — 
93 75 

100 30
97 85 % 10 
93 50

184 — 
117 31 
252 25 

96 30

. nma, n u n  i m
pamiętajmy

o T w m a f ti ie  . M y  ludowej"
Austryacki przemysł linoleum i cerat j J [ '

Rynek
u p n e t f j i  k o śc io ła  św . Wojel^cbł*

do wykładania łoKali. 
Cywany, chodniki, dywaniki, 

umywalnie.: C e iN a f c do obijania mebli.— serwetki na SioJ 
ly.— Serwetki na tace.— Fartuszki 
dam k ie 5 dziecinne.— Prześ leradła 

Zabawki, r- Płaszcze gumowe.



Sobota 29 Sierpni ;i 1908. N G >V A R E F O f i M A . Kr 397.

ifiNHPU SBBOLEOII! KI MW2*1 t a m t a  B łm ftycli litir iihriwr. feny iiiaitoiiii.
i g i l j  Ssshfflii M \i\,oraz Piacoiia ŚM *  mm. -111: Magazyn w n t l *  i i i iw Krakowie, prry ul. -Sro&zkiej 1. 3.

dla powracających z wod! 
F O T N A J C l E  S W O i U S S !

gysfflgc f M f j g  j roMezc or Jerosłesiin
otwarta od ama 29 sierpnia — zamkri.jk.ie z końcem września. 1304 4 10 |

Fortepian krotki
t. dobrym stanie tanio do sprzedania- Ulica 
Św. Jan a  14, I  piętro na lewo. 4614

Mieszkanie dla Pp. Siuaentuw
Przyjmę na mieszkanie 4 ccii studentów szkół 
średnich (od I do IV kl.) z całem utrzymaniem 
i beiyłahią poniucą w naace wszystkich przed­
miotów. Opieka rodzicielska, nadzór ścisły, po­
kój słoneczny, sucliy. Gwarancya za uobre świa­
dectwa. Warunki bardzo przystępne 

Wiadomość Rocznierow.ki. Kraków, Pod­
zamcze 2), I p. oficyny na lewo — tuż przy 
piantacli i Gimnazyum ,sw. Anny. 4610

się mmn
władnego wyrobu, jakoteż i szelki po­
leca tanio Hartowna spizedaż rękawi­
czek. Dla P Kupców odpowiedni opust.

OTTOft PROASCH
( > r o d / . t in  3 1 ,  K r a k ó w .  4598 1 10

Artystyczne
magiczne aparaty z latarnią i otirazaim 
do sprzedania. —  Bliższa v  ladomość n 
stróża, Wielopole 20. 4607 i  4

Du w ynajęta zaraz
pokój frontowy elegancko umebloy any, 
Loretańska 4 4613 i  a

m *  p o f r d f e
f romoe e uoneezni z meblami, do wynajęcia, 
łlożf być i kuchnia. Starowiślna 12, frontowe 
Bcoody III p. 4886 1 2

Do sprzetfania
fortepian krótki, garnitur mebli i rower, 
Wiadom. w litograui W olska 2. 4611 1 3

S p r z ę c i .

Podpisany ogłasza ninie jszem. że waifcąikoną 
została ryczałtowa sprzedaż towarów' i wyro­
bów skórzanych oraz urządzenia sklepowego 
należących do n. asy konkursowej firmy Old 
Englnnd. Jan Hahn w Krakowiu. Rynek głó­
wny 1. 41

Spis sprzedać się mających towarów, jak ró­
wnież warunki sprzedaż;- przeglądnąć można 
codziennie w Kaneelam podpisanego ul. Bra- 
cna 18, gdzie również mający chęć kupna obo­
wiązani są ułożyć pisemne oferty i wadyum 
najpóźniej do dnia 12 września b r.

L r  A d o lf  u r o t s
4628 I 3 zarządca masy konkursowej.

S Z K O Ł Y  M U Z Y C Z N E
WiEDEŃ.

I I A I S E R
35  ROK SZKOLNY

Szkoła operowa instrum entalna, śpiew, forte­
pian, organy, wszelkie instrum enty smyczkowe 

i dęte.
Szkoia teoretyczna

wszelkie działy teoretyczno, historya muzyki, 
pedagogika i muzyka.

Kurs do egzaminu państwowego
i  gry na fortepianie, organach, Bkrzypeacli, ze 
śpiewu i działów pobocznych. Dotąd zdało ten 
egzamin 215 kandydatów tego zakładu, Przyj­

muje się także na oddzielne działy.
Kurs d la  kapelm istrzów '

dla wykształcenia kapelmistrzów do koncertów 
i teatru  Kandydaci mają sposobność twiczyć 
się ce tydzień w kierowaniu orkiestrą i chó­
rem. Tu ukończeniu staranie o zaangażowanie.

Oddział dla list teor. r.aukki
Kurs wakacyjny od 15 lipca do 10 wreeinia. 
Rocznie uczęszcza 850 uczniów z kraju i za­
granicy. Pro-pekty /... flarmo, o p ł a c o n e  wymyta 
kancelaria zakładu. W ied e ń  VII 1, Z teg le r*  
g asse  29. 4565 i  3

Kancelarya

w tltiwym i m

pos/ukuje koncypienta rutynowanego. 
Pierwszeństwo będą mieli kandydaci 
mający prawo zastępstwa w koHeeaaob, 

4443 3 3

Wynalazek
wspaniały i rentowny! Poszukiwany 
spólnik dla patentów i wyrobu. Potrze­
bne około 1000 K. H Laue poste re­
stante Kraków. 4562 2 6

Kawaler, la t 29, rzyrn. kat., ożeni
— ------ -- się z panną, niższej kjasv, reli

gijną, dobrą gospodynią. J. Lubelakl poste rc 
* ante Krt*ow. 4620

m iia i
k ipili nr na licytacji konkursowej. Są one na, 
wskróś z a lepszego szyfonu, ze szwajcarskim 
haftem i A mur. Nie mog.to n h gdzie pomieścić, 
.ry syte ni *łtukę za I K 85 h za : tiliczk L Dalej 
3.500 tuzinów płóciennych roczników możliwie 
najlepszej jakości 55 cm. szerokie!., n o  cm. 
drugich, tuzin K 8'90. — Emanuel R«łhc Wie- 
yen. VII., Neustiftgasse 77. Zamówienia muszą 
być w Wiedniu najpóźniej we środę 4663

Zdolny murarz
Bamoistnj' robotnik, obeznany z wszyst- 
kiemi w zakres mrrastwa wchodzącymi 
zwłaszcza lobotam? szamorówką, znaj- 
dzit stałą całoroczną robotę jako m u ­
r a r z  t a b i y c i n y  od 1 września b. r.

Pomieszkanie, opał i światło wolne. 
Wynagrodzenie według umowy.

Oferty do fabryk’ kwasu siarkowego 
' forlicacl], |4519 3 3

. jaw
Rynek 17. 4165 10 15

I n s t r u m e n t  j n - t y s z ł o ś e i
s a i . .v  grający omestryon z  klawiaturą do gry ręcznej.

i s r

45 pimwszych 
n a & r o d m m

700 rubotni-
m

A t l a n t i c ,  l Y L o d e - 1 1  2 2 ,
P le i -w - iz y ,  k a ż d e g o  c -z a su  t a k ż e  p r z y  p o m o c y  r e k i  g r a j ą c y  

o r i i c s f r y o n  z  w a lc a m i  I p ia n i n o  c i c h o  5.‘e, n „«  i ą g a j ą c r .
Buz kosztow rurhn fiez prądu elektr
Wszędzie zaraz ustawić się dający. Autom wrzneanie ws. Jakiej monrly.
Przepiękny przyrząd do naciągauia. Opłaca się sam.

Gdy klapa jest zamknięta, po wrzuceniu pieniędzy gra instrument jako 
orkestryon, a mianowicie jak: fortepian, manuolina smyczkowa, ftsylo 

fon, wielki i mały bęben, czynele i tryanyel.
Po otworzeniu klapy opróżnia się mecnanizm sam a instrument Jest 
zaraz bez daiszycl zachouow gotow do grania jako ręczne pianino. 

Dogodne warunki spłaty Za gotówkę oopowiedni opust.
3884 Prospekty ra darmo, opłacone.

f a b r y k a  p rz y rz ą d ó w  m u z y c z n y  e h  A tla n tic

L I D W I K  H U P r E L D  T .  A . ,  W I E D E Ń ,  V I .
M a r i a h i l f e r s t r a s s c  7 - 9 .

Pierwsza i naiwiel.sia w Eurogis fabryka oAieslrjonóni walcowych i  wayami i wężykami.

btownG u w o n a  baliiyn: B ra c ia  B a K o ^ e r  w  p o d g ó rz u .

• 4

S Z A F R A N  & O L K U S Z N IK
Spółka handlowa i pi zo mysi owa,

K r a k ó w ,  S ł a w k o w s k a  1 2 ,  T e l e f o n  5 0 2 ,
poleca hurtownie po cenach naim iszych i pierwszorzędnej jakości

W tacespowanej przez c. k tlawslnictwo

Szkole kroju i szycia
przy ul. św. Krzyża 1 7,

burs rozpoczyna się d n u  2 września. 
Zgłoszenia już się przyjmuje. 4 3 2 1 3  4

P r z y f m i e  p a n i e n k i
wdowa po urzędniku za przystępną cenę — 

oraz ma pokoj" dla 1’aii.
Św Filipa 28, parter Nr 1. 4456 6 6

Dr Schinindling
adwokat w Milówce,

poszukuje od 1 września intynowaucgo k o n -  
l y p f c m a .  Pp reflektanci zechcą wyszcze­

gólnić warunki i dotychczasową praktykę.
, 44T6 3 3 '

ja k  la t poprzednich, przyjmuję

? .  J. S tu d en tó w
na mieszkanie z calem utrzymaniem. Na żą­
danie pomoc w nauce. Ceny umiarkowane. — 
Opieka rodzicielska zapewniona. Karmelicka 21. 
Tumbiuski. 4479 6 6

Uczennicn hetzeso z Wnrawy
wykonuje suknie damskie, kostynmy angreś- 
skie, żakiety i płaszcze p idług wzorów iran- 
cuskich i wiedeńskich. UL św , J a n a  1. 28, 

I p., front. 4480 3 3

S tu d e n tó w
przyjmie na całe utrzymanie emerytowany kie­
rownik szkoły. Vrarunki przystępne, op.eka za 
pewniona. Objaśnień udzieli Podworska. K ra­
ków. Ogrodowa 6, parter, oficyny. 4493 3 3

P o s zu k u je  się
2 większych pokoi (jeden ma być fron­
towy), kuchni z przy należnościami, na 
I-szeiu piętrze, 'w  śródmieściu, z ume­
blowaniem iub bez. Adres: —  „Janina1 
poste restanie Szczawnica. 4140 3 3

S t u d e n t ó w
z utrzymaniem przyjmie Ii. B i g d o w a ,  
Ki aków, ul. Grodzka 35, III p. 4494 3 3

P a n c n k t
uczęszczające do zakładów naukowych znajdą 
pomieszczenie z całem utrzymaniem n bez­
dzietnej wdowy po wyższym uizęduiku. h a  
żądanie fortepian do użytku. Kraków, ul. Sie- 
miiadzkiego 1. 11, IT p.. drzwi na lewo.

4497 4 6

I l M f i f l n i l f  przyjmie na utrzymanie 
v i £ ą u ł l l l \  jednego lub dwóch stu- 
dentów. Na żądanie pomoc w nauce 
w domu. Wiadomość: ul. Topolowa 21, 
II p., 1. drzwi 10  4505 5 6

P r Z v i n t  M I K U  S T u f ie f l tP W
z n ższych klas. Dom obywatelski, opieka ro­
dzicielska, warunki przysiępne. W iadomość: 
Pólwsie Zwierzyniec, ul. Lelewela, dom na­
rożny pod Białym orłem. I piętro, d. i  ń  na 

lewo 4508 3 4

E k o n o m
kawaler, la t 27, z ukończoną szkolą rolniczą 
i kilkuletnią praktyką poszukuje posady zaraz 

Zgłoszenia pjzyjtnuje A dm inistracja „Nowej 
Reformy'' pod t ,  T. 4520 3 3

bo ugnojeciti
w najzdrowszym punkcie miasta

od października 5 pokoi, kuchnia łazienna itd 
oo września pokój z meblami lub bez na I 

lut Df p. 4517 <4 4
Wiadomość: W arszawska 3, I p. na lewo.

Mieszkanie
i opieki, dla panienek. Korzystanie z języka 
angiel., franc. i niem Mały Rynek », I, na 

prawo. 4675 5 5

uai
wielkie, słodkie, najszlachetniejsza gatunek de­
serowy, co dz.n i świeżo rwane, 5 kg. opłataie 
K 2-75. L- Alfn»u Yersecz 8. Pył. Węgry, 
r -1541 3 10

w p ro s t a kopalń galicyjskich i górnośląskich. Na żądanie także odstawa do
domu i piwnicy.

Z a s t ę p s t w o  b a n k u  e s l i o n t o w e g o  K i a ł a - B i e l s k o

W szelkie transakcje rolnicze, la sowo i przemysłowe. 4551 2 3

175 tuzinooi oombionycii prześcieradeł bez szwu
150 centymetrów szcrokirli u 2 metry długich, i, poręczeniem czysto Imanych, z naj­
lepszej przędzy lnianej sporządzonych — do sprzedania wskutek ograniczenia wyrobu 
po 2 R 40 li. Takie same prześcieradła, lecz 2 metry 25 centymetrów długie po 2 K 
60 h za sztukę. — Wysyła się najmniej 6 sztnk za zaliczką. — UWAG 5! Za nieod­
powiednie zwracam pieniądze, przeto bez ryzyka. 4587

S. STEIN, tk a ln ia  p łó c ie n , N nciioc w  C zccN acn. P o s iia c n  34,

C. k . a a s t r .  k o le j e  p a ń s tw o w e .

Wyciąg % rozkłada jazdy
W a ż k i e g o  o d  1  m a j a  1 9 0 8  r .  (czas środk. europ.).

P rzy ch o d zą  do  K ra n o w a ’
w nocy (p sp.) ze Lwowa Od 15 lipca 
z ('zerniowiee
rano (osob.) z Dodwołoczysk. 
rano (osob.) ze Lwowa, Pod wołoczys1- 

Brodów, Ickan, Czemiowłec, Jasła, Ćh • 
rowa.
r. (oset.) z Przemyśla i innych miast 
przez Sochę.
r. (express j  z Ickan, Lwowa, Bokara 
sztn i t. d.
r. (micBż.) z Wieliczki, 
r. i.,sob.) z KucmyTzow» i Mogiły 
r. (usob.j z Gświęcima. 
r. (osob.) z Podwołoczysl. Lwowa, No­
wego Sącza. ,
r. (miesz.) z Gświęcima do Podgórza, 
r. (miesz.) z Wieliczki. I
pop. (osob.) z Kocmyrzowa i Mogiły, 
pop. (osob.) z Borków wielkich, Lwowa, 
Ńadbrzezia. Sącza. Jasła, 
pop. (osob. sez.) 2 Zakopanego i Rabki 
od 15 czerwca do 15 września. ,
pop. (błyskawiczny) ze Lwowa, 
pop (osob ) z Wieliczki, 
pop. (osob.) z Husiatyna i innych mi„st 
na linii transwersalnej przez Suchę, 
wiecz. (osob.) ze Lwowa, Podwołnczysk 
(połąozeme od Tarnobrzega, Zagórza, Ja ­
sła i Budapesztu)-
wlecz, (osot ) z Wieliczki 
wiecz. (osob.) z Kocmyrzowa.
wiecz. (posp. sez.) z Zakopanego i Rabki 
cid 15 czerwca do 10 września 
wiecz. (osob.) z Oświęńma i Alwerni, 
wiecz. (posp.) z Podwulcczysk, Lwowa, 
Ickan, Tarnobrzega, Nadbrzezia, N. Sącza.
wiecz. (osob.) z Rzeszowa i Jasła, 
w nocy (osob.) * N. Sącza i  Zakopanego.

12.10
3.03

430
6.43

7.15

8.00

8.30 
8 40
H.02

10.30 

11.00

115
1.30
1.45
2.53

3.05

3.15

6.10

7.40
7.50
8.00

8.38

9.00
10.30

11.10
11.62

O dchodź^ z K ranow a
w nocy (osob.) do Uodu ołoczysk. 
w nocy (posp.) do Lwowa. Od 15 lipca 
do Czernmwieo. 
rano (osob Jf Jo Oświęcim a. 
r. tposj ) do Lwowa ■ Podr. ołoczysk (połą­
czenie do Stróż, lasła, Chyrom a, Stryja, 
Stanisławowa, Hnsiatyna, Sokala, Kupy- 
czyniec i Czenuuwiec). 
rano (posp sezon ) do Zakopanego i Ilabki 
od 15 czerwca do 10 września, 
r. (osob.) do Lwowa i Podwołoczysk fpa- 
łączenie do Stauisławowa, Stryja, Nad­
brzezia, Rawy ruskiej), 
r. fmiesz.) do Wieliczki, 
r. (osob.) do Kocmyrzów i do Mogiły, 
r. (tso l.) do Suchy, Wadowic, Zwardonia, 
Żrwca, Zakopanego, Gorlic, Zagórza, 
Lwowa i Husiatyna.
rano (osob. sez.) do Zakopanego i Rabki 
od 15 czerwcu do i5  wiześnia. 
r. (osob.) do Podwołoczysk. Sł -.nisławowa. 
Tasła, Stróż, Sokala, Stryja, Kopyczyniec, 
Grzy matowa, 
r (osob.) do Oświęcima. 
pop. (miesz.) do Wieliczki, 
pnn. (osob) do Mogiły i Kocmyrzowa 
pop [błyskawń zuy) do Lwowa z połą­
czeniami do wszystkich «dnóg). 
pop. (osob.) do Tarnowa Szczucina. Sfróż, 
Jasła. .
pop. (osob. sez.) do Zakopanego i Ilaoki 
od 15 czerwca do 15 września.
wiecz. (osob.) do Tarnowa, Stróż, Nowego 
Sącza.
wiecz. (mieszą do Wiellczkł. 
wiecz. (osob.) do Kocmyrzowa, 
wiecz. (osub.) do Suchy, Zwardonia, Ży­
wca, Gorlic, Zagórza, i Przemyśla, 
wiecz. (espress) do Lwowa, Ickan, Bu­
karesztu, Komtancyi i Konstantynopola, 
wiecz. (osob,) do Lwowa i Pudwołoczysk. 
wiecz. (osob.) do Lwowa, Podwołoczysk, 
Nadbrzezia. Soka’a, Stanisławowa, Bro 
dów. Nowego Sącza, Wieliczki, 
w nocy osob. do Wieliczki, 
w nocy (osob.) do Suchy, Zakopanego 
i Nowego Sącza,

12-59

3.45
6.15

6.07

6.50

7.30
7.40 
8.10 
8.45

10.35
11.35 
1.10
1.30

2.04

2.24
8.30
4.40

6.20

6.50
7.10
8.10

fi 12 
9.36

10.40
11.00

FlLlA C. K UPRZYW. GALIC. AKCvJNF.GO
B a n k u  H i p o t e c z n e g o

W  K R A K O W I E  

W c h c d  z  R y n k u  g ł ó w n e g o  L ,  2 1

b iu ra  p a rte ro w e , te le fo n  N r  3 6 1 :
Kantor Wymiany sprzedaje i kupuje papiery w artościow e, m onety za­
graniczne, w ydaje listy kredytow e i czeki na zagranicę, wypłaca kupony . wy- 

! losow ane efekty bez potrącenia prowizyi, ubezpiecza papiery losowane przeciw
strac ie  p rzy  losow aniu.

O d d z i a ł  d e p o z y t o w y  I S c h o w k i  d e p o z y t o w e  (Safe-De-
- pusits) w opancerzonych  kasach  ogn io trw al, ch

O d d z i a ł  w e k s l o w y .

Oddział wkiadek gotówkowych w rachunku b ie itey tr  i d i
książeczki rachunku b ieżącego; w ydaje na żądanie oprocent. asygnacye kasow e.

O d d z i ć i f  t O W a r O W y .  Składy zbożov’e F ilii p rzy  ulicy Zacisze. Osobny 
m agazyn  tranzy tow y. O sobny to r kolejow y.

W c h ó d  z  ulicy  B ra c k ie j -  p a rte r
O d d z i a ł  z a s t a w n i c z y  i K a s a  Z a l i c z k o w a  pożyczki za p o
ręną. z a l i c z k i  n a  z a s t a w  pap-erów wartościowych i p r z e d m i o t ó w  

c e n n y c h  (ze  z ł o t a ,  s r e b r a ,  b i ż u t e r y i  i t. d).

I. p ię tro  -  te le fo n  N i 7
Dyrekcyft ucz cla mformacyi w sprawie kredytów budowlanych i pożyczę’: bip. 3

Korespondeneya — Buchalterya.
»p

Filia Banku Hipotecznego w Krakowie wykonywa wszystkie z k  cenią ^  
«  zakres czynności bank-erskiej wchodzące szybko, zt. opłatą mierną.
Na listowne zlecenia lub zapytania udziela odpowiedzi zwrotną pocztą,

cdracionj 
Mjwjiw MprtiiT1Z a k ła d  p o g r z e b o w y  

^ A M A  W O Ł  TN J S O  < 3
m  uf Iw Tbibsszi I. I. tui przy plan Sratpańskim, filia* ulica Koperpikr L i  — Telefi fir 331

Zakład podb.&iuje się msąa^eu pogrzebowych, oras sprowadzania cwłolc u  wszystkich
krajów europejskich. 246 116 0

P f f f f f flfllltf

P i e r w s z e  p r y w a t n e  
w y ż s z e  g i m n a z y u m  z e i i s k i o

w Krakowie, Wolska 13,

Rozkłady jardy w formacie aieszonkow/m są 
ń< nabycia po cenie 30 hal. na stacjach c Ł 
Kolei państw., n kondukrorów, jakoteż w Kra­
kowie w Murzo spedycyjnem Bujańskiego, w 
księgarni Krzy żan ~ wsk i i go, w cukierni Mau* 
riziego, w handlu Fischera J ia ia  A—B) I w han­
dlu Fcębskiegc i Zimlera.

4471 3 3

upoważn.one lesKryptem c. k. Ministerstwa Wyznań i Oświecenia 
z dnia 8 -go grudnia 19U7 r. L. 47.401 do wydawania świadeciw  
szkolnych mających znaczenie świadectw zakładów rządowych, tu­
dzież do odbywania ejrzaminn dojrzałości we własnym zakładzie.

: Naukę rozłożono na sześć lat: na dwa lata przygotowawcze 
i na cztery klasy wyższego gimnazyum. W  ro ta  1908 otwiera się 
nadto pierwszą klasę gim nazjalną dla dziewcząt dziesięcioletnich 
z programem gimnazyów męskich rządowych.

W p is y  nczemc ta k  publicznych ja k o te ż  p ry w a tn y  oh tio  k ia y  
i- s z e j , na I-szy i Il-g i kurs p rz y g o to w a w c z y  i dc kia.. V V IIj na
rok szkolny 1908/9 odbywać się będą dnia 29, 30 i 3i sierpnia 
i 1 września oc g o d z  8 -  1 -sze ; D-*zed • poluaniem V  kancelaryi 
dyrektora, u l  W olska I. 13, I-«ze piętro. —  Równocześnie,- będą się  
odbywały egzamina wstępne do I-szej kl. i na I-szy kurs przygo­
towawczy. Przy wpisie uczenicy winien być ojciec lub matka, a lb o  
opiekun. — _ Od egzaminu wstępnego mogą być nrzenice uwolniono 
na podstawie dobrego świadectwa zc szkół wydziałowych.

NOWA FKACDWNIA
siiiii M U  i tóa iiiwji
poleca się względom Szanownych Bań. 
u l. iw .  A nny  4, II p. 4549 2 i>

m u

U c z n i ó w
szk il średnich pTzyjmę na mieszkanie z całcm 
utrzymaniem. Dolne Młyny 5. parter 4550 3 4

r i w a  n f i b n i e  » b a rd z oU Y l „JJ  U j r  p ^ tu ie  umeblowa­
ne, ewentualnie z obsługą i śniadaniem  
zaraz do wynajęcia przy ulicy Długiej
1- 11, I . p . 4552 3 €

P o s a d s l k i
z dębiny rosyjskiej suchej, ładnej, po najn iż­
szej cenie poleca T . &. l o w z o w u :  L 38 . 
Przy jn. uje się deski do heblowania : przerabia 
używane posadzki, 4557 2 5

4569 2

Przyjmę omtt mznlom
szkół średnich z  domu inteligentnego, 
opieka troskliwa, wikt dob*7 . Ul. Duna­
jewskiego ó, parter, na lewo. 4559 3 3

S t u d e n t ó w
1 niższych f a s  szkół ś/edniih przj-jmie izr. 
łodzina nrzędnicza na mieszkanie ł  oałem n- 
trzymaniem 2głoszen!a ulica I-elicynnek 10. 
parter (w podwo.cu na lewo). 4567 2 3

Owoch uczniów
z dobrego domu, z niższych klas, przyjmie na 
mieszkanie wraz z utrzj matuen radzina urzę­
dnicza. Staranna opieka. Ulica Jagiellońska 7, 
11 piętro, drzwi pierwsze 4570 2 3

11
poszukuje em. radca adwokat E*k. 
S e u e h l e r  w  S t a r y m  S ą c z u .

4574 2 3

N a u c z y c ie lk a
Potka, itr., sem inarzjstka posiadająca bardzo 
dobrze język niem początki franc., pic-rwszo- 
rzędnę referencje, uczy systemem szkolnym, 
iest zaraz do amieszcŁenia przez c. k. kom. 
Uioro nauczycielskie 8ieianii( z TrembecKich 
Zwitling, Kraków, św Jana 2. 4577 2 3

s
ą piękne pokoje do wynajęcia dla

pp. Srudenfów z utrzymaniem i u- 
slugą. Pętizichow I. 17, parte", na 
lewo. 4580 -2 4

P O K O JE
z cal m utrzymaniem do wynajęcia, dla 
pp. studentów z dobrego domu. Facho­
wa epieka i ■ dozór w nauct Blisko  
realiH-j i gimn. K<a]jiicyńska 3, parter, 

na lewo. 4579 2 3

^SlifiO liPi z dol)refen do,mi po-
0 'U U u l‘u l mieszczenie z całem utrzy­
maniem. Opieka rodzicielska, na żądanif 
pomoc w  nauce, fortepian etc. Warunki 
przysiępne. Ulica Czarnieckiego (prze­
cznica z Krowoderskiej do Staszica) 
L. 151,1. p., drzwi ze schodów na prawo 

4361 5 6

,1(GSg M I  D ' j
najszlachetniejsr“, wybierane gatunki, w ysjła 
w 5 kg. patent, skrzynkach, dobrze opakowane, 
opłałnie, nie licząc a  opakowanie, ze 3 K 70 h. 
ća zaliczką r .- a u k l  A  Cn m p . Trannen u ta  
Onst-Kxport, Yersecz (Boł. Wągry): 4538 2 6

Gospstiim rclne
v pięknej okolicy oko* Swoszowic, milę od 
Kra! owa, prz; cesaiskim gościńcu, wraz z bu­
dynkami, ogjoaem, inwentarzem m -rtw ym  i 
żywym, całorocznymi zbiorami, z puwodr sto­
sunków familijnych, tanio dn sprzedania 

Wiadomość pod „Sielanka 25‘ post rostante 
Kraaów. 452” 3 3

P o lsk i C e n n ik
n? rok I90& 

z przeszło 3000 ilwstracyj wysyła 
na żądanie każdemu

gratis i franko 
W«Fwsza lairyka zegarków n-
H U R N S H O A R A D

c. i k. nad w dostawca 
XV B i’ u x  , \ r  1 4 0 2  (Czechy). 
Zegarek niklowy reiuontoir 
K i. Srstem  Roskopf P a ten t 
K 4. Oryg. si nra jcareki Syst, 
Roskopf P a ten t K  5. Rcgeati 
liki. kotw. zegarek rem Adler 
Rosknp* 7 K, Puzłicany -om. 
z wnętrzem „Luna* podwój, 
kopertą K 9‘— Srebrny ren., 
zaopafr7ony pieczęcią c. k. n- 

rzędn probierczego K 8 40. 8robtnv rem. pad w 
kry ty K 12-50. Srebrny opancerzony s sprężyną 
15 ki ważący K ?  50 F nski T uła  remontoi* 
z wnętrzem rLuna“ K 10-50. Zegarek z K r- 
k u ł k K  8'50. B id  :k K 2 90, z ta .czą  świe­
cącą w noc.yK 3-3C, K uchenny K 3. In  kełdogd 
zegarka 3-letnia pisemna gw arsneya. Żadne 
ryzyko! Zamiana dozwolona, albo zwrot piei 

niedzy — P n rz ę  żądać polskiego cennika 
4595 1 13
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wszelkie towarv lotnie po znacznie zniżonycn cenach. Kto chce k u p ić  tamo.Z powodu nadchodzącej gorącej 'pory sprzedaje sit;
mody nr ej wyszczególnione. Zdumiewająco tania sprzeda/ Nasza zasadą jest zawsze jak najrzetelniejsza obsługa. Dla kupujących w 
ezność ntożc się o tem przekonać. Do sprzedaży częńiow cj jak i hartownej są przeznaczone przedmioty wymienione ni/ej.

U l .

Koszule meskie z gorsem pikowym, w najlepszym gatunku
teraz t y l k o .................................................................................K

Koszule męskie z angielskiego Kefiru, najpiękniejsze wzory.
najlepszy g a t u n e k .................................................................. K

Koszule męskie z angielskiego kretonu.-najpiękniejsze
wzory, najlepszy gatunek ......................................

Koszule męskie z barwnym gorsem jedwabnym . . . .
Koszule męskie dla turystów, z z e f i r u .................................
Koszule męskie angielskie dla turystów, najlepszy gatunek
Kalesony najlepszy g a tu n ek .............................K 170. i
Kołnierzyki, manszety, krawatki ty wyborze bardzo wiel­

kim po zdumiewają, o niskich cenach.
Koszule damskie batysiowe z koronkami, białe i barwne 
Koszulo damskie pólpłócienue, z ręcznym haftem . . . .  
Koszule damskie półphklenne, z haftem szwajcarskim . . 
Koszule damskie czysto płócienne, z ręcz. haft. od K 580
Staniki z Lottem r a ie n c e ...................................... od K 1)70 do
Kaftaniki batystowe z haftem batystowym i koronkami po­

cząwszy od  ...................................................................K

K
IC
K
K
Cr.

.790

4 8 0

7 1 8
7 1 0
710
jt'98

K 3-96 
K t?'f»0 
Iv 9-30 
do 7'—

- f—

Majtki batystowe z koronkami począwszy o d ...................
Majtki z Szyfonu, najlepszy gatunek, począwszy od . .
Koszule damskie batystowe z ręcznym h aftom ...................
Halki Alpaka we w szelkich barwach, począwszy od . . 
Halki jedwabne czarne i barwne, począwszy od . . .  . 
Hall i czarne klotowe w wyborze bardzo wielkim poezą-

w.-zy o d .....................................................................................
Bluzki jedwabne we wszelkich barwach począwszy od .
Bluzki batystowe białe i barwne począwszy o d ' .  . I .
Bmzki zefirowe począwszy o d ............................................. . .
Bluzki koronkowe białe i czarne począwszy od . . .  .
Ubranka dla dzieci, prać. się dające, we wszelkich bar­

wach i wielkości . . . . . .  i .................................
Sukienki dla dzieci prac się dające i wełniane . . . .  
Fartuszki dla chłopców i dziewcząt, barwne z figurami

gładkie  ............................................................................
Angielskie chusteczki batystowe, ii-jott, tu z in ...................
Angielskie chusteczki dla mężczyzn, b. piękne desenie, 

ł /a t u z in a .................................................................................

K 7 9 8
K 2 8 0
K 5 30
IC 5 5 0
TC 11 -

IC 2 yfi
IC 7.50
IC ' 4 50
IC 1 90
IC 7-80

K 3 '20
K 15 0

K 1'20
K • >90

IC 87.0

powinien skorzystać ze sposobności i u nas nabyć potrzebne artykuły 
małej ilośei tasama korzyść co dla odsprzedających P. T. Uuhli- 

Z poważaniem O Y R Ł K L Y A .
Dobre dntsieczki z kratką, t u z i n ...................................  I\ 7 OT
Dobie chusteczki z banynym In /.egiem. t u z i n .................K 2 20
wkarpetki barwne, 6 p a r ..........................................  K — '96
Skarpetki barwno, fi p a r ........................................................... K 1'2S
.S k a rp e tk i b a rw n e  n a jle p sz y  g a tu n e k  6 p a r  .* •...................K  2 4 0
Skarpetki barwne najlepszy gatunek fil de oosse para . K — '97
Pończochy damskie, p a r a ................................................... K — ’-l(
Pończochy damskie, para o d ........................K — 7 0  da K — '90
Pończochy fil. de cosse, gładkie a-jour, czarne i barwni

p a r a ...........................................................................   . . . K l*łO
Parasole jióljedwabne z drutami w ydrążonem i.................K  4 2C
Parasole czysto jedwabne, w y b o r n e ....................................K 10-50
Parasolki czarne i barwne począwszy od . . '.................K 24!o

i .

Płaszcze do k ip ieli, tęczniki, jirzościeradta, bielizna, damuSty 
czysto i pólpłócienue. serwetki, sciereczki, ścierki i t.. d., jakote. 
w szelkie inne do tego działu należące przedmioty. Przy kupnie- 
począwszy od 20 K otrzymuje każdy 3 0,,„ fp vst towarem. Bubli 
liczy się po K 2 .54. ;i72j 8 o

1 'e z e ie  s ą  u n  s ta n iu o c z K u  I t .  u s s n e r a  
■» iioil. il, p n t  il M h i)lH , w  s z k o l e  i  p o  
l ! v o U “ bo

IAH0UCZ6Kf
WsR ten jest potrzebnym. pomocnym i u-

S l  żytec/nym dla kazuego, bez różnicy 
wieku i zdolnośii umysłowych, kto 

L  I f e .  tylko chce nauczyć sie s u m  l»ez p o -  
, Ł -łT S  m o c y  n a u c z y c i e l a  czytać, pisać 

i fazmawia po u le u n e c łc n ,  fr;»u  
r u s k u ,  a n g i e l s k a ,  m s k n  1 p o  

p o l s k u  bardzo łatwo, prędko i gruntownie, 
a pr/.yteiu tanim kosiłem. Mbowicm nie po­
trzebując płacić za naukę, oszczędza się zna- 
o/uą sumę pieniędzy, a wydatek zrobiony na 
N ttin a u e z e k  zwraca się z z b / l
pro<  e n t e m  Każdemu posiadaczowi togo pod- 
r,w znika. który ma zatt m wyższą wartość, niż 
złoto. Każdy uczeń, z najsłabszem nawet uzdol­
nieniem umysfowem. pragnący się uczyć jednego 
z powyższych języków pi.za szkół... albo przy­
gotować cię do egzaminu w szkole publicznej, 
lub do poprawienia sobie złych stopni podczas 
nauki szkolnej, a najczęściej jeszcze pa ukoń­
czeniu tejże nauki w szkole, ucieka się o po­
moc i ratunek do M a m o u e iK S . A po ukoń­
czeniu studyów szkolnych, szczególnie chcąc 
się nauczyć rozmawiać, lub czytać książki w 
obcęrm języku, trzeba rozpoczynać na nowo n a ­
uko praktyczno - konwersacy jną przy pomocy 
^ a m iiD c ig i i .  Konwersacya bowiem stanowi 
kwintecenryę z nauki jeży ków nowożytnych, 
a lej nio m zą ani w szkole ani pryw atnie 'z  
innych podręczników. Około illlu  ty s ię c y  
z w o le u n lk A w  metody nauczania I t e u s s -  
iic t b  i pi zeszło 2.000 jego nrzniów osobistych, 
dają rękojmę o nadzwyczajne, łatwości, pra- 
kty ;ności i użyte, zności jego S a m o a t ł k t m ,  
i s t a l e j ą e y c h  o«l r .  1.Ś80, który ;h ceny s.t 
stosunków nizkie, jak  np.: hal 16. 36. 72. 
kor. L-2<>. 2 10. 360, 4 —.

a a m o n r z ^ l  R d i s s u e r *  są do nabycia 
we wszystkich księgarniach.

C łowna sprzedaż w księgarni I» r a  IV 
Ik i łk o irs K ie g o  w K r a k o w i e  4078 H 4

Fortepiany i pianina
nowe i przegrane sprzedaje i wynajm l- 
je SŁ b o ro ń ,  K ra n ó w , ulica św. To­
masza 83, I p. -  4236 8 30

dln rlłodziezy s iM ln e l
orrzĄ-iuał w iolkiiu  
wyborze i poleca

1464 3 t J

Kazimierz Niesiołowski
K rak ó w , S u k ie n n ic e  2 4  i 2 5 .

C e n y  b a r d z o  n i  s i c i e .

Czekolada k r ó l e m
wyborowa, wyrób własny — poleca 

l i k i  E  Si \ I V  2301 40 0
ADAMA PIASECKIEGO

D.uga 10, Floryańska 2, Kraków

_>* ł; l..'v .- v i 1 €%.

. Z K Ł t a o i .
się hce tauio nbrać według angielskiej pier­

wszorzędnej mody. zamawia ubranie u

O Ó K K 1 , k r a w c a
k r a k u n ,  F lo r y a ń s k a  2 1 .

Na prowincję wysyłam próbki, modele, spo­
sób brama miary, oraz eony ubrań. 4257 4 LO

Studentów
z lepszego domo przyjmie się na mieszkanie 
z. utrzymaniem. Na ż Janie korcpetycya lab 
konwersacya niemiecka ir domu Senacka 6, 
U  piętro. Tamże wydaje się obiady i wynaj­
muje pokuje. 4304 3 3

F r n t i r i l j i n i < 3  P0SźukuF po^o łn -1 I U C ł J l a l l l k a  dniowego zajęcia lub 
lek cji z klas normalnych, Karmelicka 
1. 37 , I I I  P 1556 2 2

im ie  sllwfti oośniachie
5 kg. koszyk 2 K., 25 kg. 6 K , 50 kg 11 K.. 
J00 kg. 20 lv- wraz z koszykiem loco Banja 

luku wysyła 6. Joskn, Banialuka, Bośnia. 
4.152 3 !

Dowodnie urzędów uie zebrane 
"a [ f y iA C W  wszofkieh stanów i krajów 
ł *  * do przesyłania ofert z porę­
czeniem porta w In te r n a t ,  A d re s s e n - B u r e a n  
J o s e !  J to s e m w L ia  u n d  Sohne, W leń, 1.. 
- onuenfeisg. 21- Telefon 16881. B u d a p e s t Vr„ 
Nador utcza 2 0 .— Prospekty franco, i r  l 42 52

t 5106/08. 4 ;11 S 3

K^nknrs
celmu obsao/ejiia posiuli zarządcy 

fkii rowmkaj miejskiej parowej f abnki  
m gieł i dachówek w Żywcu, rozpisuje 
Magistrat mu.Aa Żywca konkurs z ter- 
iitiiicin w noszenia nalcżyi ie udokuiiif-n- 
tow am cli podań do tinia 1 listonaua 
1908

Do posady tej prow izoiyczuie nadać 
się mającej przywiązaną je.sl płaca ro­
czna 24óo koron i ewentualnie tantjema. 
od czystego zyskił przedsiębiiostwa.

Każdy z kandydatów na t<; posadę 
w i Mion wykazać, ż.e nie przekroczył 45 
roku życia, że jest obzaiajomKny pra- 
k tycz nie z technicznem i administra­
cyjnym kierownictwem fabryk dachó- 
wek i cegieł, oraz przedłożta; świade­
ctw i uzdolnienia i doty< hczasowego za­
jęcia.

Żywiec, dnta Isł sierpnia 1908.

Burmistrz.
Dr. K ó rn ic k i .

Polskie piyw.

Si>nijndrvuin naiaydulskie
w. Rodziny

w Kraaowie. przy ulicy Pędzichow 15,
zatwierdzone przez c. k. Władzo szkolne 
przyjmuje wpisy od 29 sierpnia tło 

3 września b. r.
Egzaminu wstępne odbędą się l i 5 

września b. r.
Zakład mieści się wo własnych bu­

dynkach w najzdrowszej okolicy miasta 
wśród ogrodów, a nauki udzielają pro­
fesorowie szkół średnich.

Przy Seminarytim jest In ternat 
tak dla seiranarzystek, jak i uczenie 
szkół niższych Zakład zapewnia wycho­
wankom n aj troski iw .szą opiekę. -1353 Rd

proszę zwiedzić

Hosazyn futer

1 1 a  praktyki handlowej poszukuję 
u czn ia  zamiejscowego, około 

14 lat liczącego, z ukończoną 2 klasą 
gimnazjalną, realną lub wydziałowa.. 
Wtauystaw Czarnek, handel tow. k doniai. 
i delikatesów, Kraków, ul. Długa L. 4,

4357 4 5

fijrroy

P. Bouffal
iiod n m m i  S t. R e m a .

N ajw iększy w ybór now ości fu t iz a iu d i.

S t u  d e n c i !
znajdą iiomieszozenie, dostatni zdrówJ' 
Wikt, troskliwa, ojoekę i dozór w naukach 
przy ul. Krowoderskiej L. 47, I p. Ceny 
umiarkowane. —  Zgłoszenia piśmienne 
lub ustne pizyjniuje rP. P i*eorski tamże. 

1358 0 S

Cenniki na żądanie darmo i opłatuie;

M im , pl. Hcryiicb! 9
dom narożny, .Rynek g ł 4 . W -, u e

Realność
poit 1’rzemTśk-m l ‘/B k,n. od tjuku £rzeiiTEshic- 
go, skłauająua .?i- z willi, drugiego domu mie­
szkalnego i zabndowau gospodarskich, z ogrodu 
i 5 morgów gniniu 1 klasy zataz do sprzedania.

Zgłoszenia pod Z. J. poste restante P rz e ­
m yśl. .  4310 18 15

7MkK0M!TY PLYN DO RADYKALNEGO

WYGUBIENIA PLUSKIEW
po 70 halerzy za 'flakon — poleca

D R O G U E H Y A  Z D Z I S Ł A W A  K O M O R D W S & l l s G O
Eraków , ul. F loryauslia  !. 33, róg ni. iw. Marka.

W  W dM lb.1 n a  j i r o t t ia t j t 1 o u u e o in ą  j i i itr lą . "®u- 4131 8 10

z działa pąpierowo- 
galantęryjnego poszu­

kuje posad\ Zgłoszenia pod ..kiieczy- 
słuw" poste rest. Niepołumice. lósgan

i t i i o d a
inteligentna panna, posiadająca buch.iHeryę 
poj. i pridw. posiokujc zajęcia biurowego lub 
jakiejkolwiek odpowiedniej pracy. Przyjmie ró­
wnież iniejs.e do starszych dzieci lab jako to­
warzyszka i wyręczycidka pani demu. Zgłoś/. 
Z. K posl. rest. Tarnów, gł. poczta. 1351 i '3

wyu/.ialewy, przebywający vr Krakowie, przy­
gotowuje d<> egzaminu wydziałowego (i.ropa T), 
icwalifikacyjuogo. m atur, semmaryalnej. wstę­
pnego egzaminu do semmarynm nauczyciel­
skiego i do gimnazyum, także osobno u.zy  ję 
7,.Tka niemieckiego, francuskiego i niskiego. - 
Nauka gruntowna. Beznltaty pewne. — Zgło­
szenia : Bromowicz, Wolska 29, I p , lub J, M- 
B. 50. pośle restante Kraków. ’ 4507 8 1

N ie  i u « r £ e  b y ć  ni^d/, zbyteczna ostrożność, 
gd} chodzi o zdrów ic i piękność. Nic należy wiec 
używać kosmetyków, które za sohą maja tylko 
szumną nazwę, a nie poleca ich doświadczenie. 
Natomiast, rozgłos, zdobyty przez krem Simoe 
jest pewną rękojmią, że od niego niema lepszego 
środka do zatrzymania świeżości i elastyczności 

skory na twarzy. aft tają

z komfortom urząd/one mieszka-iiu, składające
się v 4 i ! pokoi, na wysokim p a rte rze ,'! , II 
i HI piętrzą;, rłoneczut, z pięknym widokiem, 
me drogo, od października lob wcześniej b. r. 
przy uk Smoleńsk, dom narożny „S..ari4ka“ i 
przy ni Swoboda, .dom ,.Osci ;. 3 am/.e dwa lo­
kali sklopowo z poko,eni i knclinią w takinrże 
czasie do wynajęcia

W iadomość nu miejsca. 4511 5 5 -

Adwokat
w iio w ia to w em  dużem  m ieśc ie  iio sz u k u je !  
ru ty n o w a n e g o  k o n c j  p i e n t a  z a  do- j 
b re in  w y n a g ro d z e n ie m . —  W ia d o m o ść :!  
K ru k ó w , u l. F lo r y a ń s k a  lb .  k a n c c la ry i  J 
ad w . D ra  L e w a n d o w sk ie g o . 4172 i 5

PÓŁNOCNO NIEM. LLOYD W a REMIE
(Noi d d e u t s c h e r  L loyd),

GENERALNA AGENTURA DLA GALICY! 
w e  L w o w i e ,  p r z y  u l i c y  C i r o d e c k i e j  L  9 4 .

U t r z y m a n i e  i  o p i e k ę
znajdo, p a n i1 n k i w  dom u k a to l ic k im  łttż  
pfóry K y n k u . W iś ln a  2, fi p. Z  ( ia -  
(lom sk ieb  K o łu  ( lo ło w sk a . iutu c, 6

Dwie panienki p rz y jm ie  n u  s la n c y i; 
w d o w a  po Tirzędni- 

k u  za ]» ew iu n ją r ro d z ic ie lsk ą  op iekę . 
Forlo]> iau  w dom u. \v y a ń s k u  8. 1 p 
u w h iśc ię ie lk i ■ tójsa o u

W8SŁA“

Jo (oi/nolęcio
od 1-go października 2 —3— 4 pokoje 
z przed pokojami, kuchniami, łazienkami, 
nyże dla służących. Flektiyka. Przy 
ab śń  iniradzkiego l. 3a. 4329 11 25

i m 1 1 25 0

P r o s p e k t
znanej poza granicami Kuropj dawnej Aka­
d em ii handlow ej w f.ipsku wysyła za dar­
mo d ir . Frydr Mesicr, l.ipsk .fohaiinisplatz 5.

4388 3 5 '

Nd pensye
przi jniLo panienki wdowa po adwokacie (ivr.). 
Opiciu troskliwa. Fortepian. Na życzenie po­
moc w nauce, konwersacya niomiccka i frun- 
enska, — Wiadomość; ul. św.-Gertnidy 18, II p.. 
drzwi na jirawu. <1 ÓOti 5 f

■ Regularna bezpośrednia kotnunikacya przewozowa z Bremen, jiospie- 
Bznemi i pocztowemi parostatkami

D o  S to n ó w  Z je d n o c z o n y c h  A m e ry k i
(Nowego Jorku, Baltimore, Galveiton) Brazylii, Argentyny 

(Buenos Aires), Australii, Japonii etc.
Bilety kolejowe do każdej siacyi Północnej Ameryid

l  W szelkich wyjaśnień w sprawach podróży udziela i bilety sprzedaje:
Generalna Agentura Półn. niem. Lloydn

we L w o w ie , u l .  G r ó d e c k a  1. 9 3 .
* * ■  K o re sp o n d en c y a  w języ  a c b . p o lsk im , ru s k im  i n iem ieck im .

K w aran ta n n a  d la  p o d ió in y c it  z O aiicyi j«-ż z o s ta ła  znkesior.a, w onec 
czego  m o in a  do A m eryk i z a ra z  o d jeżdżać  z Brem y-

Młyn parow y L. i 4 . hi\. P in iu- 
skLcIt w  Frzym ułm yic. po.-zttkajc zdol­
nego 1495 3 7

H -
w ładającego łdc-gle językiem  polskim  
i niem iackim  a\ słow ie i piśmie. —  
W ym agana znakom ita b iegłość w po­
dw ójnej b u c lia lte n i i bilansów atiiu, 
piękn-e, czyte ln e  pism o. Posada do 
objęcia zaraz lub za  kilka tygod n i. 
Z głoszenia  z odpisami św iadectw  i 
w łasnoręczną próbą pisma, bez ró­
żn icy  w yznania i narodowości, w no­
sić należy pod adresem  firm y.

UZNANE POWSZECHNIE ZA DOSKONALE

P IE C E  D L A  S Z K Ó Ł
publicznych budynków i mieszkań prywatnych.

,Helion piece oszczędne — Oryginalne pmce Meidingerowskie — 
Piece tak zwane .,Dauerbrand —  Zaluzye wentylacyjne —  do­
starcza pod korzystnenii warunkami z pelim gwarancją w ciężkiem, 

1’zctelnem wykonania

PIERWSZA HURZOWICKA SPECYALNA FABRYKA PIECÓW I PARO 
WEK PASZY LŁJARMA ZLLAZA ORAZ FABRYKA SZKLIWt (EMA J j )

O T T O  H O F U A W S
IlOUOWICE (CZKCIIY), j.^74 10 20

>9
s.ląhl. « « Ir.. V7 górach Beskidach. 1 ons.youat 
w ,,’Majcw odpowiednio zaopatrzony na
zimę. otwarły jest przez rok cap. < cny umiar­
kowane. /Wiiiufc Zarząd ,4 ’ ii jirzez 1'shoń. 
w Wiśle. -IsSfl i 12

f  nery haskie
meble biTrtttwe po zitncznic r/ni/c>nyL-b 

cenach.

Z. Lauer w  Krakowie
Rynek 34, I. p. >121  4 7

Najwykwintniejsze pm .sm aU  maicy- 
p.auowe, czekoladowe i cukrowe, poleca

BAZAR CUKROWY
jedyny xs Krakowie gjiccyttkiy handel 

cukrów. 4430 1 7
K r a k ó w ,  u l .  S ł a w k o w s k a  8 .

U C Z l l i Ó H
szkół średnich przyjmie inttffignfBui r o ­
dzina. Ulica .Sobieskiego J, parter na 
liraw o . 4427 3 a

A l i t e l i l u M i
Óanrin-Klcraeiit. nowy. kom- 
plrltęy. latarnie, trąba za 

koron. — Motocya1 dwuoyliiidroHs. nowy za 
700 koron. * Kilko samochodów, motocykli 
okazyjuip Kpi/oda; Zastępstwo Laurin-ldcment, ’ 
Rzeszów. Zamkowa. 4132 5 ID

Potrzebna 4555 3 3

do samodzielnego zarządu wtęko/ym  
pensjonatem w Krakowie. Świadectwa 
konieczni' Wiadomość: Gołębia 5, I p.

f t n  H " 7 1 J f io l  ^11 posladwja;?, rokomend.o-yo 11 IlL /-} . .Ł  MlI wyższycli do.nów ; dobrą 
muzykę, przedmioty szkolne, języki niemiecka 
i franc. z konwersacya. poszmeuje posady. — 
Zgłoszenia; nauczycielka 2. Z. poste rcsiante 
Kraków, za okaz. kw itu inserat. 4i37 4 4

Aspirant
na d ru g im  ro k u  f a r m a c j i  p o sz o k u ji po­
sady zaraz. ,,Aspirant:i post. rest Ki aków. 

4453 7 10

Kilka row erow
nowych i używanych, męskich i damskich — 

bardzo tanio do sprzedaniu.
L, Niemetz, Kraków, Szewska 2. 4155 5 6

M d  poważny
i posadę osobno płaluą uzyskać, można 
za 10.000 koron włożonych do spółki 
w interes cegielniom . „Fabryka11 poste 
restante Kranów. 4520 3 :»

W d o w a
pn lekarzu, przyjmie panienki l>ztałcąfi' się 
u.i mic.-zkanic i utrzymanie. Fortepian w domu, 
liv-kliwa opieka. Zilnma iiiygieniczua knclmia 

W u ranki przystępne. 1129 I 4
Wiadomość: ul Topolowa L. 4, I piętro.

I t u w e r y
od 1 10 koron wyżej 

bfitaute 
Premier

oiaz części składowe do tychże za go­
tówką luli im raty.

Di ul kolc/asly, dz.yii/iikt elektryczne, 
wyroby nożownicze, naczynia kuchenne, 
nattę itp. poleca

d . l i a i k o w s k i
' Nowy Sącz, L. 2 177 39 o

Drleltii, aMatwteowie; 3WJC0 KOfOll
poszukuje k o n c ^ p k e n t u  zdtilłiogo. 
upiawnionego do .substytucji trybuual- 

śkiej. Posada zaraz, do olijęcia.
4 . 1 1 3 8 ■ ’

Nom 5 por malcy
mało używanych do młynów o mer, kań­
skich z firmy Hónlego z \Yiochiia tanio 
do sprzedania. Dosiadam także ;i inne 
części do tych młynów. 431.7 1 F. 

R. B o ch en fc iew icz ,  ć ro n ic e

Pieniądze na 4 o
z o

w każdej wysokości, dla każdego, także 
dla pań. na długi przeciąg czasu. P< 
życzki hipoteczne, k on w ersy  L H, flł 
miejsca do 75°/o waHości. Ogłoszenia 
Eskompte und Bankkomrnit>sion. Buda­
pest, TH.) Dohany-utczr 81 (Kores­
pondencja niemiecka Warka na odpo­
wiedź!. 41(5  4 9

tytufcni głównej wygrany

9 ciągnień ua rok 9
ma się, kupiwszy ńozwarunkowo do 
losowania prz.' i lu dz.ące i zawsze od- 
spr7.edrć sic (la.iąrc 1590 5 3

cztery oryginalne losy:
węgierski los czerwinegn krzyża 
los Bazylika ' -
serbski państwowy los til.oniuwy 
los .lósziy ..Tlobrego serca''.

W.zelkie cztery losy razem za go­
tówko 85 K lub tylko na
33 rat ma Męcz. po K 3‘—.
Ncjbliiiize trzy ciągnienia już I i 14 
września 1908. Jaż  pierwsza ra ta  za­
pewnia natychmia stowo wyłączne pra­
wo gry na oryginalne losy przez wła­

dze kontrolowane.
Uazetfl losowań ,.Neuer W iener Mer- 

cnr“ 7,a darmo.
Kantor w ym iany  

O T T O  S P I T Z ,  W i* t d e ń ,  
I., Schottenring y l u  9 t i  

Ecke Gonzagagasse
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poleca nowe wydawnictwa własne i komisowe:
—  - - Koron

Chodźko Ignacy. E pru n y . (Bibl. Uniw. ludowych nr 8 7 ) ..............................— '26
Cuthcrt O. I d e a ły  h a te iic fe o -s p o is c z ts o i (Bibl. dzieł chrześcijańskich) . 2'60
Kosihou-skc, Irena. O u tw o r z e  S ła n i5 ła w a  W y s p ia ń s k ie g o  pod tytu

łem „W esele11. (Biul. Macierzy *it 4 3 ) .........................................................— '20
Laudyn&wa Stefania. K w e S t y a  p o l s k a  i  i l s t t t i ...........................................................1 '30
Lubeu K aź. dr. C h r z e ś c ija ń s k i r sL o tm k  n a  t le  s p o łe c z e ń s t w a  
LuU erzyński Feliks. D z w o n n ik , dramat w 3-ch aktach . . . . .
Łęczyc Jan  I a s c ie t e  O gni FperailZ . . (Wrażenia- z pielgrzymki po dzi­

wnej k a m ie n ie j - ) ...................................................................................................
Poi W. F ie ś n  o  z ie m i n a s z e j .  (Bibl. młodzieży szkolnej nr 78) . . . 
PotrzelińsH  U. N a p o le o n  B o n a p a r te , dramat w 5-cia akiach . . . .  
Radwański J . w . fc[~ótki z a r y s  r z e k  p o ls k ic h
Belidzyński Józef. P oe& ye I . .....................................................................................
Rostworowski H . K . Ą m e  in c i s  o r tn m  III. ..........................................
Różycki Andrzej. W y ro b y  m a s a r s k ie .  Praktyczne wskazówki o wyro

bie wędlin dla masarzy i gospodyń ' . ................................. * J ’ • *
Sienkiewicz II. j u r a n c  z e  S p y c h e w a  Z powieści „Krzyżacy11 (Bibl

młodzieży szkolnej nr 8 0 ) ............................................... ....  — MO
Słupski Z  M ap a  P r u s  z a c h o d n ic h  z oznaczeniem posiadłości pruskiej

komisji kolonmacyjnej nabytych po koniec 1906 r........................... 3o 0
Syc S tar. J ą k a ls tw o  i  j e g o  l e c z e n i e ........................................................   ■ 1'20
Syrokomla Wiad. T r ę z lu w e . —  S p o w ie d ź  p a n a  K o r s a k a . (Bibi.

Fmw, ludftwydh nr 9-1) , .  .................................................................   . — '26
U... K m aż  Ż y w o i i  c z y n y  M tn o la ja  II. Przekład z rosyjskiego . . . 2'—  
Urbanowska Ż  W sz e c h u tb c n i. Kartka wycięta z kloniki miasta powia­

towego. Wydanie 4-te. 2 t o m y ........................................................................... 5 20
l igourm z. N e w y  te s ia m o n t  w  ś w ie t le  a r c h e o lo g i i .  Opracował ks.

M. Biernacki. (Bibl. dzieł chrześcijańskich) . _...................................... 2 6 0
H ojakiewicz M aryan. W Oine m y ś l i ,  w o ln e  Ż ale . Poezye filozoficzno-

społeczne III.....................  2 50
W yspiański Stan. P is m a  p o ś m ie r tn e  I. R a n ie l, d r a m a t ............................ 2 —
Zabojecka M . F e ś lu b ie ń c y  b u n tu  I .  ...................................................   . . — '60
Zaleska M  J. W s s j l e  Z ięb y . (Bibl. młodzieży szkolnej nr 76) . . . — 16
Zaleski J . B . W y b ó r  p o e z y i .  (Bibl. Uniw. ludowych nr 100) . . . . —  32

Do n ab ycia  w e  w szy stk ich  k s ięg a r n ia ch . 4269 s u

Rzadowo uprawniona

n u  mu fm i specyalnycii iiiajuicl
Ł  UKAI CHHOaSKI r  KRAKOWIE

p rzy  u l. ś w . G e r tru d y  p o d  Fir. 4
wyrabia pod kontrolą komisy Przemysłowej Tow. Lek. Ki ik. polecone przez toż Tow

w o d y  m m e r a ln e  s z t i - c z n e
odpowiadające składem chemicznym wodcm: BILIŃSKIEJ, GESSHUBLER3KIEJ, SEL- 

TKKSKIŁJ, i  ICHY, 1IARYENBADEi-IEJ, HO.MBURG, KISflINGHN, tudzież

§ p e c y a k e  l e c z n i c z e 212 68 0
ja k : litową, bromuwą, jodową, że.azistą, kwa; na, oraz w o d y  l e c z u i c z o  n o r m a l n e  

z przepiso P r o t  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie Tranco.

I*og| K ra k o w iM ik ą !
Eoaryls M kolajew lci

poleca to w a ry  u ław am e i m odne.

K raków , S ien n a  1. Ceny s ta łe .
U W A G A : Próbki w y sy ła . ąoofi 9 15

TAMIE i  OZDOBNE GGKOEZENZA

i j s S l

FUTTEh 1 S-'HE AT FM TOW. AKCYJNE, WIHDŁŃ I PRAGA
A m  m u  wtjg. w .  i kici. ł o t o i t i e  uprzywil. M iyk i w y ro b ó w  s ia tk o w y c h .

Cenniki i kosztorysy wysyła darmo i opłatme zastępstwo dla Galicyi firma
O. KLRZMANN, K raków , M ostowa 12. T el. 861.
Polecamy ogrodzenia siatkowe, druciane i sztachetowe kute, bramy siatkowe 
lub kute, pawilony, altany, werandy, okna, konstrukcyc dachowe, ganki, sia­

tkowe ochrony do drzwi i okien i t. p. w zakres wchodzące przedmioty. 
Jaku speeyalności dostarczamy tanio siatki drucianej, cynkowanej stosownej 

do ogrodzeń placów do gry „Lawn Tennis11, ogrodów1, łąk, lasów i t. p.
4300 3 o

Pieniądze
gam n.e uszczęśliwiają, lecz zdrowie. Co 
bo wiem pomogą człowiekowi im wet miliony, 
jeżeli się prz-tem  czuje chorvm; słabym 
i zbledzonim? Komu więc nie jest danem, 
cieszy ć się złotem zdrowiem, kogo naw iedm ją 

dręczą dolegliwe i tmorczy we cierpienia jak 
nerwowość, neurastenia, bó'e piec i głowy, dolegliwości żołąd­
kowe i jelitowe, przyspieszone bicie eerca, poi ażenia i wszel­
kiego rouzaj1 osłabienie, ton niech spróbnje przez największych 
profesorów k raju  i zagranicy za dobry uznanego elektrycznego 

przyrządu do ciała

E L E K 1 R O -V IT A L a Z E R
A urti P. 23913, węg, p 34972. P. P. N. 181785,

zapomocą którego każdy bez obcej pomocy może sie „am ele- 
Ktryzowac w domu.
„r.eSieK°ĝ  Zd'lm'jj0 ten niepowszedni sposób leczenia, niech pr: .sie nam zrajdujący się niżej kupon, opatrzony dokła, nie 
nazw , 1 adresem, a utrzyma od nas bezzwłocznie naszą 64 strony obejmującą, iiuat.owaną rąo7 1

k s i ą ż k ę  Z A  c a k k o
. ro ipraw ą o nęwoczcsnej elektpc-terap?i“

w zamkniętej kopercie za darmo, opłaconą!

Elektro - therapeutsche Ordinatlon
Wiedeń, Schwar.aasse 1, I. Stock, Ant 38

* * p o n  n a  k s i ą ż k ę  z a  d a r m o :
Do * 29/Y’lII. 1908.

U l e n E l e k t p ° - x h e r a p e u t l s c h e  O r d ln a t io n  
» k -  h i h w a n g a s s t  Kr I ,  k. S t o c k .  A b t . 3 8 .

FirwpnS-riu^t'1!. ^ ziełko: „Eine Abhandi ng iiber moderne 
i za darmo opłatnie w zamkniętej kopercie.

Nazwisao 

Adres: •

£L i$ dT O k JS'A.
pn jginn^miw  .............   i

Nr. 397

i^nnis i R ak iety  tennisowe najlepszyeb marek; K r^ kieaj, P iłk i ! 
n cż iie , P iłk i gum ott e , h a m a k i i wszelkie zafcawjr i gry agrodowe, 
poleca najtaniej i w doborowych gatunkach &651 et o

n .  S 2 C Z U R K 0W S K I
::: KW AKI W,GRODZKA 2 . :::

Ncwość: D jab ok lo .

Clay wii <1 Shs ttlcworth L ti.
E£raków, ■ Klep a ra ; 5, ,

i <
polecają  swojo zn ak o m ite , ogóln ie zn an e  j

Maszyny ( Narzędzia rolnicze
a mianowicie

Garnitury młocarniano parowe i kieratowe, pługi stalowe uniwersalne, 2- i 3-skibowe pługi patemowane, 
3- i 4-skibowe pług. do pokładów, walce, brony, rozsietyaczc sztucznego nawozu, siewniki do koniczyny, 
siewniki szerolcorzutne, siewniki rzędowe „Hoosier“ (system kółek przesuwalnych), oryginalne amerykańskie 
narzędzia „Planet JR ." , kosiarki;, żniwiarki Wooda i Albion, grabiarki i roz.trząsacze do siana, oraz wszelkie

' narzędzia w zakres rolnictwa wchodzące 4597 1 3

Ik u s tr o w a u e  c e n n ik i  g r a t i s  I o p ła t n ie .

r r r T T T j #  w śjłóltiitę
przystąpię do większego interesu wę­
glowego z kapitałem kilkunastu tysięcy  
kor M. K. poste rest, Kraków 429S6 6

Studenci
znajdą poifliuszcztnio z całodzieu.iem utrzy­
m a n ie m . W arunki przystępne. Konwersacja 
francuska bezpłatnie, fortepian na  miejscu. — 
Ui Dolnych Młynów 1, 3, I p, 4173 19 19

B I ! I i
wysyła w 5 kg. koszykach po K 3'60 za za­
liczką co dzień od 2-go sierpnia do paździer­
nika, opłatnie do każdej poczty austrc-węgier- 
skiej A lo jzy  L ib a n u , wysyłka owoców i wi­
nogron 'In ferm a is lA e re " . 4217 13 30

L O T E R Y A  T . S. L .
O O Z W C L O H A  R E S A B Y P T E W  G  K .  H iN iJ rT iiR S T W A  S K A R B U  Z D N  10 .W T B T N iA

1905  R . ZA L . S7.950

r J A  C E L E  O Ś W I A T Y  L U D O W F J
B t ’ o w *  S Z K Ó Ł  l u d o w y c h  n a  k r e s a c h  w a l k ę  Z  A N A L F A . 

f t j T M  ll. a r  ZAKi - .P A  i  b u r s ,  d o k  o  w  l u d o w y c h ,  o c h r o n ,  c z y t e l ń  
« 1B U L T E K ( . R O Z P O W S Z B C H N u k N i^ -  W Y D A W N IC T W  P O P U L A R N Y ^ , - j

■ Oftj '% /C R A N Y C H ! iooo W Y GRAN YCH .'
 ------    c

GŁÓWNA WYGRANA
S Z T A E A  Z Ł O T A  W A R T O Ś C 1 1 0 .0 0 0  K O R .

*■

O P R Ó C Z  T E G O  999  W Y G N A N Y C H , S K L A D a Ia C Y  C K  S I Ę  Z D Z IE Ł  S Z n iK l ,  K S IĘ ­
G O Z B IO R Ó W . * L E J 7łO T Ó W , W Y R O B Ó W  P R Z E M Y SŁ U  A R T Y S T Y C Z N E G O  l  T .  P . 

O G ó  _ N _ )  W A liT  J Ś '— 30000  K

•.O S Y  N A B Y W A Ć  M O Ż N A  W  T R A F IK A C H , K O L E U fU R A G H  L O T E R Y JN Y C H , 
L M K A lA C lf  K O Ł  T . S . L 1 W  Z A R Z Ą D Z IE  G L Ó W N Y K  T  f  1  U  KR_i l u W I E  

U L IC A  F L C R Y A N S K A . L . JS,

CIĄGNIENIE 30-GO GRUDNIA Iy08 ROKU.

KUPUJCIE LOSY T. S. L.
, . u . W ' i 9  "X

4155 8 0

Farby, LRkirry, Emalie
farby pokostowe, lakiery podłogowe, masa v-oskcwa do posadzek, pokost, 
olej do świecenia i maszynowy, lakiery na skóry, brunolinę, sykatywę, 

poleca po cenacn fabrycznych 
4447 3 io fabryka lakierów

L. baranowskiego, Wolska 22.

'̂ nnlsancE. —  Ho0o!ć!!! -  Hensismce.
Nowo i z wielkim komfortem została otwartą

Mnincyn i iMunifc - fitodikii l. 49.
Kuchnia smaczna, codzień świeże zakąski, obsługa a la minut. —  Codzień 
koncert znakomitej orkiestry salonowej z ud. iałem kilku solistów Orkiestra 

pod dyrekcyą znanego kapelmistrza p. Sellera. 2567 31 5?

lAcyśEłlłfc'' ^  --m  »  - c - I !

PATENTY
wyjednywa we wszystkich państwach 

inżynier 8 .  D Z B A Ń S K I
przez c. k. Hząd mianowany i zaprzysiężony rzecznik patentowy. 
Wiedeń. VII., Lindengasse-g (Telefon 5662).
n a i B w m m u H n W M B n r a i

105 97 0

M ie s z k a ir ia
są do wynajęciu od 15-go sierpn.a lnb 1 -go 
wrześnie składające się & 4-eeh pokoi, z 3-ech 
i 2-cli z przedpohojem i kuchnią w PóJwsin 
K-wrerzynkec, u,1 Lelewela, dom narożny „pod 
Białym Orłem"; Wiadomość ne miejscu,

4 2 0 3  5  6

Na- -pensy ę
przyjmie 2 lnb 3 fanienki z dobrych domów 
wdowa po lekarzu powiatowym. Opieka troskli­
wa, fortepian w domu. Wiadomość: nl. Pawia 
1. 8, I I  piętro. 4107 7 8

Oo sprzedania
maszyna parowa o sile 3 0  koni w ra z , 
z wszelkiemi przyborami, w bardzo do- j 
brym stanie uBzymana, do ustawieni;, j 
w kazdem miejscu bez rządowej końce 
syi Bhzsza wiadomość u firmy Ignacy  
Rajal i Syn. Kraków. 4013 14 15

ZAK O PAN E.
Nowo wybudowany z komfortem nrządzonr

H O T E L  C E N TR A LN Y .
Pokoje od 2—10 koron, 3643 16 16

Chrońcie nogi
od odgiiiotków. wzdymek, 
stwardnieli skóry! To dole­
gliwości, szczególnie przykry 
pot i pieczenie w podeszw. 
znikają od noszenia impregno- 

Przed wanyoh asbesiowych podeszew 
Dra .Jogyesa — P aia  2K . ! K 

i 60 h . wysyła za zaliczką. Wiedeń, I., Domini- 
kanerbb8tel 21. Prospekty z? daram 2175 9 0

Winogrona stołowa j
5 kg. koszyk szlachetnych słodkich wi- j

nogron s to łow ych .................................  1 3 41
5 ig.  świeżych pomid rów . . . .  F  3- !
5 kg. najlepszych melonów cukrowych K 3 20
5 kg. jaołeK i g r u s z e k ...................... i  3-20 j
5 Kg. baryłkę czerwonego wina stołow. K 7■— j 

wysyła do każdej poczty opłatnie |
JA N  STEFANOYJĆ

Ung. W eisskłrchen, SliduLgarn 4488 4 10

Wielki gramofon
z tubą kwiatową, koncertowym membranem, 
bez skazj, za co się ręczy prawie nowy, nie­
zwykle głośna repadukc j a — z powodu śmierci 
w taiciiień jest do Spr7e^a(([a za gg ]j0r0n 
z wszysikieuii p rz jea 'ez 'tu ś .)am i Kosztował 
120 kor Może być przesłany tylko za zaliczką. 
Zgłoszenia w języku niemieckim — Pinkui, 
Wiedeń, II., Taburstr. 22. 4431 3 10

Prosie laządać
p r a t i s  i  I r a n k o

meno bogato ilas4rowanogo ćen.ika 
e  j rzpszło 3000 odbitek zegarH ’ •, 
wyrobów srebrnych, złotych, muzy­

cznych i t. d.
P ie r w s z :  f a b r y s a  - s g a r k ó w  H A N !  H O N R A l ć
c. i k. nadw. dost. w Briix Nr. 1390 (Czechy). 
Zegarek RoA •■pf szwajc- systemu 6 K. Re- 
jesł r. niklowy 1 ot,w. zegarek sem. ,Aalei Loa- 
kopf“ 7 K. Prawdziwy srebrny ze.ge-el remon- 
toar K 4IK . Niema ryzy na! Y ym iaiia  lub zwrot 
pieniędzy. 3491 37 60

zasMieiwmaDiie^ M m
wyrabia

Kąpiele te, stosowane na ordynację i 
pod kontroli d z ia ł a j ą  znakomicie v  ast­
mie, cierpienia-.h nerwowych, zcpale- 
nlach oskrzeli (brouchitis), rozedmie 
płut, waaacn s e raa, nerwowe] niemocy 
płciowej itp . niemniej doskonały środek 
do pobudzenia hrą ienia krwi. Skutek 
taki Sam, jak po kuracji w zdrujow1-- 
kach zagranlizmych, a koszt stokroć

I.iŻSZY

Naliyć można w 
a p tu tac 11 i żądać 
z marką fabryki ..TLEN"
Liczne zaśw iadczenia i podziękowania: 
Kliniku chorób we w nętiznyeb ć .k . 0n iv . 
we Lwowie. -  Dc iarząću  Fabryki 

„TLEN- we Lwowie.

Z przyjemnością poświadczam, że sto­
sując kąpiele z CO, (kwasu węglowego) 
wyrobu fabryk1 „Tlen*1 we Lwowie, w 
odpowiednich przypadkach, przyszliśmy 
de przekonania, że wyrób ten zasługuje 
pod każdym względem na zupełne n ma­
nie, pol6cen.e i zastosowanie w tyęh ra­
zach, n a  które kąpiele takie są wska­
zano.

Prot 1) . lim zinskl
dyrektor kłiniki lek. Uniw. lwowskiego. 
1 Lwów, J5 m aja 1907.

t , _ :
Szanowna Dyrekcyą „Tlenu".

< Zalecone mi przez B rr Bron. Owczar­
skiego kąpiele 1 kwasem węglowym (00 ,) 
w ilości 30 co drugi dzień, pobrał u  z 
fabryki „Tlen" a z. ich skuteczne dzia­
łanie dziękuję W W Panom.

z poważaniem Bolesław Lewicki 
naczelnik Wzajemn. kredytu.

Zaś wiadczeni*. Z całą szczerością i su­
miennością poświadczyć mogę, że kąpie­
lom z kwasu węglowego, wyrabianym 
prz^z lwowską fahrrkę „Tlen", zawdzię­
czam po długoletniej ciężkiej eharobie 
sorca kU m  stwierdzili r  mnie prob so- 
rowie: Dr Nonsser, Dr Widruan i Dr Prus, 
powrót do zupełnego zdrowir, i  z tego 
powodu każdemu cierpiącemu na seioe 
nżywanir tych kąpieli wedłng wskazówek 
lekarskich, jak  najwięcej polecam.

żdzistaw  Kamiński 
nacielnik salinarny w Łanczyn:e.

Mam za .ii.czy r oznajmić, że rzeczywi­
ście tylko ką-iiele z kwasu węglowego 
wyrobu fabryki „Tlen" wyleczyły mnio 
z reumatyzmu, o a ktorv i  8-go roku 
życia swego cierpiałem. Używałeti dotąd 
w szelkich środków i różnorodnych kąpieli, 
lecz wszystko bez skutk” Kąpiele siar- 
czane słone, gorące, hyMopatyczne, m a­
sowania itp.. przynosiły ulgę na czas 
krótki, lecz z najdrobniejszej przyczyny 
choroba znowu w .arała. Dop ero za po­
rada lekarzy użycie 26 kąpieli z fabryki 
„Tlen" uzdrowiły mnie i od 2 la t nie- 
mam więcej bólów, ani laman.a. Proszę 
przyjąć serdeczne podziękowanie z a swój 
cudowny preparat.

1 Adolf Heim
aptekarz.

Do Szanownej Dyrekcyi fabryki „Tlen" 
we Lwowie.

Z piawóziwą przyjemnością spieszę po­
dziękować Szanownej Dyrekcyi za rychłe 
przysłanie mi piętnastu paczek soli do 
kąpieli z kwa=em węglowym których 
działanie w mojem znużen-u i wycze.- 
panin nerwów »m okrzało się wproś1: nie- 
zrówaanem. Znakomity ten wyrób jest 
istotnie godny jaknąiszerszego rozpow­
szechnienia.

Z wy-ozem prawdziwego szacunku 
I . Srokowski, luerat.

Do Szanownego Zarządu fabryki „Tlen".
Upraszam o nadesłanie 1C skrzyi. k 

soli do kąpieli z kwasem v ęglo wym d.a 
mojej kuzynki. Jest to cudowny środek, 
który wyleczył mnie znpełnio % reum?- 
tjzrmu ręki. Ód kilku lar cierpiałam tak , 
że mszyć ręką nie mogłam, obecnie od 
rok" nie czuję najmniejszego bólu 1 swo- 
bounie władam ręką i t. d.

żo iia  Solska.

Setki podziękowań, których dla braku 
miejsca nie drukujemy.

Oprócz kąpieli z kwasu węglowego ktoro
w ciągu kilku la t bardzo s.ę rozpowsze­

chniły, wytwarzamy obecnie:

Kąpieln borowinowe 1  kwasem węglo­
wym ■

Kąpiel 1 borowinuwe zwykle Francens-
badzkl

Kąnlele jodowo-bromowe z kwaseiL wi 
glow pi"

Kąpiele b •.lsamlnzno-soanowe z kwasem 
węglowym.

Kąpiele K -arczaru z kwasem węglo 
wym.

Przyrząd-enie kąpieli z naszych soli jest 
nadzwyczaj dogodne, a  sama kąpiel bar­

dzo przyjemna w użyciu.

Cenniki, prospekty gratis i fraaiko

3211 12 0

JANECZEK %. ZIEWBiCKI, HkM, Rynek 8 polrajn najw iększy w ybór wyrobów 26 skóry —  bronzo 
□  O  O  i d n e w a  pa cenach niskich, o  a  a
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K r a k ó w , K ro d zk a  id . T el. 4 S 4571 1 O

4550 1 3

Zakopane
W illa Smreków'. OT. Jagiellońska.

Pensyonnt Zofii BuchawiecRiej
otwarty cały rok. Pokoje ciepłe i słone­
czne. <’env umiarkowane. 454! i 4

Do szkółki piwnej
przyjmuję dzieci od la t siedmiu do dziesięciu. 
Nauka oparta na najnowszych zasadach peda- 
gogicinych i dydaktycznych, rozpoczyna się z 
dniem 5-tym wrz enia. Liczba dzieci ograni 
c/o n a

/głoszenia przyjmuje M arya H am u ltow a, 
ul. Lenartowicza i. 4, od g. H—3. 4i>u6 1 3

D o  d z i e c k a
j i l t  bona. poszukuje miejsca wdowa po urzę­
dniku, I*olka w średnim wieku. T. H. J. po­
śle restante K rak ów . 4004 1 3

P A N N A
znająca Korespondencję polską i nieuiiecl.ą. 
ewent. stenogra.ię i pismo na maszynie, oraz 
2 prakłykautki biurowe znajdą zaraz zajęcie 
w Centrali Zakupił dla urzędników, 'Kraków. 
Wracam ku 1. 4601

S t u d e n t a
z niż ztgo gimiiazyiun lub szkoły realne,, z le- 
pjz.L„ ) domu. przyjmie izr. rodzina urzędnicza 
n i mieszkanie z cułem utr„ , manieni. Opieka 
rodzicielska. Wiadomość; ulica św. tierirudy 
■-'i. I piętro. 4599 l  2

W wielkim wyborze poleca gotową konlekcyę damską.
fflajMSze fasony w futrach.

m . *. -w. . „
rjm nout i Gips sztu- 
^  kaferski i murarski. 
Wapno hydrauliczne. 
Antimerulion. 
KarbolinenmAveiia:-uis 
„Dezodo.”1 proszek de- 

synkcyjny 
„Termalir1 na mole.' 
Tektury smołowe do 

pokrywania dachów. 
Smołowiec gazowy i 

drzewny.
Farby na dadiy.
Fariiy do fasad 
Lakiery do kapeluszy 

słomkowycli.
Środki do czyszczenia 

plam.
F arty  do tiranek i ma- 

teryj.

^ | 0 i m  i  S p ó ł k a ,
]ioic(ftją po cenach najuniiarkow ań-zycli:

R ynek  37, 
ł i a i « k  A - B .

i
Przybory do s t o  sportow cu angielskim

j i i r .  J
oraz

P rzyrząd y  cjiniktasiyczm*, o g ro d o w e . H uśtaw ki.
B alony i s i tk i  gu m ow e.

H am aki d la  d o ro sły ch  d z ie c i. — P rzyb ory  do  
ry h o ło stw a . Nowość „lljaltolo** najnowsza g ra  i zabawka. 

< jmtiija na żądanie dai ato i opłahiie.

Perfumy. —  Wodę kolońską. —  M ydła-loaletow e. —  Pudry —  Wody i olejki do włosów. —  Środki
do czyszczenia zębów i inne artykuły toaletowe. wbCI 3 3_

I  M

W biłby olejne do uży-
“  cia gotowe.

Furty olejne do podłóg.

Farby lakierowe, szyb­
ka: sclmące.

Lakiery bursztynowe 
i spirytusowe do po­
dłóg.

Masę woskowa, do za­
puszczania podłóg.

Masę francuską do za­
puszczania posadzek.

Lakiery, Kremy i Pa­
sty do odnawiauia 
i odświeżania zól- 

, tych, popielatych i 
czarnych bucików.

BfenU

TEATB * O Z M A m £ C I
w Parku Krakowskim 
A K O G R A K

ori 16 do 31 sierpnia 
Clou św iatow ych  a tr a k c ji;

The Leyghtons, sensacyjni akrobaci na globu­
sach. Bruno Hitrot nowość na reku ruchomym. 
Jack Lowes & Miss Kosa duet amerykański. 
Chas. fc Mimie Hey" wirtuozi na kornecie i fan- 
iarach. Mart. Kempiński, humorysta polsid' tlla  
Corsa, fantastyczna scena choreograficzna „Cza­
rodziejka księżyca1'. Zctto &. Zerto, najkomt- 
czniejSzT akt żnnglerski Bioskop limeryk., no­

wa serya żywych fotografii.
Kierownik art.: Rud. Franziak. Kapelmistrz"

■ . St. Czyżowski.
ROC/.Stlck O flndz. 8  u fcczó i1.

Bilety bez nadwyżki są wcześniej do nabycia 
do g. 6 w cukierni Wił. Brzeziny, róg ul. Szew­

skiej i Cynku. 35,'iii 112 O
W każdą medzieie i święto: Konceit orkiestry
p. Czyżowskiego pod osobistym kierownictwem. 
Bo przedstawieniu codziennie w sali restaura­
cyjnej KONCERT tej e orkiestry do godziny 

1-szej w nocy. — Wstęp wolny.
K E S T A U R A C Y A  REAOIW OW  AM A.

P a n i n o  k r z y ż o w e
fortepian krótki do nauki, kasa ogniotrwała 
większa, szafy, łóżka, umywalnio. IlisF o. obrazy 
i różne meble do sprzedania. t ligą Bracka 5, 
stróż wskaże 461-5

Zeyarmistrzowakiego
zdolnego pomocnika poszukujo J. Płon­
ka w Krakowie, Szewska 4. moo i 3

G n tlM  M
wysyłam każdemu swój wielki, bo­
gato ilustrowany polski cennik z 
przeszło 3U00 odbitek dobrych a 
tanich instrumentów muzycznych 
w szelkiego rodzaju. I i k. nauw. 
lostawca I I W N S  K (JN « !V I), 

i. Dom w y s y ł k o w y  w y r o b ó w  muzy. 
, - w  cznycb w Briix Nr 14!)!. 
Skrzypce dla poezątkujai ych już za Iv 4"80, 5 50, 
6" —, 6-80 i wyżej. Smyczki j o  K — 40, 1"—, 
1 40, 1"80 i wyżej. Cytry, harmonia ii4. rów­
nież na składzie. R y zy k a  n iem a.  D ow olna  w y ­
m ia n a  lub z w r o t  p ien iędzy .  4 5 9 4  I -jo

\ hurtownie 
£3(nft3^ wyborem gatunki

fiatcy palonej
najnowszym 

i najlepszym spo* 
sobem za pomocą
„goRteifo powietrza'*

po crnach  
najniższych

h R A K Ó W
f.p iik jlłi

udzielają lei cy i  o sobnych  i zb iorow ych:

F r ^ n & U Z  z w yższ .  w y k , /tal.

A n g l i k  z w y ż* , wykształ.

N i e m i e c  z w y ia z . w r k s z t a lc

W i o c h  z w yższem  w ykszta łć .  

K rah& w , F to rya a s k ?  Z5, I  p.
4 ,59 8 10

M .  J A W O R N I C K I .
03 273 0

S ły n n a  z dobrnci
Herbata z marka „1MWON**.

' 4  funta okrnchow bar. d o b r y c h ...........................   35 ct
funta hcrbaly- , ł.nszczej-*  ..............................40 ct.
funta herbaty r lvitajsk;r‘ .................................. 50. ct.

1 i fnnta herbaty ..Mandaryn bouąu; l ................. 75 ct.
f i funta herlialy „Iława Coylon pekoe 'l'ea:l po 60 i 70 ct.

Wyłączne zastępstwo herbaty rosyjskiej Sergiusza Berłnwa z Moskvrv
Największy sktad samowarów rosyjskich «*><? 12 20

Wyłączne zastępstwo samowarów spirytusowe - gazowych . „Niuta
A G .  L I S O W S K I  (lawiiuj „ F O R T U N A «<

w K ra k o w ie , S u k ie n n ic e  23 , vis a vis ul. .Szew-kiej.

H3U0ŚĆ! SamiMiry spirytusowa - gazewe MW',
n ie d r o g ie ,  a  b a r J z o  p r a k t y e z n e .

Ota pan przejezdnych
mio .zkania z cułem utrzym uiierr, po umiark. 
cenach w Internacie katolickim dla studentek 
Starowiślna 41. JI p 160; ) 4

2erzad:ujqcy nniazynem
możliwie z działu artykułów żelaznych i te­
chnicznych. o Kupietkiem wykształceniu, w wie­
ku 28 do lat, władający językiem poiskim 
i niemieckim, zarówno w słowie jak  i w pi­
śmie, z odpnwicdniem doświadi zeniem w za­
wiadywaniu znacznemi zapasami i racyonalnem 
księgowaniu, w zakupie i cząsłkowem wyda 
wanin m ateriałów , potrzebny zaraz do wię­
kszego przedsiębiorstwa. 4 MB 1 3

/głoszenia z dołączeniem odpisów świadeedw 
1 podaniem referencyi pod S- W. do <<ł. A gencji 
.1. flopcasa i A. Salomonowej, Kraków. Sław­
kowska 2. 4592 L 3

»  Wili „»r
ju zy  lu c l i i iw ej  u l icy  j e s t  do odsiąjiie-  
uia \vi hx ze  siu zeduzą c ia s tek  i ow oców .

Mhadoutość: (Lodzka 4-'., u fryzyera.
4605 l 6

poleca 3975 26 0

nnjlepsze iostiumenta 
firm &mm

Wyłączne /.nsL;ji.5two laóryk IF*- 
se n d o rfe ra . F ti rb a ra ,  W ir th a , Kn- 
lykiewicz, 7.3razem najpraktycz­
niejsze krzesła do fo-tepianów.

P a n i e
potrzebno do podróżowania po wszy­
stkich tsiększycli niiasfacli zu sl la płacą 
i prowizcą. Tylko zdolne, wymowim pa­
nie nniga sit; zglas a<; pod ,.Netier Be- 
ru f 4U0G' do Airooncen - Lypcdilion 
llciruicli Sdialck, Wiedeń. F. Woll- 
zeile 11. 4549

W i n o g r o n a  k u r a c y j n e
Badenskii* i lo sh iu ^ U ic  oraz 
GruśzUi I J a b łk a  ty r o lsk ie

poleca:

Ul. E Ł & &  c. I  k . fiiostawsa Dw orów ,

QRP FiiFony TfUO f iNtf

oryg amer. z marką ..piszącym aniołkiemJ

najlepszy fabrykat, w świcćie sprzedaje po cena'ch fabrycziiyeh tylko

J ó z e f
Lwów, Sykstuska 2. Kraków Grodzka 7L

'l e n e r a l . iy  za stęp ca  1 g łó w n j s k .a d  g r a m o fo n ó w  i p t aniołko 
V " v wycli, oraz centralna ck.spc.ljrc.va n ;  Gałą Unlicyę dla sprzedaży burto

wnej i detailicznej.

Zamiana ptyt. — Kupcom specyalne oferty.

4*5.1 1 0

Frzesylki nu jnowincyc od &-kilowych koszyków. 1583 1 7

1 0 .0 0 0  K O R O N  N A O K O D Y
OLA NIElAJACYCtt /  U iO S l l  i  ŁYSYCH.

WĘp&t  ’>3N4BK*

1’orirM brody i wł»s. w n« głowie islutnie w 8 dniach wywołuje p ra w d z iw ie  d u ń ­
s k i  „B» Isam M o s“. 8 (4irzy i młodzi, mężc/yżni i koliiety. używają  tylko „B al­
sa m u  MOS“ ilu wywołaniu poru-du Brody. l*r#i i włosów j i ? t  bowiem dowiedzion* 
rzeczą, że „B alsam  M os" je s t jedynym  śr o d k ie m  n o w o c z e sn e j  w ied zy , k tó ­
ry  W  p r z e c ią g u  8 »l0 14 dii! yj/.c-/. działanie ne. ( ebulki włosów w (en sposób na 
ni" wpływa, że wdmy zaraz zaczynaj,i róść. Uęcz, się. ze środek ten nie jest  szkodliwy.

Jeżeli to nie y  jf prawdą, wyąiłactmy

zO.aOO KORON GOTÓWKĄ
ii s t a « m u g o lo w ą se m u , ły s e m u , >ub rza d k ie  w ło s y  m a ją cem u , k tó ry  B al­
sa m u  M os p rzez  sz e ć ć  ty g o d n i u ż y w a ł b e z sk u teczn ie .

U :.a g a : Jesleśmy jedyna firmą. \tórw  daje lego rodzaju poręczenie.’ Lekar- 
fd.it o p isy  i polecenia. 1’rzctl naś^ndowm 'wam i ostrzega się u s iln ie .

IV sprawie prób z Bań-kim ..Balsamem *liM; mogę Banom donieść, że z lego 
balsamu ,,esioin zupehtio zadowolony, ,'lnż po ośmiu dn ia 'h  pojawił się wyraźny 
poresr włosów, a cbociaż włosy 6j ł \  jasne i miękkie, łn h  one przecież bardzo mo­
cne. Bo dwóch ijgndniacli przybrała broda powoli pierwotną barwę i dopiero wten- 
ezus ujaw niła,się nad/wyczaj korzystne dzi.,lanie Bańskiego balsamu. Dziękując, 
łączę dla A\ I*. . yrazy poważania I. C. Dr T u erg , K op en h aga .

T’anz.ka l-.alsamu Mos 5 złr. dpakow. ilyskr. Bo olrz.ym niu należy to :ci łub za 
zaliczką. 1 feao do  n a jw ię k sz e g o  m  ś w ie c ie  o s o b liw e g o  h an d lu

HOS-HASASl®, CflPfHMGfli 313 DflNMPK ( M a ) .
(Opłata  karł  koresp. jo .  a  lis tów 25 h.) 4012 o 2

Pithda) t tu ic n tó B
i  iłuarego domu przyjmie się na mieszkanie 
z utrzymaniem. Opieka zapewniona. Nu żąda­
nie pomoc w nauce .gimnazjalnej vr domu 

Wyja-mień udzieli p. Kobylańska, Krowo­
derska 37. II. piętro. 1608 1 2

R Y D Z E
marynowano- . . . 
ki zone . . .
Rrninioc (g-ugadzo)
B o ró w k i.................
Koinpoc gogudzowy (brusnicowy)

K
K
K
K
X

6-— 
4 50 
4-20 
3* — 
6 —

I  i  Kd M d o s U
Ksi^&rnia i SKtud n u t : w Krakowie

4 161 3 4

Wykazy ksiażeK za|irowatlzonych w c. k. gminctzyaoii i w c. 

k. szkołach realnych w Krakowie, jo  nabyżia hezptatnib

W  c k. m tlow o ujtraw.

ZaliIłiaiaLie w o js k o w o  - n a u k o w y m
emeryt. Majom A. KORNBERGCSA i K. MOSCHEN1EG0 w Krakowie, 

rożjiocżnuija się ^  ś/.ystkie nowe kuma dnia 1  l l T / . e ś i i i a  1 9 0 8 ,  a mia­
nowicie:

d o  E g z a m in u  i i i t e l ig e n c y in e g o ,  
d o  E g z a m m u  k a d e c J d e g o .

ki p ryw atn ej  do E gziiiiiiiiów  w szkaka**h p , u b l D ' % u >  vka i l o  
i n a l u f y  —  nauki j ę ż y k ó w  i  s z e r r a i e r b i .

TierwsżWśziMny P E N S Y O N A T  także dla uczniów szkół średnidi.
B i l l i  O  i l l ) r « r n i a t * y j M C  dla wszelkich Spraw wojskowych.

nairk

4 411 o 5

wszystko za paczkę V k —5 kg. franko do każ 
dej poczty. G r z y b k i  suszone, pruwdziw 
karpackie, kg. K 1 50 - 5  50. loco fu wysyła 
a pobraniem K c l l n c r a  dom wywozowi pro- 

iwktów kra iwych w Kosowie oiiok Kołomyi.
4564 1 5

Z ą c h e r lin
d z i a ł a - z n a k o m i c i e  j a k o  n i e p r z e ś c i g i i i o n r  „ n i s z c z y c i e ]  r o b a c t w u - .

K u p o w a ć  a t o l i  „ t y l k o  w e  t l a s z k u c b ” s m  0 0

w s z ę d z i e  l a n i .  g d z i e  s u  w y w i e s z o n e  j i ł u k u l y  ^ u e l i e r ł i i u i .

D y r e k c y a  Z a k ł a d a ­
n i S ta c lio w sk ie g o  1. 15, ..W illa  W andów .

t y f w i e  r ^ k d u } i c z i t !
jlgltice’* bialc i kolorowe. Damskie i męskie para pb zlr. l ’2 >

Jiolcca • 2(134 25 O

T E O F I L  B Ę K N E K
K i '» k ó t i ,  l l ł i i i iu  4  n a p i  w c i u  I z b )  l i a m l lo w c j .

n r : S rM *  --------  w,

srrn ta_i 3roioi i m  Od dawien diuna z ńwej dobroci I zapachu znani nra#duwi
Herbatę rosyjską

3 zbioru majowego, poleca h a n d e l 09 iOO

W .  A D A M O W I C Z A
w  Brodach na pograniczu rosyjski” m

1 funt „Familijnej” bardzo dobrej ................................ I ’. 2 40
1 i u n t ,Melange de Moskou“ vr oryg. opak., najlepszej 7-— 
1 lan t „Imperial'1 cesarskiej, worygiualncm opakowań.u 7-—. 
1 funt „Okracnów,, z najlepszych herbat kwiatowych 2 20 
Kawa Ceylon palona gorącem powielrzem '/■, kg. K 1'60 i 2'40 
Babon wołyński 1 k i l o ......................................................K 12-30

w  m
awa m r b a t . .  z B ro d o w i

t- HHikiu-ni I.ite i ' tkiej  w K ia k o w ie , iii. 3 iflf l4 » * 8 k a  1 0 . IlząlcA  drukariii U  K. Górski,


